
STAN POGODY
Dziś będzie pochmurno, wietrznie, prze­

lotne burze z deszczem. Temperatura naj­
wyższa 59 stopni. W nocy możliwe burze, 
temperatura 42 stopni. Wiatry południo­
wo-wschodnie o szybkości 15—25 mil na 
godzinę.

W średe będzie na ogól pochmurno, wie­
trznie i chłodno, temperatura około 56 
stopni. Możliwość deszczu dziś i w nocy 
70 procent, w środę, 20 procent.

Wschód słońca o godzinie 5:53 rano; 
zachód o godzinie 7:44 wieczorem.

Bziontk Muriązkomij
POLISH DAILY ZGODA

Published Since 1908 ,
AN AMERICAN DAILY IN THE POLISH LANGUAGE — MEMBER OF UNITED PRESS INTERNATIONAL

KALENDARZYK

Dziś —• wtorek, dnia 27go kwietnia,
— Teofila, Piotra, Zyty.

Jutro — środa, dnia 28go kwietnia
— Pawła, Marka, Witalisa, Walerii.

Pojutrze — czwartek, dnia 29go kwiet­
nia — Piotra, Roberta, Bogusława.
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PRZYJĘCIE CZERWONYCH CHIN DO N.Z.

Londyn (DP) — Rozgłośnia 
w Tiranie, w audycjach w ję­
zyku polskim ostrzega, że Gie­
rek stara się ratować gomuł- 
kowski rewizjonizm-i że jest 
to po prostu nowy “gomuł- 
kowski reżym” bez Gomułki.

Wszelkie ustępstwa miały 
być wymuszone na “Gierku i 
jego rewizjonistycznej klice” 
przez strajki robotnicze i nie 
przyszły dlatego by Gierek 
chciał pomóc robotnikom.

Wystąpienie Gierka na zjeź- 
dzie moskiewskim — twierdzi 
Tirana — jest dowodem, że 
pozostaje on “wiernym loka­
jem władców na Kremlu.” Ti­
rana zapowiada, że niedługo 
już rządów Gi.erka, bo “polska 
klas* robotnicza przywróci 
niebawem dyktaturę proleta­
riatu.”

Specjalny Prokurator Ukarany
Z Dnia

—PRZEBŁYSKI
—W MROKACH OBŁĘDU
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(Dokończenie)
Shepard nazwał absurdem 

“naukowe” wywody, że ocea­
nom grozi wymarcie z powodu 
zanieczyszczenia przez prze­
mysł. Dokładnie 44 lata temu 
zawartość rtęci w rybach by­
ła dwukrotnie większa jak 
obecnie i uczeni nie mogą wy­
jaśnić dlaczego była tak wyso­
ka i dlaczego w następnych 
latach, mimo wzrastającego 
uprzemysłowienia, zaczęła 
spadać.

4 4 4

Stanowisko Sheparda po­
twierdza broszura “The Legal 
and Economic Aspects of Pol­
lution” zawierająca referaty 
kilku profesorów Uniwersyte­
tu Chicago, wygłoszone na 
“konferencji okrągłego stołu.” 
Profesorowie Friedman, Dem- 
setz i Coase w oparciu o sta­
tystyki stwierdzają, że zaga­
dnienie zanieczyszczenia po­
wietrza i wód zostało wyol­
brzymione; obecnie zanie­
czyszczenie powietrza jest 
mniejsze niż kilkanaście lat 
temu i wykazuje stałą tenden­
cję spadkową; wyjątkowo sil­
ne zanieczyszczenie powietrza 
i wód występuje tam, gdzie 
praw’0 własności jest nieokre­
ślone, jak np. jezioro Erie do 
którego każdy ma dostęp, każ­
dy może z niego korzystać, a 
nikt nie jest odpowiedzialny 
za konserwację.

• 4 4 4
Bracia John i Frank Meyer 

w swojej broszurze ostrzega­
ją, że obecna histeria może 
sprowadzić katastrofę ekono­
miczną. ale nie zmniejszy za­
nieczyszczenia wód i powiet­
rza. Nadmiar zbyt ostrych de­
kretów' rządu skrępuje prze- 

(ciąg dalszy na str. 2ej)

Indie-Pakistan 
Napięcie Rośnie

New Delhi (UPIŁ — Na­
pięcie w stosunkach dyplo­
matycznych między Indiami 
a Pakistanem stale wzrasta. 
— Indie zabroniły opuszczać 
kraj zarówno pakistańskim 
dyplomatom, jak i ich rodzi­
nom. bez uprzedniego zezwo­
lenia rz ą d u. Jest to odpo­
wiedź na dwukrotne zawróce­
nie z pokładu samolotu żony 
induskiego ambasadora, któ­
ra chciała opuścić Pakistan i 
wrócić do kraju.

Natomiast Pakistan oskar­
ża Indie, że umożliwiły zbun­
towanym dyplomatom pakis­
tańskim, — pochodzącym ze 
Wschodniego Pakistanu, trzy­
manie w ich władzy, przez 9 
dni. gmachu pakistańskiej 
ambasady.

Zanosi się na to, że wkrótce 
zostaną wycofane placówki 
dyplomatyczne obu krajów z 
Kalkuty i z Dacci, — stolicy 
Wschodniego Pakistanu.

Miastom Grozi
Washington (UP1 — Fede­

ralne Biuro Zdrowia ostrze­
gło wczoraj przed spodziewa­
ną epidemią paraliżu dziecię­
cego (polio) w getach miej­
skich tego lata przez niedba- 
łość rodziców.

Od roku 1964 zanotowano 
spadek w uodpornieniu dzieci 
przed tą chorobą za pomocą 
szczepionki przeciwko “polio”. 
W miastach liczących ćwierć 
miliona mieszkańców lub wię­
cej tylko połowa dzieci podda­
ła się szczepionce w r. 1970.

W roku 1969 zanotowano 
tylko 8 wypadków w całym 
kraju zapadnięcia dzieci na 
chorobę naraliżu dziecięcego, 
a roku 1970 liczba ta wzrosła 
do 29

Grzywną Za 
Zniewagę 
Sadu
Dramatyczny Zwrot 
Śledztwa w Sprawie 
“Czarnej Pantery”
Barnabas F. Sears, specjal­

ny prokurator, mianowany 
dla sprawy śledczej przed po­
wiatową ławą przysięgłych, 
dotyczącej zabicia dwóch 
członków Czarnej Pantery w 
dniu 4 grudnia 1969 roku, zo­
stał wczoraj ukarany przez 
sędziego Sądu Kryminalnego 
Josepha Powera, grzywną w 
kwocie $100 i po $50 za każdą 
następną godzinę odmówienia 
żądaniu Sądu wezwania do 
złożenia zeznań przed wielką 
ławą tych wszystkich świad­
ków, jacy już zeznawali w 
tej sprawie w ubiegłym roku.

Starcie sędziego ze spe- 
cjalnym prokuratorem spowo­
dowało duże zamieszanie pod­
czas specjalnej sesji Sądu 
Kryminalnego z udziełem peł­
nego składu 23-osobowej ła­
wy przysięgłych.

Sędzia Power oznajmił, że 
on mianował Searsa w czerw­
cu ubiegłego roku, aby kiero­
wał śledztwem przed powiato­
wą wielką ławą przysięgłych, 
ale on jest tylko odpowiedzial­
ny za całość sprawy, więc sko­
ro on zarządził, że wszyscy 
świadkowie mają zeznawać 
przed wielką ławą, to Sears 
nie ma prawa, aby to zarzą­
dzenie “zwężać” i pewnych 
świadków wyłączać od zezna- 

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

Bezczelność 
Demonstrantów 

w Stolicy
Washington. (UPI) — Bez­

czelność demonstrantów anty­
wojennych, którzy w ponie­
działek rozpoczęli dwu-tygo- 
dniowy protest w Washingto­
nie, przekroczyła granicę 
zdrowego rozsądku. Grupa 
demonstrantów zakłóciła 
wczoraj obrady Senatu wrza­
skami i krzykami z galerii, 
posługując się przy tym ję­
zykiem rynsztokowym. Inni 
udali się do rezydencji Sekr. 
Obrony Melvin Laird zatyka­
jąc flagę wiet-kongu na gan­
ku, jak i urządzając symulo­
wane ataki przeciw wrogowi 
na trawniku.

Podzielone grupy demon­
strantów przemocą wdarły 
się do biur senatorów i kon- 
gresmanów, tak. że policja 
aresztowała ośmiu demon­
strantów w biurze przywódcy 
mniejszości republikańskiej w 
Senacie, sen. Hugh Scott (Pa.) 
—gdy demonstranci nie chcie- 
li opuścić biuro. Kilku de­
monstrantów areszt owano, 
gdy starali się zablokować 
drzwi wejściowe do Pentago­
nu, a inni udali się do biura 
szefa Wydziału Poborowego, 
Curtis Tarr, domagając się 
natychmiastowego zniesienia 
poboru młodych mężczyzn do 
wojska. Najbardziej agresyw­
nym taktykom demonstran­
tów przewodzi Rennie Davis, 
z osławionej “chicagoskiej 
siódemki rewolucyjnej.”

Sen. Mike Mansfield, przy­
wódca większości demokra­
tycznej w Senacie, skrytyko­
wał bojową akcję demon­
strantów, a sen. Robert P. 
Griffin, asystent przywódcy 
republikańskiego w Senacie, 
stwierdził, że “nie możemy 
zezwolić na bezprawie w sto­
licy.”

Autostrady w Polsce
Warszawa — W ciągu naj­

bliższych 3 miesięcy eksperci 
drogownictwa z Min. Komu­
nikacji opracują i przedstawią 
rządowi program budowy sie­
ci dróg szybkiego ruchu i au­
tostrad w Polsce.

Odszedł Po Wiernej Służbie
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Końcowy 
Etap 

Wojny
Już Nadszedł — 

Stwierdza Rogers 
w’ Londynie

Londyn (UPI). — “US znaj­
duje się już na końcowym eta­
pie swego udziału w wojnie 
w Południowym Wietnamie” 
— stwierdził sekretarz stanu 
Rogers, przemawiając na o- 
twarciu posiedzenia SEATO 
w Londynie. Rogers raz je­
szcze podkreślił zdecydowanie 
prezydenta Nixona w sprawie 
wycofania wojsk US z pierw­
szej linii walk, jeszcze w ciągu 
tego lata. Ponadto stwierdził, 
że akcja wietnamizacji wojny 
przebiega planowo i daje prze­
widywane rezultaty.

Rogers przybył do Londynu 
wczoraj wieczorem, rozpoczy­
nając tu swą dwu-tygodniową 
podróż po krajach Europy i 
Środkowego Wschodu. W cza­
sie pobytu w Izraelu Rogers 
ma omawiać sprawę rozpo­
częcia prac nad otwarciem 
Kanału Sueskiego i zażegna­
niem konfliktu arabsko-izra- 
elskiego.

W obradach SEATO biorą 
udział przedstawiciele: US, 
Wielkiej Brytanii, Australii, 
Nowej Zelandii, Filipin i Sy­
jamu. Francja i Pakistan rów­
nież należą do SEATO, jednak 
ich delegaci nie zjawili się na 
konferencji w Londynie.

W dalszym ciągu swego 
przemówienia Rogers omówił 
obszernie sprawę wysiłków 
US w celu uregulowania sto­
sunków z czerwonymi China­
mi. Stwierdził on, że nie są 
znane motywy, które spowo­
dowały podjęcie pokojowej 
inicjatywy US przez Pekin, 
w formie zaproszenia amery- 

! kańskich sportowców. Tym 
I niemniej, w rozmowie z nimi 
j premier Czu En Lai podkreś- 
I lił, że obecnie otwiera się no- 
! wa strona we wzajemnych 
stosunkach Waszyngtonu z 
Pekinem. Prezydent Nixon 
odpowiedział na to natych­
miast przyjaznym gestem, zła­
godzenia ograniczeń handlo­
wych.

Źródła egipskie pokładają 
Wielkie nadzieje w podróży 
Rogersa. Stwierdzafą, że jest 

i to ostatnia próba ratowania 
ipokcfju na Środkowym Wscho­
dzie. Kair liczy, że Rogerspwi 
uda się nakłonić Izrael do bar­
dziej ustępliwego stanowiska 
w sprawie wycofania się z 
okupowanych terenów.

Ataki 
Komunistów i 

Na Magazyny
Sajgon, Wietnam Południo­

wy. (UPI) — W ramach sze­
regu ataków, przeprowadza­
nych ostatnio przez komuni­
stów na stanowiska i bazy US 
oraz armii Południowego 
Wietnamu, jedna ż nieprzyja- 
cielskich rakiet trafiła w 
zbiorniki paliwa bazy US w 
Da Nang.

Rzecznik wojsk Południo-- 
wego Wietnamu stwierdził, że 
nieprzyjacielskie moździerze 
zniszczyły magazyny, zawie­
rające 700 ton bomb oraz 20 
ton, innej amunicji koło nad­
brzeżnego miasta Qui Nhon.

Nad Laosem komuniści ze­
strzelili amerykański nieu­
zbrojony samolot zwiadow­
czy. Obu członków załogi ura­
towano/ Ogień nieprzyjaciel­
skiej broni przeciwlotniczej 
zniszczył dwa amerykańskie 
helikoptery w prowincji 
Quang Ngai.

W Da Nang. gdy komuni­
styczna rakieta trafiła w 
zbiornik, płomienie płonącego 
paliwa wznosiły się na wyso­
kość 200 stóp. Blisko 15 go­
dzin upłynęło zanim opano­
wano, żywioł.

5 nieprzyjacielskich rakiet 
trafiło w główną kwaterę 101 
dywizji powietrznej US, w 
prowincji Thua Thien.

Przywódcy IRA 
Aresztowani

Belfast (UPI) — Policja ir­
landzka aresztowała 7 przy­
wódców ekstremistów IRA. 
W poszukiwaniach W Cork 
brały udział specjalne grupy 
operacyjne.

Może to być w związku 
przyjazdem-do Baltimore Bay | 

i okrętu badawczego floty bry- { 
tyjskiej, który miał zabrać za­
łogi 2 kutrów; jeden z nich 
“Stork,” został zatopiony w 
nieznanych okolicznościach.

Moczar x 
Ciężko Chory

Warszawi. (DP) -ł- Moczar 
jest ciężko chory po nagłym 
ataku serca — głosi komunikat 
a Warszawie.

Stan jego ma być poważny. 
Ostatnio zaznaczył się spadek 

znaczenia Moczara.

Prawa 
Wojenne 
w Turcji

Ankara (UPI). — Wojsko 
wkroczyło dziś do szeregu 
miast tureckich, w 11 prowin­
cjach, w związku z ogłosze­
niem praw wojennych. Trwa­
jący zaledwie od miesiąca no­
wy rząd turecki premiera Ni- 
hat Erim ogłosił stan wojenny 
pod naciskiem generalicji, 
która zmusiła do ustąpienia 
poprzedni rząd. Generalicja 
domaga się zgniecenia silną 
ręką rozruchów, które miały 
ostatnio miejsce w głównych 
miastach tureckich, organizo­
wane przez studentów, rebe­
liantów oraz innych niezado­
wolonych elementów.

Prawem wojennym zostały 
objęte prawie wszystkie więk­
sze miasta tureckie z Ankarą 
i Istambułem na czele.

W czwartek przybywa do 
Turcji z wizytą sekretarz sta­
nu Rogers.

Przyjaciel 
Johnsona 

-Zwolniony
Washington (UPI). — Bil­

lie Sol Estes, protegowany b. 
prezydenta Johnsona, będzie 
zwolniony z więzienia w dn. 
12 lipca, po odsiedzeniu sześ­
ciu lat więzienia z nałożonej 
na niego przez sąd kary 15 lat. 
Estes swymi manipulacjami 
finansowymi dla oszukania 
farmerów i rządu, wywołał 
skandal polityczny w który 
wmieszana była administracja 
prezydenta Kennedy. Federal­
na Rada Parolowa zaleciła 
zwolnienie Estes z więzienia, 
pod warunkiem że nie podej- 
mie żadnych pertraktacji fi­
nansowych bez uprzedniej 
aprobaty Rady Pa rolowej.

Zachorowała
Washington. (UPI) He­

len Hayes, lat 70, sławna ak­
torka sceny i filmu przychodzi 
powoli do zdrowia po zapad­
nięciu na silne zapalenie* prze­
wodu oddechowego. Hayes 
przed kilku dniami otrzymała 
nagrodę “Oscara” jako naj­
lepsza aktorka w charaktery­
stycznej roli w filmie “Air­
port”. Hayes przygotowywała 
się do głównej roli w sztuce 
scenicznej — Eugene O’Neill, 
która będzie wystawiona w 
teatrze uniwersytetu katolic­
kiego w Washingtonie od 7go 
maja.

Cena Kartofli 
Spadnie w Jesieni
Washington. CUPI) — Cena 

kartofli tej jesieni będzie tak 
niska, że farmerzy otrzymają 
mniej za swój produkt, aniżeli 
wynoszą koszta sadzenia i zbie­
rania kartofli. Przedstawiciel 
Dept. Rolnictwa podając tą 
wiadomość, stwierdził że far­
merzy zignorowali ostrzeżenie 
rządu ażeby sadzili mniej kar­
tofli tego lata, aniżeli sadzili 
zeszłego lata, gdyż zbyt obfite 
zbiory przyczynią się do obni­
żenia ceny. Zeszłoroczne zbio­
ry kartofli były rekordowymi.

Specjalne 
Prawa Dla 

Miast
Wstrzymania 

Budowy Domów 
Dla Biednych

Washington. (CST) — Sąd 
Najwyższy, stosunkiem gło­
sów pięciu do trzech, wydał 
wczoraj orzeczenie, nadające 
miastom i miasteczkom pra­
wo wstrzymania budowy do­
mów dla biednych z funduszy 
rządowych, przez zastosowa­
nie veta po przeprowadzo­
nym wśród mieszkańców re­
ferendum.

Orzeczenie Sądu podtrzy­
mało prowizje zawartą w kon- 

i stytucji stanu Kalifornia, ale 
: podobne prowizje dające oby- 
i watelom miast prawo stawie- 
’ nia veta budowy domów dla 
i biednych w ich miastach ist­
nieją w ośmiu innych stanach 
—Colorado, Iowa, Minnesota, 
Mississippi, Montana, Oklaho­
ma, 'Texasi i Virginia.
Sędzia Thurgood Marshall, 

pierwszy Murzyn w Sądzie 
Najwyższym, oponując orze­
czeniu większości, stwierdził, 
że “veto w przeprowadzonych 
referendum miejskim nie 
obejmuje budowy domów 
mieszkalnych dla weteranów, 
starców, czy też osób o ogra­
niczonym dochodzie, a jedy­
nie obejmuje najbardziej 
biednych, wyrządzając im 
krzywdę.”

Marshall dalej podkreślił, 
że wydana w ubiegłym tygo­
dniu decyzja Sądu Najwyż­
szego podtrzymująca przymu­
sowe przewożenie dzieci do 
szkół publicznych, traci na 
znaczeniu przez podjętą wczo­
raj decyzję Sądu.”

Izraelici Strzelają 
Do Egipskich Migów 

Środkowy Wschód (UPI).
— Jak podaje dzisiejszy ko­
munikat, izraelska artyleria 
przeciwlotnicza otworzyła o- 
gień do egipskiego Miga-21, 
który buszował ponad izraelr 
skimi umocnieniami nad Ka­
nałem Sueskim.

Był to już 22 wypadek na­
ruszenia linii demarkacyj nej 
nad Kanałem przez egipskie 
lotnictwo. Dopiero jednak po 
raz pierwszy, od sierpnia ub. 
r., artyleria Izraela otworzy­
ła ogień. ,

ZSRR Zapowiada 
Dalsze 

Doświadczenia

Zaleca 
Komisja 
Nixona
Narodowe Chiny 
Byłyby Także 
Reprezentowane
Washington. (CST)—Komi­

sja Prezydencka w rekomen­
dacjach przedłożonych prezy­
dentowi Nixonowi w ponie­
działek, zaleciła administra­
cji, politykę dwóch-Chin, w 
której Czerwone Chiny były­
by dopuszczone do reprezen­
tacji w orgąnizacji Narodów 
Zjednoczonych, z tym, że rząd 
Narodowych Chin utrzymy­
wałby swą reprezentację w 
N. Z. na równi z Czerwonymi 
Chinami.

Komisja, na czele której 
znajdował się Henry Cabot 
Lodge, były ambasador ame­
rykański do Watykanu i w 
Narodach Zjednoczonych, 
stwierdziła, że “członkow­
stwo w Narodach Zjednoczo­
nych, nie powinno być uwa­
żane za przywilej ale za obo­
wiązek od którego żadne pań­
stwo nie może się uchylić.”
Poparcie

Komisja składająca się z 50 
wybitnych osób, stwierdziła, 
że “zanotowano wzrastające 
poparcie wśród narodu ame­
rykańskiego dla przyjęcia 
Czerwonych Chin do N. Z. a 
równocześnie przekonanie, że 
rząd Narodowych Chin na 
Formozie winien posiadać da­
lej swą reprezentację w N.Z.”

Komisja dalej podkreśliła, 
że rząd Czerwonych Chin re­
prezentuje jedną piątą ludno­
ści świata, a rząd Chiang Kai- 
sheka na Formozie reprezen­
tuje więcej ludzi aniżeli liczą 
dwie-trzecie państw reprezen­
towanych przez swych dele­
gatów w Narodach Zjednoczo- 

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

“Bijte Je”
Wiedeń. (UPI) — Organ 

czechosłowackiej kompartii 
“Rude Prawo” wystąpił ostro 
przeciwko “antyspołecznym” 
i “antysowieckim” demon- 
stracj om jak określił reak­
cje publiczności na świato­
wych akademickich mistrzo­
stwach piłki ręcznej w Pra­
dze, gdzie sowiecka drużyna 
pobiła czechosłowacką 20:14 i 
zdobyła złoty medal. -

Zawodników sowieckich 
przyjęto gwizdami, gdy wrę­
czano drużynie ZSRR nagro­
dę, a wtrakcie gry krzyczano 
co chwila “Bijcie ich!” .

Próba Nuklearna 
w Rosji

Washington. (UPI)—Fede­
ralna Komisja Badania Ener­
gii Atomowej, podała, że sej­
smografy w Stanach Zjedno­
czonych, zanotowały w nie­
dzielę przeprowadzenie próby 
z bronią Nuklearną w połu- 
dniowo-centralnej Rosji. Siła 
podziemnego wybuchu miała 
wysokość od 2 Odo 200 kiloton 
prochu wybuchowego TNT.

Prowokacje 
Tirany

Moskwa. (UPI) — Sowiety 
w dzisiejszym komunikacie 
stwierdzają, że lot Sojuza-10 
był dopiero początkiem do­
świadczeń z budową stacji 
międzyplanetrnej,. w oparciu 
o .krążącego wokół ziemi sa­
telita, “Salute”.'

“Salute”, który ma stanowić 
bazę dla ewentualnych prób 
budowy laboratorium prze­
strzennego, już drugi tydzień 
krąży w orbicie ziemskiej.

6 Cali Śniegu
(UPI).— Sześć cali śnie­

gu spadło dzisiaj w nocy w 
Valentine. Nebraska i Che­
yenne, Wyoming — gdy silne 
burze z piorunami i gradem 

i nawiedziły stany Oklahoma, 
| Missouri, Kansas ■ loa.
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POWIEŚĆ

Święcone w Kole SPK Nr. 2

za

Obchód 3-Majowy w Youngstown

Apel Wydziału K.P.A. Na Stan Ohio
Tona Haszyszu w Rękach Celników!

To Size 50!
Doubly PrettyPRINTED PATTERN

900

^o85
34-50

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK

W dniu 1-go maja 1971 r. 
urządzamy nasze tradycyjne 
“Święcone”. Prosimy uprzej­
mie Kolegów z Rodzicami i 
naszych przyjaciół o przyby­
cie do Domu Kombatanta, 
9503 ileś Ave. o godz. 7:30 
wieczorem. Pragniemy zebrać 
się przy wspólnym stole i 
przypomnieć nasze dawne, ra­
dosne i przyjacielskie czasy, 
w celu umocnienia serc i u- 
mysłów na dalsze, dobre i złe 
dni. Po części oficjalnej we­
soła zabawa przy dźwiękach 
orkiestry, złożonej z młodych, 
ale doświadczonych muzykan­
tów z p. Tubajem na czele.

Napoje bdzie można kupo­
wać w barze na sali tanecznej, 
według własnego upodobania. 
Zgłoszenia prosimy kierować 
na Klub Koła SPK telefonicz­
nie 271-6021, lub przez pocztę

Patriotyczna Polonia w 
Youngstown i okolicy, rok 
rocznie oddaj e hołd i cześć 
twórcom, liberalnej na owe 
czasy Konstytucji 3-go Maja, 
uchwalonej po-pierwszym roz­
biorze Polski pod koniec 18go 
wieku.

Z inicjatywy największfego 
Tow. Wolnych Krakusów, Gr. 
827 ZNP, na czele z prezesem 
Władysławem Chmarą; ta pa­
triotyczna impreza odbędzie 
się w niedzielę, 2-go maja o 
godz. 3:30 p.p. w hali Wolnych 
Krakusów, przy ul. South ave. 
i Cameron. Wszystkie towa­
rzystwa i parafie polskie wez­
mą gremialny udział. Wstęp 
wolny. Na program złożą się 
piękne występy dziatwy i 
młodzieży w strojach krakow-

Całe szczęście, że mimo hi­
sterii znajdują się ludzie zdol­
ni do rozsądnego spojrzenia 
na zanieczyszczanie wód i po­
wietrza, którzy nie szukają 
taniej popularności, lecz prak­
tycznego rozwiązania zaga­
dnienia. Ich projekty powin­
ny być tematem rzeczowej dy­
skusji. Na falach ekologiczne­
go obłędu mogą wypłynąć po- 
litykierzy, którzy sprowadzą 
zagadnienie na manowce, a 
skutki stosowanych przez nich 
lekarstw będą gorsze od cho­
roby.

Władze powinny ograniczyć 
się do wydawania ogólnych 
wytycznych o przestrzeganiu 
czystości wód i powietrza, pi- 
szą bracia Meyer, ale wiemy, 
że każde zarządzenie można 
obejść lub znaleźć polityka 
przymykającego oczy (za od­
powiednią zapłatą) na niedo­
ciągnięcia lub całkowite lek- 
ce ważenie praw. By tego 
uniknąć, należałoby wprowa­
dzić specjalne ulgi podatko­
we dla firm za instalację 
urządzeń zapobiegających za­
nieczyszczaniu otoczenia. Au­
torzy zwracają uwagę, że rzą­
dowe instytucje b. często są 
najgorszymi “brudasami” i za­
nieczyszczają powietrze i wo­
dy bardziej niż firmy pry­
watne. Rząd powinien zacząć 
od siebie, dać dobry przykład 
i zabrać się do oczyszczenia 
rzek, jezior> i kanałów, Jitóre 
do niego należą.

10.000 ton 
możliwością 
30.000 głó- 
Zachodnich,

na adres: 9503 Miles Ave., 
Cleveland, Ohio 44106. Ostat­
ni dzień zgłoszeń 27 kwietnia 
1971 r. do godziny 11-ej w no­
cy. Z przyjemnością pragnie­
my podać, że przygotowaniem 
kolacji zajmują się nasze ko­
leżanki z Koła Pań, a koledzy 
pod kierownictwem wicepre­
zesa C. Zaima załatwią resztę. 
W czasie oficjalnego progra­
mu uczcimy zasłużoną parę 
kombatancką, tj. Państwa P. 
J. Małkiewiczów, wybierają­
cych się na stałe do Polski. 
Zgodnie z naszą tradycją zło­
żymy im uznanie i gorącą po­
dziękę za pracę pełną poświę­
cenia od samego założenia Ko­
ła SPK Nr. 2. Tą sprawę na­
leży traktować jako niespo­
dziankę.

Zarząd Koła SPK Nr. 2

nie flag polskich i amerykań­
skich na swoich domach a 
szczególnie na trasie marszu.

Prosimy o wzięcie udziału 
w akademii, która odbędzie się 
w Domu Stow. Polek, tuż po 
paradzie, to jest około godz. 
3-ej po południu.

Za Komitet —

and daughter look-alike 
vests.
pretty — mother and 
vests. Quick and easy

(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 
mysł, utrudni jego rozwój i 
spowoduje zwyżkę cen. W do­
datku, -zarządzenia władz od 
federalnych do lokalnych mo­
gą pomijać ważne aspekty za­
gadnienia “niewidoczne” dla 
polityków lub strzeżone przez 
wpływowych “lobbyistów,” a 
równocześnie k o n c entrować 
się na ulepszeniach ‘widocz­
nych” i przynoszących głosy, 
ale mało skutecznych.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
jest do nabycia pod 

następującym adresem: — 
CHARLES VOJACEK 

2301 Coventry Drive 
Cleveland, Ohio. 44134 

Tel. 842-1099

Latarnia Morska 
o Promieniach Lasera

W dniu 2-go maja obchodzi­
my rocznicę wiekopomnej 
Konstytucji 3 Maja w dzielni­
cy polskiej na Fleet. Tym ra­
zem wybraliśmy miejsce przed 
domem Post. 13 PLAV, jako 
centralnie położonym w dziel­
nicy Warszawa.

W związku z tym zwracamy 
się ze, specjalnym apelem o 
wzięcie jaknajliczniejszego 
działu w tej uroczystości i o 
przybycie na godz. 1:30 po 
południu przed Post 13 PLAV. 
gdzie zorganizujemy okazałą 
paradę. Przypominamy i pro­
simy weteranów o wystawie­
nie licznych pocztów sztanda­
rowych i oddziałów munduro­
wych. .Prosimy Kluby Pol- 

.skich Matek o przybycie w 
mundurach i w licznym gro­
nie. Oczekujemy licznego u- 
działu dzieci i młodzieży w 
strojach ludowych.

Trasa marszu zaczyna się z 
przed domu Post 13 PLAV, 
po czym biegnie po Fleet do 
Broadway, następnie po 
Broadway do domu Stow. Po­
lek, gdzie nastąpi defilada i 

Ryszard Jabłoński, przew. 
rozwiązanie parady. Prosimy 
naszych rodaków o wywiesze-

Nieudana Próba Przemytu 
Na Granicy Turecko - Bułgarskiej

skich, ze śpiewem i tańcem.
Po raz pierwszy głównym 

mówcą na tym obchodzie bę­
dzie znany patriota i kazno­
dzieja Ks. Biskup Jan Misia- 
szek z Cleveland, Ohio.

Ks. prałat Tadeusz Heruday, 
prób, parafii św. Stanisława 
odmówi inwokacje a Ks. An­
toni Wiśniewski, prób, parafii 
św. Krzyża benedykcje. Oko­
liczni księża proboszczowie 
wezmą także udział, aby zado­
kumentować swoją miłość i 
przywiązanie do ziemi swych 
ojców. Stawcie się więc jak 
najliczniej rodacy i przyjacie­
le na ten Obchód Majowy.

Za zarząd Tow. Wolnych 
Krakusów Grupy 827.—Józef 
Warmiński, sekr.

lat więzienia oraz, że w Afga­
nistanie za przemyt zaledwie 
dwóch kilogramów haszyszu 
grozi kara śmierci przez roz­
strzelanie.
- Wyda je się, że ferując tak 
niski wyrok sąd w Swilengra- 
dzie sastosował w tym wypad­
ku okoliczności łagodzące, bio- 
rąc pod uwagę młody wiek 
dziewczyny. Po odcierpieniu 
kary, z pewnością już nigdy 
nie zgodzi się na przewóz “sta­
rożytności”.

Sydney (DP). — Pierwsza 
latarnia morska, działająca na 
podstawie promieni lasera, 
będzie wkrótce uroczyście 
otwarta w Tweed Heads (Au­
stralia) .

Światło latarni, która kosz­
towała około $120 tysięcy bę­
dzie widoczne przez mgłę i 
deszcz z odległości 35 km.

precedensu w historii stosun­
ków “bratnich” krajów.
• Reżym sięgnął również po 

pomoc na Zachodzie. Przed 
kilku tygodniami rozgłośnia 
warszawska zasygnalizowała 
nadejście dużych dostaw wie­
przowiny z Danii i Niemiec 
Zachodnich. Wiąże się to z 
sondażami reżymu o dostawę 
mięsa z krajów Wspólnego 
Rynku w wysokości 50.000 
ton. Komisja Wspólnego Ryn­
ku w Brukseli zgodziła się na 
sprzedaż Polsce 
wieprzowiny z 
dostaw dalszych 
wnie z Niemiec 
Holandii i Belgii. Warszawa 
gotowa jest; zapłacić z miej­
sca za połowę dostaw w twar­
dej walucie.

Pomoc ze Wschodu ma je­
dnak w konsekwencji obcią­
żenia natury politycznej i w 
Warszawie mówi się że wpły­
wy Ułbrichta w Moskwie 
wzrosły jeśli idzie o ocenę 
“niebezpieczeństw” w i ą ż ą- 
cych się ze wschodnią polity­
ką Brandta.'

Ulbricht dość skutecznie 
zablokował rozmowy między 
Niemcami Wsch. a Niemcami 
Zachodnimi, a jednocześnie 
argumetuje w Moskwie że 
właśnie “otwarcie drzwi na 
Zachód” w formie sowieckie­
go i polskiego układu z Njem- 
cami Zach, doprowadziło do 
rozruchów na Wybrzeżu pol­
skim.

W konsekwencji więc nor­
malizację należy zamrozić 
dopóki Niemcy Zachodnie nie 
uznają Niemiec Wsch. w kon- 
teście prawa międzynarodo­
wego — a zatem dopóki nie 
udzieli Niemcom Wsch, peł­
nego dyplomatycznego uzna­
nia.

Warunek ten Ulbricht sta­
wiał od lat; był on wyraźnie 
przewidziany zarówno przez 
stronę sowiecką jak i polską 
w czasie rokowań z Bonn.

W Warszawie twierdzi się, 
że jeśli argumenty Ułbrichta 
wygrają w Moskwie—a wie­
le wskazuje na to że tak wła­
śnie się stanie — to normali­
zacja stosunków między War­
szawą a Bonn i ratyfikacje 
układów zostaną poważnie i 
na dłuższy czas odłożone.

Warszawa zadłużona w Ro­
sji i w Niemczech Wsch., uza­
leżniona w krytycznej sytu­
acji od pomocy gospodarczej 
i finansowej Pankowa i Mo­
skwy — bedzie bezsilna.

Answering the what-to-wear 
problem is this design. Sleeveless 
jacket, blouse, pants and dress. 
Sew now.

Printed Pattern 4585: NEW 
Women's Sizes 34, 36, 38, 40, 42, 
44, 46, 48, 50. Size 36 (bust 40) 
jacket, pants 2% yards 54-in.; 
blouse I'A yards 39-inch.

SEVENTY FIVE CENTS — for 
each pattern; add 25 cents tor each 
Pattern for Air Mail and Special 
Handling.

Send to Anne Adams c/o PO­
LISH DAILY ZGODA. 10 Pattern 
Dept., 243 West 17th Street, New 
York, N. Y. 10011. Print NAME, 
ADDRESS, with ZIP, SIZE and 
STYLE NUMBER.

NEW FASHION- PACKED 
Spring-Summer Catalog — separ­
ates, jumpsuits, styles galore. Free 
patern coupon. 50c INSTANT 
SEWING BOOK — cut, fit. sew 
modern way. $1.00 INSTANT 
FASHION BOOK — whn' -to-wear 
answers. $1.0u

Mother 
crocheted

Doubly 
daughter 
to crochet of knitting worsted. 
Pattern 7283: directions, sizes 10- 
16 mother, 2-12 child, both in­
cluded.

FIFTY CENTS for each pattern 
— add 25 cents for each pattern 
for Air Mail and Special Handling. 
Send to Alice brooks c/o Polish 
Daily Zgoda, Needlecraft Dept, 
Box 163. Old Chelsea Station, New 
York, Ń. Y. 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number.

NEW 1971 Needlecraft Catalog 
—more Instant fashions, knits, 
crochets, quilts, embroidery, gifts. 
3 free patterns. 50c.

New I “Instant Crochet” Book. 
Step-by-step pictures teach you 
how to crochet instantly! Plus 
newest patterns. $1.00.

Complete Instant Gift Book— 
more than 100 gifts for all occas­
ions, ages. $1X)O. •

Complete Afghan Book— $1.00. 
“16 Jiffy Rugs” Book. 50c. >
Book of 12 Prizes Afghans. 50c. 
Quilt Book 1—16 patterns. 50c.
Museum Quilt Book 2 — 50c.
Book 3. “Quilts for Today’s Liv­

ing”. 15 patterns. 50c.

Sofia (ŻW). — Korespon­
dent PAP red. J. Pele donosi: 
Sprawa ma posmak wręcz 
sensacyjny i jest chyba bez­
precedensowa. Chodzi bo­
wiem o usiłowanie przemytu 
blisko ... tony, a ściślej biorąc 
927 kilogramów haszyszu z 
Kabulu, stolicy Afganistanu 
do Birmingham w W. Bryta­
nii. Ten rekordowy ładunek 
trucizny “wpadł” na granicy 
bułgarsko-tureckiej, na przej­
ściu granicznym o nazwie Ka­
pitan Andrejewo.

Do Bułgarii przyjechali 
przedstawiciele Scotland Yar­
du. Z relacji bułgarskich gazet 
opartych również m.in. na 
wypowiedziach angielskich de­
tektywów wynika niedwu­
znacznie, ża ten gigantyczny 
przemyt trucizny, która de­
prawuje miliony młodzieży na 
Zachodzie, był przemyślaną w 
szczegółach gangu, trudniące­
go się przerzutem narkotyków 
z Azji do Europy zachodniej, 
a następnie do Ameryki. Jed­
ną z najważniejszych postaci 
tej wielkiej afery jest obywa­
tel USA, niejaki Robert Mac- 
kensie.

23-letnia Angielka, Jeanette 
Salah wiozła, sprasowany w 
kostki, Ukryty w podwójnej 
podłodze przyczepy samocho­
dowej, haszysz, który jest 
wart na czarnym rynku za­
chodnim kilka milionów dola­
rów, licząc skromnie po 4—5 
tys. dolarów za kilogram nar­
kotyku.

Przyłapano ją na gorącym 
uczynku. Angielka stanęła 
przed sądem w mieście Swi- 
tengrad, położonym niedaleko 
punktu granicznego Kapitan 
Andrejewo. Zapewniała ona, 
że nie wiedziała co wiezie, że 
gdzieś w Pakistanie dała się 
skusić na łatwy zarobek wy­
rażając zgodę na przewiezie­
nie do Anglii dzieł sztuki.

Sąd w Swilengradzie skazał 
przemytniczkę na półtora ro­
ku pozbawienia wolności, kon­
fiskatę samochodu wraz z 
przyozepką oraz na zapłacenie 
grzywny w wysokości 2 tys. 
lewa. Skazana ma prawo od­
wołać się w ciągu czternastu 
dni do wyższej bułgarskiej in­
stancji sądowej.

Jeanette Salah dowiedziała 
się, że w Anglii za to przestęp­
stwo czekałaby ją kara do 14

Polski
Program Radiowy 

Założony w 1927 roku 

WXEN 
106.5 FM—Cleveland, Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano

(Ciąg dalszy)
Pani Buchwaldowa zaczęła tymczasem dosyć niespodzie­

wanie:
—Będę z panem mówiła szczerze, bo widzę, że panu do­

brze z oczu patrzy.
Skłonił się z uśmiechem podziękowania.
—Jestem już stara i znam się na ludziach. Nigdybym 

nie wynajęła mieszkania młodemu człowiekowi, któryby nie 
wzbudził we mnie takiego zaufania, jak pan. Jesteśmy same. 
Adelcia jest moją jedyną pociechą w starości, a dzisiaj o 
nieszczęście bardzo łatwo.

Uśmiechnął się znowu.
— Pan musiał mieć jakieś nieszczęście niedawno — rzekła 

po chwili. — Ja się nie pytam, broń mnie Boże, ale to czło­
wieka zmienia. Nieszczęście słabych i złych łamie, dobrych i 
mocnych uszlachetnia, hartuje jak żelazo. Niech się pan nie 
gniewa, że tak mówię, jakgdybym znała pana od dawna. Ale 
jeżeli ma pan chęć mieszkać z nami, to się musimy znać. 
Mieszkanie jest małe, będziemy razem i musi pan wiedzieć, że 
przede wszystkim nie jesteśmy bogate. Adelcia daje dzieciom 
lekcje i zarabia bardzo niewiele. Ja zaś, dzięki oszczędności 
całego życia, mam 15 rubli procentu miesięcznie. .

— Ja mogę pani płacić 12 rubli — wtrącił Ryszard.
— Na karcie napisane 10.
— Aleja tyle przeznaczyłam, a to, co znalazłem, jest i tak 

tanie . . .
— Więc dobrze — Wyciągnęła do niego ręce, które on

pocałował ze czcią.
Gdy weszła na stół kawa, udekorowana zachęcającym 

kożuszkiem, Ryszard zdążył zapłacić za miesiąc z góry, zapo­
wiedzieć swoją jutrzejszą przeprowadzkę i zostać “panem, 
Ryszardem”.

Wypiwszy kawę, siedział jeszcze z pół godziny, słuchając 
brzękliwej gawędy staruszki i naiwnego szczebiotania Adelci. 
Pożegnawszy się, wyszedł, czując się przepojony czystością 
tego domu. Nie rozumiał, jak się to stało, że dwie te różne 
wiekiem kobiety, żyjące w zaciszu przedmieścia, pospolite i 
zwykłe mieszkanki małego domku — napełniły jego serce, 
tchnieniem nadziei. ,

Przed oczyma, przymkniętymi ze wstrętu, stanęły jak 
żywe, pełne jaskrawości brutalnej, sceny domowe jego rodzi­
ny. Wzdrygnął się, przypomniawszy sobie ustawiczny, żałosny 
lament matki, jej mędrkowanie bez sensu, kłótnie z ojcem i 
jego samego. Wspomnienie strasznej chwili, w której pożegnał 
ten dom na zawsze — przejęło go dreszczem, zamdliło jak 
uderzenie miejsca, w którym przypomniał sobie straszną, zie- 
jącą odorem, scenę, palącą mu twarz wstydem, zalewającą oczy 
krwią nienawiści. W podobnych chwilach uciekał od samego 
siebie, umyślnie myśląc o czym innym, aby tylko nie widzieć 
oczyma swej duszy wyłupiastych, nieprzytomnych oczu ojca, 
nie słyszeć w dźwięcznych uporczywie uszach jego wymysłów, 
nie czuć na twarzy palących dłoni zadawających ubliżające 
policzki. Nie zawsze mu się to jednak udawało. W pierwszych 
kilku dniach, nie mógł z siebie zrzucić tego męczącego jarzma. 
Ohydny fakt bicia osiadł mu na piersi, ciężki jak kamień, 
cuchnący jak rozkładający się trup — i szarpnął wnętrzności 
pazurami, do mdłości brzemiennej śmiercią. ■

Ryszard chodził po ulicach miasta, blady i drżący jak po 
ciężkiej chorobie, nie mogąc jeść, nie śmiejąc spojrzeć znajo­
mym w oczy. Miał wrażenie, że wszyscy wiedzą już o jego 
hańbie i rzucają mu w spojrzeniach pogardę, szydząc z jego 
nieszczęścia.

Lecz najwięcej przerażała go myśl, że się może spotkać 
z Zamorskim. Wiedział napewno, że, dzięki Anastazji, cały 
dom jest już napewno szczegółowo poinformowany o awan­
turze — a tym samym ,i jego właściciel. Na tę myśl serce 
zamierało mu w piersiach, dławiąc dusznością za gardło, jak 
dłoń zbira. Ryszard się kurczyk, słaniał, zamierał w sobie z 
boleści — i zamykał oczy, jakgdyby chciał uciec od tego wi­
doku, który siłą nieubłaganego faktu wciskał mu się do mózgu 
falą obłąkanego strachu — jak osadem paraliżując myśl, za- 
mierąjącą w przerażeniu.

Tak upłynęło dni kilka. Mieszkał narazie w małym ho­
teliku — starannie omijając ulicę, na której stał dom, zamie­
szkały przez jego rodzinę. Szukał mieszkania — chodząc po 
godzinach biurowych na odalone wycieczki; wysiadując go­
dzinami na ławce w Łazienkach. Po powrocie do numeru 
czytał książki przy jarzącym, żółtym świetle świecy, kupo­
wanej ze swych skromnych kapitałów.

Wynajęcie więc mieszkania na przedmieściu uważał za 
czyn zarówno mądry, jak i przyjemny. Obiecywał sobie ta­
niość i ciszę, oba warunki tak konieczne dla swego życia, które 
układało mu się na przyssjłość martwe, ciężkie, jednostajne.

Był szczerze zadowolony z wynajętego mieszkania. Lubił 
tę słodką ciszę, daleką od wrzaskliwego śródmieścia. Mały 
ogródek kwitnący, jak bukiet wiejskich kwiatów w wazonie 
z pospolitego garnka po zsiadłym mleku, woniejący grosz­
kiem, jaskrawy czerwienią maków, nasturcji i geranji — przy­
ciągał go nie mniej od samej pani Buchwaldowej, w której 
przeczuwał staruszkę miłą i dobrą.

Nazajutrz też przywędrował po południu, niosąc pod 
pachą małe zawiniątko. Było tam parę książek i kilka sztuk 
bielizny, kupionej z konieczności. Z domu nie zabrał nic. 
Po opuszczeniu progów rodzinnych była mu wstrętna każda 
myśl zbliżenia się do ludzi, którym zawdzięczał życie.

Zawdzięczał! ... Po bladej, wychudłej twarzy Ryszar­
da przemykał się uśmiech boleści, kiedy wymawiał ten wy­
raz, tak dziwny dla niego. Nie czuł się na siłach wykrzesenia 
w swym sercu jednego promienia wdzięczności dla matki, 
która go wydała na świat, uważając ten fakt nie za początek 
swoich obowiązków, lecz za ich nieszczęśliwe zakończenie. 
Był dzieckiem konieczności. Znając życie swej rodziny, 
patrząc na nie od lat swojej świadomości — nie mógł mieć 
dobrego wyobrażenia i o tym czasie, którego nie pamiętał 
lub znać nie mógł. Słyszał jeszcze słowa ojca i rozumiał ich 
ohydę, kiedy po urodzeniu Anieli wzajemnie wyrzucali sobie 
narodziny dziecka. Starszy pan istnienie córki uważał za 
fakt nieprzyjemny, kłopotliwy, wymagający pieniężnych nad­
datków. Każda więc konieczność płacenia z tego powodu 
wywoływała przykre afery. Nowe buciki, płaszczyk lub 
sukienka, były powodem zażartych kłótni z matką, która 
broniła swej racji ohydnym wyrzucaniem jego namiętności, 
gdyż to on swoją nieokrzesaną pożądliwością doprowadził 
do narodzin jeszcze jednego dziecka. Ryszard słyszał nieraz 
te spory, był świadkiem niesnasek i zdumiewał się, gdy od 
dorosłej już Anieli wymagali tak jak od niego wdzięczności 
za swoje trudy, nie znajdując dość pięknych słów na okreś­
lenie swego poświęcenia.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

Białe Pianina 
Na Eksport

Wrocław. — Wśród
pianin, które zostaną w br. 
wyeksportowane przez Leg­
nicką Fabrykę Fortepianów 
(m. in. do Włoch, Jugosławii, 
NRF i Holandii) znajdzie się 
— po raz pierwszy — 30 pia­
nin białych. Fabryka wyszła 
tym samym naprzeciw gu­
stom zagranicznych kontra­
hentów, po pomyślnych pró­
bach pokrywania pianin spe­
cjalnymi białymi lakierami 
poliestrowymi podjęto decy­
zję ich eksportowej produk­
cji.,;

Zmarł Po 
Nadużyciu 

Narkotyków
Philadelpia, Pa. (UPI). — 

David Frances Kieran, lat 21, 
w drodze do Washingtonu, 
gdzie miał wziąć udział w de­
monstracji anty - wojennej, 
zmarł po nadużyciu narkoty­
ków. Zgon nastąpił na stacji 
gazolinowej, gdzie Kieran za­
trzymał się w umy walni i za- 
strzyknął sobie dawkę kokai­
ny, dostarczoną mu przez 16- 
letnią dziewczynę, która wraz 
z trzema innymi osobami znaj­
dowała się w samochodzie 
Kierana.

Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
KORESPONDENCI: '

Eugenia i Jerzy Stolarczyk
9421 Alexander Road 
Cleveland, Ohio 44125 

Telef. Area Code 216; 641-7528
Od Redakcji: — Gminy i Grupy Z.N.P., oraz Towarzy­
stwa i Kluby Polonijne proszone są o przesyłanie wszel­
kich zawiadomień i wiadomości do Kroniki z Cleveland 

okolicy wprost do korespondenta Dziennika Zw. pp. 
Eugenii i Jerzego Stolarczyk pod wyżej podany adres.

Warszawa. (DP). — Go­
rączkowa próba ratowania 
sytuacji w Polsce w obliczu 
strajków i w atmosferze na­
pięcia zmusiła reżym do pod­
jęcia kroków finansowo - go­
spodarczych które prowadzą 
do poważnego zadłużenia głó­
wnie wobec Rosji i do dal­
szych politycznych obciążeń.

Kredyty sowieckie, które
— jak oświadczył Gierek, w 
czasie strajku w Łodzi
— umożliwiły anulowanie od 
1 marca grudniowej podwyż­
ki cen żywności, sięgają 300 
milionów dolarów. Kredyty 
te otrzymał reżym częściowo 
w twardej walucie na zakupy 
na Zachodzie, częściowo zaś 
w formie trwających nadal 
dostaw zboża i żywności.

W ostatniej rozmowie z 
Breżniewem w Moskwie
— Gierek nalegał na udziele­
nie dodatkowych 200 milio­
nów dolarów kredytu.

Pod naciskiem Moskwy
— Niemcy Wschodnie i Cze­
chosłowacja dostarczyły Pol­
sce na kredyt w styczniu i lu­
tym poważnych ilości mięsa, 
przetworów mięsnych i in­
nych artykułów żywnościo­
wych. Po interwencji Breż­
niewa — Ulbricht i Husak 
musielj się również zgodzić w 
styczniowych spotkaniach z 
Gierkiem na zawieszenie naj­
mniej na pół roku zagwaran­
towanych przez Polskę do­
staw węgla, koksu, artykułów 
żywnościowych i zboża.

Była to w sumie tak zwana 
“a keja ratowania socjali­
zmu” w Polsce, podyktowana 
strachem Moskwy i Ulbrich- 
ta przed konsekwencjami, ja­
kie w sąsiednich “krajach so­
cjalistycznych” mogłyby wy­
wołać niepokoje w Polsce, i 
obawą Brężniewa że w miarę 
narastania napięcia w Polsce 
interwencja sowiecka może 
się okazać niezbędna.

Po doświadczeniach cze­
skich z roku 1968 — partia 
sowiecka chciała za wszelką 
cenę interwencji takiej unik­
nąć, tym bardziej że w prze­
ciwieństwie do Czechosłowa­
cji istniała obawa oporu w 
Polsce.

Nie ma szczegółów jak wy­
sokie są kredyty wchodnio- 
niemieckie i czechosłowackie 
w formie dostaw dla Polski, 
ale w Warszawie mówi się że 
są one bardzo poważne i bez

Moskale, Czesi i Niemcy 
Ratują Socjalizm w Polsce’

Dzieci z Retorty
“Jeżeli technika medyczna i 

biologiczna dalej rozwijać się 
będzie w tym tempie, dzieci 
niedługo już nie będą musiały 
rozwijać się w łonie matki i 
być przez matki rodzone ,—■ 
lecz produkowane będą w la­
boratoriach” — przepowiada 
prof. Pedlar, dyrektor instytu­
tu ginekologii Uniwersytetu 
Londyńskiego. D o t y c h c zas 
czytaliśmy o “fabrykach dzie­
ci” w powieściach z gatunku 
“science fiction.” W tej chwi­
li podobne perspektywy roz­
ważają poważni naukowcy. 
Od momentu, gdy dokonano 
s z t u c znego zapłodnienia w 
probówce, dalsze kroki w kie­
runku “sztucznej fabrykacji” 
człowieka, czyli rozwoju pło­
du poza organizmem matki są 
teoretycznie możliwe.

Naukowcy są jednak zda­
nia, że ludzkość mimo wszyst­
ko będzie się wołała rozmna­
żać systemem tradycyjnym.



Udział Karpatczyków 
w Pochodzie 3-Majowym

Zarząd Koła prosi wszyst­
kich Karpatczyków o wzięcie 
udziału w Manifestacji 3-cio 
majowej, która w Chicago 
odbędzie się w niedzielę, 2go 
maja.

Zbiórka Karpatczyków od­
będzie się przed Domem ZNP 
1520 W. Division, o godzinie 
12:15 po południu, skąd na­

stąpi wymarsz ze sztandarem 
Koła do pomnika Tadeusza 
Kościuszki w Parku Hum­
boldta.

Jak zwykle pożądane jest 
włożenie ciemnego ubrania. 
Berety można będzie otrzy­
mać przed wymarszem.

—K. Marjanowski, prezes; 
M. Blahaczek — sekretarz.

Medal “Fidelitas” Dla Józefa Pranicy
Rektor szkół w Orchard 

Lake, ks. dr W. Ziemba in­
formuje, że 23 z kolei medal 
“Fidelitas” nadany zostanie 
honorowemu prezesowi Zjed­
noczenia Polskiego Rzymsko- 
Katolickiego w Ameryce, Jó­
zefowi Pranica. '

Medal “Fidelitas” nadawa­
ny jest każdego roku wybit­
nemu katolikowi, Amerykani­
nowi polskiego pochodzenia za 
“wierną służbę Bogu i krajo­
wi poprzez urzeczywistnienie 
religijnych i kulturalnych za­
sad swoich przodków.”

W ubiegłym roku nagroda 
ta przyznana została ks. prał. 
Piotrowi Adamskiemu z Buf­
falo, N. Y. W r. 1969 nagrodę 
tę otrzymał znany prawodaw­
ca kongresowy, sen. Edmund 
S. Muskie z Maine, a w roku

1968 nagrodę “Fidelitas” ode­
brał były wychowanek tego 
Seminarium Duchownego, — 
kardynał Król z Philadelphii 
Pa.

Honorowy prezes ZPRK — 
Józef Pranica był jednym ze 
w s p ółprzewodniczących uro­
czystości z okazji Tysiąclecia 
przyj ę cia chrześcijaństwa 
przez Polskę. Pranica jest obe­
cnie prezesem Rady Nadzor­
czej banku Plaza w Norridge, 
Ill., a oprócz tego jest preze­
sem korporacji inwestycyjnej 
— “Nathan Hale Investment 
Corporation”.

Medal “Fidelitas”, stano­
wiący najwyższe odznaczenie 
szkół w Orchard Lake wrę­
czony zostanie Józefowi Pra­
nicy na zakończenie roku 
szkolnego w dniu 8 maja 1971 
roku o godz. 2:30 po południu.

Apel Okręgu I-go SWAP 
o Udział w Obchodzie 3-go Maja
W związku z uroczystościa­

mi Obchodu Konstytucji 3-go 
Maja, która odbędzie się w 
niedzielę, dnia 2 maja, apeluje 
do wszystkich członków i 
członkiń Stow. Wet. Armii 
Polskiej na terenie Chicago o 
wzięcie czynnego udziału w 
tej Manifestacji. Niech nikogo 
nie braknie z na tej uroczysto­
ści.

Zbiórka Koleżanek i Kole­
gów o godz. 11:30 w siedzibie 
Okręgu I-go, wymarsz z Okrę­
gu nastąpi o godz. 12-ej przed 
siedzibą Związku Narodowe­
go Polskiego, 1514-20 W. Di­

vision ulica, skąd wymarsz do 
Humboldt Parku pod pomnik 
Tadeusza Kościuszki.

Po zakończeniu uroczysto­
ści w Humboldt Parku wszys­
cy koledzy, koleżanki i goście 
proszeni są na wspólny obiad 
żołnierski do siedziby Stow. 
Wet. Armii Polskiej Okręgu 
I-go, 1239 N. Wood ulica.

Za Zarząd Korpusów Pom.
— Sabina Ładniak, prezeska; 
Teofila Ćwik, sekretarka.

Za zarząd Okręgu I SWAP
— Ignacy Bugajski, komen­
dant.

Society Of Polish Arts And Letters 
Uczci Prof. Tymona Terleckiego 

Bankiet Odbędzie Się 23-go Maja, 
w Catania Jolly Club

“The Society of Polish Arts 
and Letters”, polsko-amery­
kańska organizacja, założona 
w celu propagowania kultury 
polskiej wśród Amerykanów, 
urządza w niedzielę, 23 maja, 
bankiet na cześć wybitnego 
polskiego uczonego, pisarza, 
teatrologa, eseisty — dr. Ty­
mona Terleckiego, profesora 
literatury polskiej na Uni­
versity of Chicago.

Impreza rozpocznie się o go­
dzinie 5-ej po południu, w 
Catania’s Jolly Club, 6501 W. 
Irving Park Rd.

Prof. Dr Tymon Terlecki
Prof. Tymon Terlecki, zna­

komity historyk literatury 
polskiej, autorytet w dziedzi­
nie teatru i dramatu, błyskot­
liwy eseista, wielokrotny zdo­
bywca nagród literackich, 
urodził się w Przemyślu. Stu­
dia ukończył na Uniwersyte­
cie Jana Kazimierza we Lwo­
wie w 1932 roku, otrzymując 
stopień Doktora Filozofii.

Dwa następne lata spędził 
w Paryżu, studiując na Sor­
bonie i College de France, ja­
ko stypendysta Rządu Fran­
cji.

Karierę literacką rozpoczął 
dr. Terlecki w 1930 r. jako 
krytyk teatralny ,i autor ese­
jów, drukowanych w perio­
dykach i tygodnikach literac­
kich.

Przed wojną ukazały się 
prace Profesora w formie 
książkowej, omawiające his­
torię literatury dramatycz 
nej.

W latach 1934-39 dr. Ter­
lecki był profesorem historii 
polskiego i światowego dra­
matu w Państwowym Insty­
tucie Sztuki Teatralnej w 
Warszawie, redagując jedno­
cześnie teatralne periodyki. 
Był on różwnież członkiem 
Akademii Sztuki i Wiedzy w 
Krakowie i należał do zarzą­
du TKKT — (Towarzystwo 
Krzewienia Kultury Teatral­
nej), jako doradca literacki. 

Służąc w Armii Polskiej we 
Francji i Anglii podczas Ii-ej 
wojny światowej, był naczel­
nym redaktorem — “Polski 
Walczącej” do 1950 roku.

Po zakończeniu wojny, 
przebywając w Londynie, 
wzbogacał swymi esejami i 
naukowymi studiami paryską 
“Kulturę” i londyńskie “Wia­
domości”. W tym okresnie wy­
kładał literaturę polską na 
Polskim Uniwersytecie w 
Londynie oraz na Hebraj­
skim Uniwersytecie w Jero­
zolimie i University of Wales 
w Cardiff, jako zaproszony 
rofesor nadzwyczajny.

W Londynie w y s zł a po 
wojnie pod jego redakcją 
zbiorowa praca pt. : “Straty 
Kultury Polskiej” — dalej
— “Polska Literatura na ob­
czyźnie 1940-1960”, oraz “30 
lat Wiadomości”.

Pióra prof. Terleckiego jest 
praca pt.: “Le Theatre Polo- 
nais” w języku francuskim, 
“Polish Monumental Thea­
tre” w języku angielskim i 
łacinie oraz nota do Polskiej 
literatury w Encyklopedii 
Brytanica.

Jest on autorem 15 ksią­
żek, wśród których znajdują 
się: “Ludzie, książki i kuli­
sy”, “Krytyka personalisty- 
czna” i “Pani Helena” — bio­
grafia Heleny Modrzejew­
skiej. ♦ ♦ ♦

Dr. Terlecki zajmuje obec­
nie stanowisko profesora 
zwyczajnego na University 
of Chicago, wykładając Hi­
storię Literatury Polskiej i w 
dalszym ciągu pisze do perio­
dyków angielskich i polskich.

Przy tym nawale pracy, 
prof. Terlecki znajduje czas 
na ruchliwą działalność spo­
łeczną, biorąc udział w nau­
kowych zjazdach w Ameryce 
i za Oceanem, jest członkiem 
ielu stowarzyszeń naukowych
— włączając Polskie Stowa- 
rzyszenie L'teracko-Historv- 
czne w Paryżu, istniejące od 
150 lat. Interesuje sie żywo 
kulturalna działalnością Po­
lonii chicagoskiej i służv swą 
wiedzą i talentem licznym or­
ganizacjom jQko nrelegent.

Żona nrof. Terleckiego, To­
la Korian, znakomita nolska 
aktorka i “d’seuse”, studio­
wała sztukę dramatvczną w 
Lipsku i Paryżu. Świetna in- 
teoretatorka piosenek —śpie­
wa je w 10 językach. Obecnie 
pani Tola studiuje literaturę 
porównawczą na University 
of Chicago, przygotowując 
się do zdobycia Doktora Fi­
lozofii.
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OJ, JESZCZE ŁYK, zdaje się mówić mina uroczego 
owczarka alzackiego, któremu 2-letni pan, Shwan Baug­
her z Ojai, Calif., pomaga ugasić pragnienie przy parko­
wej studni.

Polonia w San Antonio Przygotowuje 
Się Do Obchodu Trzeciego Maja

downej obronie Jasnej Góry 
oraz wypędzeniu Szwedów z 
Polski, nabożeństwo 3-Majo- 
we przy Pomniku Millenium 
ma szczególne znaczenie. Je­
dynie w Doylestown wybudo­
wano godny naszej polskiej 
historii tysiąclecia Pomnik- 
świątynię. Drugim niemniej 
godnym dziełem millenijnym 
jest wysiłek ks. Piotra Kołtu­
nią. Obok znajduje się piękne 
muzeum cennych pamiątek, 
przywiezionych przez funda­
tora ze wszystkich dostępnych 
mu ośrodków polonijnych, — 
łącznie z Polską. Opiekują się 
tą cenną perłą wysiłku jed­
nego kapłana Siostry Serafit- 
ki, przybyłe niedawno z Pol­
ski.

Drugim punktem programu 
będzie Akademia w Domu 
Polskim przy 2611 Mission 
Road, o godz. 3-ej po południu. 
Tu Polskie Organizacje pro­
wadzą życie towarzyskie. — 
Piękna i duża sala była świad­
kiem wielu uroczystości na­
rodowych tu urządzanych. — 
Księga pamiątkowa zawiera 
podpisy wielu osobistości po­
lonijnych jak też Ameryka­
nów, biorących udział w pol­
skich uroczystościach. Mieści 
się tu również mała bibliote­
ka.

Głównym mówcą na Aka­
demii będzie ks. Michał Król, 
który przypomni słuchaczom 
wielkość czynu twórców Kon­
stytucji Trzeciego Maja, któ­
ry złączył cały naród do wal­
ki o wolność Ojczyzny po­
przez 150-letnią niewolę.

Ks. Michał Król

Dnia 2 maja Polonia w San 
Antonio w Texasie obchodzić 
będzie uroczyście 180 rocznicę 
Konstytucji Trzeciego Maja. 
Polskie organizacje, skupiają­
ce się przy Polskim Domu Na­
rodowym na 2611 Mission 
Road, "coroczonie obchodziły 
tę rocznicę urządzając Akade­
mię.

W tym roku uroczystość 
rozpocznie się solennym na­
bożeństwem przy Pomniku 
który własnym wysiłkiem wy­
budował na trzech akrach zie­
mi w pięknie położonej dziel­
nicy, ks. Piotr Kołtuń. Mszę 
św. odprawi ks. biskup Patrick 
Flores o 12ej w południe. Ks. 
biskup Flores jest pierwszym 
biskupem pochodzenia meksy­
kańskiego. Jest on życzliwie 
nastawiony do Polonii.

Na konferencji dla księży o- 
powiadał o polskim księdzu, 
który był dla niego natchnie­
niem i' opiekunem, dzięki któ­
remu został kapłanem. Znając 
trudności swoich ziomków, ro­
zumie on też. troski i wysiłki 
polskich przywódców na te­
renie Teksasu. Przy Pomniku 
Millenium na 138 Beethoven 
St. w San Antonio zgromadzą 
się Polacy nie tylko z San An­
tonio, ale też z sąsiednich po­
lonijnych miasteczek. Kaza­
nie okolicznościowe wygłosi 
ks. Michał Król z San Saba, 
Texas.

Ponieważ Trzeci Maja to nie 
tylko rocznica Konstytucji, — 
ale również Święto Królowej 
Korony Polski, ogłoszonej w 
katedrze we Lwowie przez 
króla Jana Kazimierza po cu-

Zabawa Polskiej Opieki Społecznej
30 Kwietnia w Hotelu Pick Congress

Wysiłek Ten Jest Godny Najwyższego 
Poparcia Przez Całą Polonię 

Chicagoską

, -
-

Adwokat Kazimierz Wachowski 
Wybitny Prawnik, były Członek 
Wydziału Kierownictwa Chicago 

Bar Association
Mecenas Kazimierz Wachowski, 

wybitny prawnik, były członek 
Wydziału Kierownictwa Chicago 
Bar Association, zabiera głos w 
żywotnej, bo charytatywnej i hu­
manitarnie sprawie.

Polska Opieka Społeczna, jedy­
na katolicka polska organizacja 
dobroczynna, istniejąca na terenie 
Chicago od roku 1921.
Pomoc Polakom

Ponad 50 lat członkowie tej or­
ganizacji, przy wydatnym współ­
udziale Stowarzyszenia Pań Po­
mocy, cały swój czas poświęcają 
wyłącznie i bezinteresownie spra­
wie naszych biednych rodaków, 
służąc im wsparciem materialnym 
i moralnym. Pomagają ubogim 
rodzinom polskim, wdowom, star­
com, sierotom, młodzieży. W spo­
sób taktowny i dyskretny interwe­
niują w sprawach nieporozumień 
małżeńskich czy rodzinnych, sta­
rając się przywrócić zgodę i wza­
jemne zrozumienie. Czynią to, 
oczywiście w wypadkach, gdy o 
pomoc zwracają się do nich za­
interesowane osoby.

W sądach dla małoletnich, stają 

w obronie młodzieży siły fachowe. 
P.O.S. — pracownice społeczne, 
które starają się nie dopuścić do 
uwięzienia czy też umieszczenia 
w domach poprawczych młodzie­
ży, którą biorą pod swe opiekuń­
cze skrzydła i własnymi drogami 
i metodami wyprowadzają na po­
rządnych ludzi.

Biura Polskiej Opieki Społecz­
nej przyjmują wszystkich roda­
ków, potrzebujących jakiejkolwiek 
pomocy, udzielają im rad, wska­
zówek, wyszukują dla nich prace, 
umieszczają dzieci w odpowied­
nich szkołach itp.
Zabawa

Do spełnienia tego rodzaju pra­
cy dobroczynnej potrzebne są, 
oczywiście, znaczne fundusze, któ­
re Polska Opieka Społeczna może 
zebrać tylko własnym sumptem. 
Dla zasilenia swej kasy, z której 
mogłaby czerpać na dalszą pracę 
charytatywną P.O.S. urządza do­
roczną zabawę stoliczkową, która 
w roku bież, będzie miała miejsce 
w wielkiej sali balowej Hotelu 
Pick Congress, 520 So. Michigan 
Ave., w śródmieściu, w piątek, 
dnia 30go kwietnia. Początek o 
godzinie 7:30 wiecz.

Ludzkim obowiązkiem każdego 
Polaka i Polki jest poparcie tej 
imprezy, z której całowity do­
chód przeznaczony jest na tak 
szlachetny i jasny cel. Wszyscy 
powinniśmy przyczynić się do po­
wodzenia zabawy dobroczynnej 
P.O.S., wybierając się gremialnie 
do hotelu Pick Congress. To też 
zarządy P.O.S. i Stow. Pań nie 
wątpią, że wszystkie stoliki będą 
obsadzone ludźmi dobrej woli, 
którzy przybyciem swym udowod­
nią, że w piersiach ich biją serca 
czułe na niedolę bliźnich.
Komitet

Zabawę tę komitet przygotowu­
je bardzo starannie, pracując nad 
nią prawie przez 8 miesięcy, aby 
przygotować wszystko należycie, 
gościnnie przyjąć wszystkich, za­
bawić łącząc piękne z pożytecz­
nym. A wszystko dla tych, którzy 
tej poomcy oraz czułego serca i 
opieki tak bardzo potrzebują.

Wiemy, że nie zawiedziecie Ko­
mitetu w jego poczynaniach.

(R.M.)

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

Posiedzenia, Święcone w Oddziałach

Zebranie Korp. Pom. 
Przy Plac. 90 SWAP

Korpus Pomocniczy przy 
Placówce 90 SWAP — odbę­
dzie posiedzenie w niedzielę, 
2 maja, o godz. 3-ej po połu­
dniu, w sali Weteranów pnr. 
1239 N. Wood.

Zarząd prosi członkinie o 
liczne przybycie, gdyż są wa­
żne sprawy do załatwienia, a 
po posiedzeniu będzie przyję­
cie dla Matek. — Agnieszka 
Czachor, prezeska; — Anna 
Myznaski, sekretarka.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Wtorek, 27 Kwietnia
Posiedzenie Oddziału Warsza­

wa Nr. 31 Ligi Morskiej — od­
będzie się we wtorek, 27 kwiet­
nia, o godz. 7:30 wieczorem, w 
dolnej sali pnr. 1309-15 N. Ash­
land Ave. Koleżanki i koledzy 
proszeni są o łaskawe przybycie. 
Na zebraniu majowym odbędzie 
się dzień Matek i Ojców, a zara­
zem i losowanie książeczek. — B. 
Oliński, prezes; M. Milas, sekr.

Święcone w Cr. 1936 
Tow. Ojczyźnie Służ

Tow. Ojczyźnie Służ, Gru­
pa 1936 ZNP — przypomina 
o zebraniu miesięcznym, któ­
re odbędzie się jak zwykle w 
czwartą środę miesiąca, 28go 
kwietnia, o godz. 7:30 wie­
czorem, w sali posiedzeń 
Louis Hall, 1001 N. Wolcott, 
na rogu Augusta Blvd.

Po krótkim zebraniu odbę­
dzie się tradycyjne Święcone, 
na które zaprasza się wszyst­
kich członków z Rodzinami.
— Czesław Mikołajczyk, pre­
zes; Zofia Barczyk, sekr.

Instalacja Ligi 
Politycznej

Posiedzenie instalacyjne za­
rządu Polsko Amerykańskiej 
Ligi Politycznej na powiat 
Cook, odbędzie się w środę, 
28 kwietnia, o godzinie 7:30 
wieczorem, w sali Lorayne 
Chateau, 5925 W. Diversey 
Avenue.

Z polecenia zarządu: S. J. 
Dryański, sekr.

Celem Expo 
Zatrudnienie 

Młodzieży
W dniach od 2-go i 16-go 

maja br. Lake View Citizen’s 
Council organizuje “Youth 
Services Exposition”. Głów­
nym zagadnieniem Expo bę­
dą prace letnie oraz stałe za­
trudnienie dla młodzieży. 59 
organizacji zgłosiło swój u- 
dział w imprezie żeby zade­
monstrować młodym jakie są 
dla nich możliwości otrzyma­
nia pracy.

Po południu wystąpią mło­
dzieżowe zespoły muzyczne. 
Ceny na kanapki “hot dog’’ i 
coca-colę zaledwie 15 centów 
w czasie Expo. Honorowymi 
organizatorami imprezy są — 
John Merlo, członek stanowej 
Izby Reprezentantów, oraz 
radny miejski Dick Simpson 
(44-ta warda).

W dniu 2-go maja terenem 
imprezy będzie parafia St. 
Andrews, 3546 N. Paulina, od 
godz. 1:30 po południu do go­
dziny 7-ej wieczorem oraz w 
dniu 16-go maja parafia św. 
Sebastiana 824 W. Welling­
ton, od godz. 1:30 do godz. 7:30 
wieczorem.

4 Kadetów 
Zabitych 

w Wypadku
Cheyenne, Wyo. (UPI). — 

Czterech kadetów akademii 
lotniczej zginęło w samolocie, 
który ekspoldował podczas lą­
dowania na lotnisku miej­
skim. Wśród zabitych znajdo­
wał się także pułk. Frank L. 
Trochak, lat 48, szef operacji 
lotniczych w Warren, Wyo­
ming, który zamierzał przejść 
na emeryturę w maju.

Płynie Łódką 
Przez Ocean

San Francisco, Calif. (UPI).
— John Fairfax, podróżnik an­
gielski, w niedzielę rano wy­
płynął w 35-stopowej łodzi w 
podróż przez Pacyfik. Fair- 
faxowi towarzyszy przyjaciół­
ka Sylvia Cook. Fairfax, który 
w w podobnej łodzi przepły­
nął samotnie Atlantyk, spo­
dziewa się dotrzeć do Austra­
lii. Śmiali podróżnicy zabrali 
ze sobą dostateczny na sto dni 
zapas żywności i wody, jak i 
kilka par wioseł.

Oddział Ster nr. 46 Ligi Mor­
skiej w Ameryce, przy Okręgu 
7-ym L.M. — odbędzie posiedze­
nie w środę, 28 kwietnia, w sali 
parafialnej św. Pankracego, pnr. 
2940 West 40-ty Place. Początek 
o godzinie 7-ej wieczorem. Są 
ważne sprawy do załatwienia, m. 
in. będzie omawiana sprawa ob­
chodu Konstytucji 3-go Maja. 
Prosimy członków o liczne przy­
bycie. — Adolf Działowy, prezes; 
Wirginia Dembosz, sekr. prot.
Liga Morska Weźnie Czynny 
Udział w Obchodzie Konstytucji 
3-go Maja

Zarząd Okręgu wzywa wszyst­
kie Oddziały Ligowców iLigow- 
czyń do stawienia się na obchód 
Majowy w przyszłą niedzielę, 2 
maja. Zbiórka Ligi Morskiej o 
godz. 12-ej przed domem ZNP. 
pnr. 1520 W. Division. Stańmy 
wszyscy do szeregu, niech nas 
będzie jak najwięcej! — Włady­
sław Pula, prezes; Ester Rutkow­
ska, sekr. prot.
Uwaga Ligowcy i Ligowczynie 
z Oddziału Bridgeport

Zbiórka Oddziału Bridgeport 
Ligi Morskiej — przed domem 
ZNP, w niedzielę, 2 maja, o godz.

— My, Delegatki, zgromadzone 
na Sejmie 18-tym w Chicago, od­
bytym w dniach 18, 19 i 20 kwiet­
nia 1971 roku, w sali Paradise, 
1758 W. 48-ej ulicy, uchwalamy 
następujące rezolucje:

— Jako lojalne Obywatelki Sta­
nów Zjednoczonych postanawiamy 
stać wiernie przy rządzie Stanów 
Zjednoczonych z Prezydentem Ni- 
xonem na czele, zapewniając go o 
naszym poparciu w jego walce o 
wolność narodów ujarzmionych, o- 
raz do zaprowadzenia pokoju w 
świecie, a przede wszystkim ładu 
i porządku wewnątrz naszego kra­
ju. Apelujemy do rządu Stanów 
Zjednoczonych o zatwierdzenie 
granic zachodnich Polski, na Od­
rze i Nisie bo są to ziemie od wie­
ku polskie i należą do Polski.

Przyrzekamy naszemu ducho­
wieństwu stać wiernie przy koś­
ciele Rzymsko-Katolickim i bro­
nić od zagłady nasze polskie para­
fie. Narodowi Polskiemu z Eminen­
cją Kardynałem Wyszyńskim na 
czele, przesyłamy braterskie i sio­
strzane pozdrowienia i zapewnia­
my, że nie ustaniemy w walce o 
prawdziwe suwerenną Polskę, z 
granicami na Odrze i Nysie.

Serdeczne dzięki składamy pra­
sie polskiej za udzielanie nam 
miejsca na łamach ich pism. Apelu­
jemy do wszystkich członkiń na­
szych, aby w ich domach codzie- 
nie były dzienniki polskie, ponie­
waż od istnienia pism zależne jest 
powodzenie polskich organizacji i 
całej Polonii.

Apelujemy do naszych Grup i 
prosimy serdecznie członkinie o 
prace dla rozwoju i przy werbo­
waniu jak największej liczby mło­
dzieży do naszej Organizacji Zjed­
noczonych Polek w Ameryce.

Polecamy naszemu Głównemu 
Zarządowi i Grupom szczerą 
współpracę z Kongresem Polonii 
Amerykańskiej, — jak również i 
z Radą Polonii.

Składamy szczere i serdeczni po­
dziękowania naszym organizacjom 
polskim, za współpracę i zaszczy­
cenie nas swą obecnością na ban­
kiecie i na Sejmie Organizacji 
Zjednoczonych Polek w Ameryce.

Wyrażamy uznanie Głównemu 

12-ej w południe, w mundurach, 
lub czapkach Ligi Morskiej; 
Niech nas będzie jak najwięcej 
w szeregach maszerujących.

Następujące Oddziały wezmą 
udział w pochodzie: — Oddział 
Ster nr. 46 L. M.; Oddział Morze; 
Oddział Syrena nr. 49; Oddział 
Sobieskiego; Oddział Morskie 
Oko nr. 47; Oddział Gdańsk nr. 
50; Oddział Bridgeport nr. 11-ty; 
Zarjąd Główny i Urzędnicy Okr. 
7-go i z Okręgu 2. Wszystkie Od­
działy staną do wymarszu na 
czele z urzędnikami.
Uwaga Sekretarze Oddziałów 
L. M. w Okręgach 2—5 i 7-ym

Każdy sekretarz protokółowy 
Oddziału wspomnianych Okrę­
gów jest proszony aby po każ­
dym miesięcznym posiedzeniu o 
ile jest coś nowego (uroczystość, 
jubileusz małżeństwa, śmierć 
członka lub członkini), nadesłał 
wiadomość z oddziału. Każda 
wzmianka będzie przyjęta i po­
dana w kąciku bezinteresownie. 
Przesyłać na adres: Wł. Toma­
szewski, 2906 So. Archer Avenue 
Chicago 111. — 60608. Kącik Ligi 
Morskiej jest pisany w niedzielę, 
w redakcj musi być w poniedzia­
łek rano.

Zarządowi z Prezeską Kuźniar na 
czele za dotychczasową współpracę 
z naszemi grupami i prosimy go­
rąco Matki Boskiej Nieustającej 
Pomocy o błogosławieństwo dla 
naszej Organizacji, Zarządu Głów­
nego i naszych drogich nam człon­
kiń. A nowemu Zarządowi który 
został wybrany na następne 4 lata, 
życzymy serdecznej współpracy na 
korzyść Organizacji naszej, kieru­
jąc się hasłem “W Łączności Siła”. 
Komitetowi przedsejmowemu z 
przewodniczącą p. Koźlarek, jak i 
podkomitetom, — za prace doko­
nane, które sprawnie pracowały, 
aby stworzyć tę piękną całość Sej­
mu 18-go, Wszystkim dziękujemy 
staropolskim “Bóg Zapłać”.

A jako Polki obywatelki nasze­
go kraju, Stanów Zjednoczonych, 
— przyrzekamy wierność i cześć 
Sztandarowi Amerykańskiemu.

Chylimy również czoła, wyraża­
jąc hołd sztandarowi prawdziwie 
wolnej i niepodległej Polski.

Tak nam domopóż Bóg. Niech 
żyją Zjednoczone Polki w Amery­
ce.

Maria Brzezińska Przewodniczą­
ca Rezolucji, Elżbieta Róź, Stefania 
Sekuła.

Z Gminy 80 ZNP
Ważne posiedzenie miesię­

czne delegacji Gminy 80 ZNP 
odbędzie się w przyszły piątek
— 30-go kwietnia — w sali 
im. Adama Mickiewicza, 3312 
So. Morgan ul., początek o 
godz. 8-ej wieczorem.

Będą omawiane bardzo waż­
ne sprawy nadchodzącego Ob­
chodu Konstytucji 3-go Maja, 
wycieczka do Obozu Młodzie­
żowego w Yorkville i spra­
wy rozwojowe. Delegaci i de­
legatki są proszeni o liczne 
przybycie na to posiedzenie.
— Władysław Tomaszewski, 
prezes; Kazimierz Frenzel, 
sekr. prot.

Popierajcie Tych, 
Którzy Ogłaszają Się 
w Dzień. Związkowym

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

•to tny sandy, Jakimi się kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZTELNIKÓW

W myśl naszego hasła — czy chcecia

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY 

DO DOMU?
Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 

Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago, HI. 60622

UWAGA!
Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM 
KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNICE MIASTA OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

■ I
I KUPONI I

Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę J 
i doręczać mi do domu (za opłatą $1.20 tygodniowo) sześć razy i 

w tygodniu, a za który zobowiązuję się płacić chłopcu regularnie. ■

} Numer domu ......™... Nazwa ulicy....Piętro..™. J■ i ■
- Numer Telefonu |!

a
Miasto Zonę  Stan  i■ a

Podpis zamawiającego  ■8

Rezolucja Seimu 18-go 
Zjednoczonych Polek w Ameryce
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WYSYŁANY PRZEZ POCZT® 
W CHICAGO I

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr) $26.00
Półrocz. (6 mos.) 15.00
Kwartał (3 mos.) 8.50
Miesięcz. (Imo.) 4.00

W KANADZIE
Tylko 

Sobotnie Wydanie
Rocznie (1 yr.) 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.)

WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
POZA GRANICE CHICAGO W U.S.

i Tylko 
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.) 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.)
(bez soboty) 
Poza Granice Chicago 
Rocznie (1 yr.) $17.00 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.) 
Miesięcz. (1 mo.)

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $25.00
Półrocz. (6 mos.) 13.50
Kwartał (3 mos.) 8.00
Miesięcz. (Imo.) 4.00

CODZIENNE
Chicago - Kanada

Rocznie (1 yr.) $18.00
Półrocz. (6 mos.) 11.00
Kwartał (3 mos.) 6.50
Miesięcz. (Imo.) 3.00

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne 1 Sobotnie
Rocznie (lyr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.50 
Półrocz. (6 mos.) 7.50 
Kwartał (3 mos.) 4.50

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codziennie (Single Daily Copy)...15c

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Sobotni (Single Saturday Copy) .20c

JAN F. KRAWIEC, Redaktor Naczelny 
JÓZEF H. GAJDA, Zarządca

Telefon do Redakcji przed 7:30 rano 
BRunswick 8-8707

Telefon wszystkich Biur BRunswick 8-8700 
Rękopisów i fotografii Redakcja nie zwraca.

Ameryka Południowa
Marksizm i nacjonalizm wypędzają kapi­

tały Stanów Zjednoczonych i europejskie z 
Ameryki Południowej. Upaństwawianie 
przedsiębiorstw należących do obcego kapita­
łu stosuje nie tylko marksistowski rząd w 
Chile, ale także junta wojskowa w Peru. 
Junta w Argentynie i rządy z wyboru w We­
nezueli i Kolumbii wydają coraz to nowe 
zarządzenia ograniczające działalność obcych 
firm. Niepewność i olbrzymie straty już po­
niesione hamują dopływ obcych kapitałów, 
co pogarsza sytuację krajów posiadających 
wyjątkowo wysoki przyrost naturalny.

Amerykański kapitał w Ameryce Połu­
dniowej zainwestował przeszło $12 bilionów. 
Od kilku lat stale zmniejszają się inwestycje 
kapitałów amerykańskich i europejskich w 
Ameryce Południowej. W 1968 r. prywatne 
firmy Stanów Zjednoczonych wywiozły do 
Ameryki Południowej $477 milionów, ale w 
roku następnym tylko $277 milionów. Lwia 
część tej sumy została zainwestowana w Bra­
zylii, gdzie “klimat” dla obcych kapitałów 
jest korzystny i może dlatego kraj ten wy­
kazuje największe postępy na odcinku uprze­
mysłowienia.

Obcy kapitał w Ameryce Południowej pła­
ci za grzechy przeszłości. W okresie między 
wojnami inwestowano tylko tam, gdzie była 
pewność szybkiego i wielkiego zarobku. Po 
wojnie sytuacja uległa zmianie na lepsze. W 
amerykańskim przemyśle i bankach doszli 
do głosu nowi ludzie, rozumiejący, że rabun­
kowa gospodarka prowadzi do katastrofy. 
Obcy kapitał zaczął interesować się życiem 
i potrzebami krajów w których działał. Daw­
niej z “tubylców” rekrutowali się marnie 
płatni robotnicy fizyczni. Zarządy obcych 
firm nie interesowały się warunkami miesz­
kaniowymi, stanem oświaty i zdrowiem ro­
botników. Cały personel administracyjny i 
techniczny pochodził z Europy lub Stanów 
Zjednoczonych.

Po wojnie zarządy kopalń i fabryk zaczęły 
budować dla swoich robotników schludne 
osiedla mieszkaniowe ze szkołami i szpitala­
mi. Zabrano się do szkolenia najpierw kwa­
lifikowanych robotników, potem techników, 
inżynierów, księgarzy, kreślarzy itp. z miej­
scowej ludności. Dzięki temu kraje zdobywa­
ły wiedzę techniczną i organizacyjną.

Zmiany przyszły za późno. Jak to zwykle 
bywa, wiadomość o rabunkowej gospodarce 
obcego kapitału dotarły do mas z opóźnie­
niem, ale zrobiły swoje. Wyzyskują je zarów­
no marksiści jak nacjonaliści.

Przewroty w państwach Ameryki Połu­
dniowej są plagą od lat, a nagonki przeciw 
obcym kapitałom wybuchały co pewien czas 
w jednym lub drugim państwie. Obecnie, po­
za kilku wyjątkami, jak Brazylia i Ekwador, 
wrogi stosunek do obcych kapitałów objął 
cały kontynent.

W kołach finansowych nie brak jednak 
optymistów, którzy wierzą, że gdy rządy 
przekonają się iż nagonka na obce kapitały 
wstrzymała ich dopływ, zaczną zmieniać 
swoje nastawienie. Dlatego amerykańscy 
przemysłowcy tam, gdzie im nie skonfisko­
wano majątków, lecz tylko skrępowano ob­
ostrzeniami, znoszą szykany i trwają na swo­
ich posterunkach w nadziei, że przyjdą lep- 
ze czasy.

Podziemne Skażenie
Gdy tyle się mówi i pisze o zanieczyszcze­

niu wód, ziemi i powietrza w naszym kraju, 
prawie nie zwraca się uwagi na zanieczysz­
czenie podziemia. Dopiero ostatnio w Nowym 
Orleanie w czasie przesłuchów przed podko­
misją Senatu jeden ze świadków zeznał, na

jak wielką skalę odbywa się u nas zanie­
czyszczanie podziemne przez przemysł.

Przemysł, któremu nie pozwala się na za­
nieczyszczanie rzek i jezior, wierci otwory 
o średnicy 5 lub 6 cali, na głębokość 3,000 
do 12,000 stóp i tam umieszcza swe trujące 
płynne odpadki. Przemysł w Luizjanie, gdy 
zabroniono mu spuszczać odpadki do Missis­
sippi, wydrążył w ziemi 62 głębokie szyby.

Ten sposób “neutralizowania” odpadków 
może spowodować skażenie wody zaskórnej. 
Takie wypadki już się zresztą zdarzały. W r. 
1968 pękła pod ziemią rura stalowa, w któ­
rej znajdował się trujący związek siarki z 
fabryki papieru w Erie, Pa. W ciągu 3 tygo­
dni z pękniętej rury spłynęło 150,000 galo­
nów nieczystości do jeziora Erie. Dalej 
stwierdzono przy przesłuchach, że w latach 
1962-1965 z arsenału w Denver przepompo­
wano 150,000,000 galonów gazu nerwowego i 
środków owadobójczych do szybu głębokości 
12,000 stóp. W krotce potem w Denver było 
pierwsze trzęsienie ziemi, a w następnych 
4-ch latach 709 dalszych wstrząsów. Jest 
prawdopodobny związek między tymi wstrzą­
sami a głębokim szybem.

Na skutek przesłuchów w Nowym Orlea­
nie, prawdopodobnie wyjdzie ustawa, wpro­
wadzająca kontrolę tego sposobu usuwania 
odpadków.

INNI PISZĄ:

Brak Klimatu Zaufania 
Politycznego

GWIAZDA POLARNA — Główne prze­
szkody w rozwoju wymiany handlowej po­
między Bonn a Moskwą są natury politycz­
nej. Podczas spotkania na Kremlu z przed­
stawicielami delegacji przemysłu zachodnio- 
niemieckiego sowiecki premier A. Kosygin 
nie ukrywał, że przede wszystkim należy dą­
żyć do stworzenia między Republiką Federal­
ną a Związkiem Sowieckim “klimatu zaufa­
nia politycznego.” W ocenie przywódców 
ZSRR — pomimo podpisania w sierpniu 
ubiegłego roku układu z kanclerzem 
Brandtem — jeszcze nie doszło do takiej 
zmiany klimatu.

Przywódcy sowieccy mają poważne trud­
ności w stosunkach z Niemcami zachodnimi. 
Polegają one na niemożności odrzucenia na­
rosłych uczuć niechęci i braku zaufania. Wy­
daj e się, że przywódcy ci wahają się też z 
podjęciem ostatecznej decyzji, doceniają z 
jednej strony niewątpliwie korzyści ekono­
miczne i techniczne, jakie powstałyby w wy­
niku zacieśnienia współpracy z przemysłem 
Zagłębia Ruhry, a dostrzegając jednak z dru­
giej strony niebezpieczeństwa ideologiczne, 
jakie mógłby powstać w wyniku takiego zbli­
żenia, głównie na skutek nasilenia się kon­
taktów między Rosjanami a Niemcami z 
NRF.

Tak długo, jak w Moskwie i w Bonn spra­
wa ta nie zostanie wyjaśniona, wymiana to­
warowa pomiędzy obu krajami pozostanie — 
tak jak obecnie — na dość niskim poziomie 
Aktualnie sięga ona 800 milionów dolarów, 
w tym eksport NRF wynosi około 450 milio­
nów dolarów, import zaś około $350 milio­
nów. Obroty Republiki Federalnej z ZSRR 
stanowią zaledwie 1.3 proc, całości wymiany 
towarowej Niemiec Zachodnich — w 1913 r. 
import z Rosji zamykał się liczbą 1.4 biliona 
marek w złocie, a imperium carów było trze­
cim pod względem wielkości partnerem han­
dlowym Niemiec.

Poza względami natury politycznej niski 
poziom wymiany wywołany jest również 
czynnikami czysto gospodarczymi. Zarówno 
Niemcy Zachodnie jak Związek Sowiecki sta­
nowią części składowe bardzo odmiennych 
ugrupowań polityczno-ekonomicznych. Oba 
więc kraje prowadzą większość swej wymia­
ny towarowej z zaprzyjaźnionymi państwa­
mi w ramach Europejskiej Wspólnoty Go­
spodarczej lub też w ramach Rady Wzajem­
nej Pomocy Gospodarczej. Istnieją ponadto 
zasadnicze różnice między systemami, w 
skład których kraje te wchodzą: w jednym 
obowiązuje system ustrój demokratyczny, w 
drugim komunistyczny. Jest to przyczyną 
licznych trudności, z jednej bowiem strony 
przemysłowcy zachodni nie mogą nawiązy­
wać bezpośrednich kontaktów z przedsiębior­
stwami kraju komunistycznego, z drugiej zaś 
sowieckim działaczom gospodarczym obce są 
praktyki walki konkurencyjnej i prawa rzą­
dzące gospodarką rynkową, co utrudnia 
sprzedaż towarów ZSRR na rynku zachod­
nim.

To i Owo
Moda na małe samochody utrzymuje się 

nadal w Stanach Zjednoczonych. Mimo wy­
siłku amerykańskich producentów “krążow­
ników szos” nie udało się wyeliminować, 
ograniczyć wpływów “Volkswagena” oraz 
innych wytwórni zachodnio-europejskich i 
japońskich na rynku pełno-amerykańskim. 
Powodzenie, jakim cieszą się małe samocho­
dy wyprodukowane ostatnio przez “Forda,” 
“General Motors” i “American Motor Corpo­
ration” pozwala sądzić, że Amerykanie zre­
zygnowali z dużych samochodów. Sprzedaż 
małych samochodów będzie stale rosła.

Pod Redakcją:

KI Wiesława Bielińskiego ,

i KALEJDOSKOP
Garść Cyfr i Informacji o Krajach 

Arabskich
“ABC” O Krajach Arabskich

Na Środkowym Wschodzie 
zanosi się raczej na nową woj­
nę niż na rozwiązanie kryzy­
su. Powoduje to zwiększenie 
ogólnego zainteresowania kra­
jami arabskimi i Izraelem. Na 
skutek zapytań Czytelników 
Kalejdoskopu podaję poniżej 
szereg encyklopedycznych in­
formacji o arabskim pierście­
niu, otaczającym Izrael.
Algieria—Algierska Republika 
Ludowo-Demokratyczna. Ob­
szar 2,381,700 km kw. Ludność 
12,540,000, stolica Algier.

Niepodległa republika od 
3.VIII.1962. Od 19.VI 1965 fun­
kcję głowy państwa sprawuje 
Rada Rewolucyjna (26-osobo- 
wa), której przewodniczący 
jest jednocześnie szefem rzą­
du. Kierowniczą rolę w życiu 
politycznym odgrywa jedyna 
legalna partia: Front Wyzwo­
lenia Narodowego (FWN). W 
latach 1965-1970 znacjonalizo- 
wano kopalnie i zasoby górni­
cze. Podstawą gospodarki jest 
rolnictwo (70% ludności za­
wodowo czynnej) i przemysł 
wydobywczy (ropa naftowa, 
ruda żelazna, węgiel, gaz ziem­
ny).
Arabia Saudyjska. — Obszar 
2,149,700 km kw., ludność 6 
min. 990,000, stolica Rijad. Ab­
solutna monarchia dziedziczna.

Podstawą gospodarki naro­
dowej — wydobycie ropy naf­
towej. 85% dochodów pań­
stwa pochodzi z opłat za eks­
ploatację ropy (którą prowa­
dzi amerykański koncern Ara­
bian American Oil Co.). W r. 
1967 I miejsce wśród produ­
centów ropy naftowej na Bli­
skim Wschodzie. Rolnictwo 
słabo rozwinięte.
Irak — Repubilka Iracka. Ob­
szar 434,900 km kw., ludność 
8,440, 000, stolica Bagdad.

Po przewrocie z 17.VII.1968 
weszła w życie nowa konsty­
tucja (trzecia od r. 1958), sta­
nowiąca, że Irak “jest pań­
stwem demokracji ludowej”. 
Najwyższą władzę sprawuje 
Rada Dowództwa Rewolucji. 
Jedyną legalną partią — So­
cjalistyczna Partia Odrodze­
nia Arabskiego (Baas), Go­
spodarka narodowa opiera się 
na rolnictwie (75% ludności 
zawodowo czynnej). Poważną 
rolę odgrywa wydobycie ropy 
naftowej.
Jemen — Jemeńska Republi­
ka Arabska. Obszar 195,000 
km kw., ludność 5,000,000, sto­
lica Sana.

Od 26.IX.1962 republika, po­
przednio monarchia absolut­
na. Głową państwa jest Repu­
blikańska Rada Prezydencka, 
której członkowie pełnią ko­
lejno funkcję przewodniczą­
cego. Jedyną organizacją poli­
tyczną jest Ludowy Związek 
Rewolucyjny. Podstawą zaco­
fanej gospodarki jest rolnic­
two (90% ludności zawodowo 
czynnej). Główne artykuły: 
proso, sorgo, kukurydza, jęcz­
mień, ryż, kawa mokka. Prze­
mysł wydobywczy — sól (ok. 
10-150 ton rocznie).
Jemen Południowy — Ludowa 
Republika Połudn. Jemenu. 
Obszar 278,600 km kw., lud­
ność 1,400,000, stolica Madina 
asz-Szaab.

Od 30.IX.67. Funkcję głowy 
państwa sprawuje 5-osobowa 
Rada Prezydencka. Gospodar­
ka narodowa: poza Adenem, w 
którym ok. 80,000 (na 100 tys. 
mieszkańców miasta) pracuje 
w porcie, rafinerii nafty, han­
dlu i przemyśle, 90%, pozosta­
łej ludności czynnej zawodo­
wo pracuje w rolnictwie. Pod 
uprawą znajduje się niewiele 
ponad 1% powierzchni kraju. 
Główne artykuły rolne: sorgo, 
i proso, pszenica, bawełna.
Jordania. Obszar 97,700 km 
kw., ludność 2,145,000, stolica 
Amman.

Graniczy z Arabia Saudyj­
ską, Irakiem, Syrią i Izraelem. 
Monarchia konstytucyjna. — 
Głową państwa jest król. Wła­
dza ustawodawcza należy do 
króla i Zgromadzenia Narodo­
wego (Izba Reprezentantów i 
senat), wykonawcza — do kró­
la i rządu. Partie polityczne 
(oficjalnie nie działające) re­
prezentuje od r. 1968 Front 
Narodowy, który tworzą: Bra­
ctwo Muzułmańskie, Arabski 
Blok Konstytucyjny, Socjali­
styczna Partia Odrodzenia 
Arabskiego i Narodowa Partia 
Socjalistyczna. Gospodarka 
narodowa: rolnictwo i paster­
stwo, zatrudnia 80% ludności. 
Główne uprawy: warzywa i o- 
woce. Zaledwie 13% obszaru 
Jordanii to ziemie orne (z tego 
ponad % znajduje się na tere­
nach okupowanych przez Iz­
rael). Przemysł słabo rozwi­
nięty (połowa zakładów prze­

mysłowych i większość ban­
ków na terenach okupowa­
nych przez Izrael).
Kuwejt — Emirat Kuwejtu. 
Obszar 15,540 km kw. (plus 
strefa neutralna, należąca do 
Kuwejtu i Arabii Saudyjskiej 
— 5,700 km kw.), ludność 520 
tys., stolica Kuwejt.

Dziedziczna monarchia kon­
stytucyjna. Głową państwa 
jest emir. Władzę wykonaw­
czą sprawuje rząd, powołany 
przez emira. Władzę ustawo­
dawczą 50-osobowe Zgroma­
dzenie Narodowe o 4-letniej 
kadencji, wybierane w głoso­
waniu powszechnym. Partie 
polityczne praktycznie nie 
działają. Gospodarka narodo­
wa opiera się na wydobyciu 
ropy naftowej, dochód z któ­
rej wynosi ponad 93% docho­
dów Kuwejtu. Ludność zatrud­
niona przede wszystkim w 
przemyśle, handlu i admini­
stracji. Rolnictwo bardzo sła­
bo rozwinięte.
Liban — Republika Libańska. 
Obszar 10,400 km kw., ludność 
2,500,000, stolica Bejrut.

Głową państwa jest prezy­
dent wybierany przez Izbę 
Deputowanych na 6 lat. Wła­
dzę ustawodawczą sprawuje 
Izba Deputowanych (99-osobo- 
wa) o 4 letniej kadencji. Wła­
dzę wykonawczą: prezydent i 
powołany przez niego rząd, 
odpowiedzialny przed parla­
mentem. Podstawą gospodarki 
narodowej jest rolnictwo i tu­
rystyka. Główne artykuły rol­
ne: pszenica, oliwki, jęczmień, 
tytoń, owoce cytrusowe, ba­
nany. Duże złoża rudy żelaza.
Libia — Libijska Republika 
Arabska. Obszar 1,179,000 km 
kw., ludność 1,738,000, stolice 
połączone: Tripolis i Benghazi.

Niepodległość uzyskała 24. 
XII,1951. Do 3.IX.1969 — mo­
narchia konstytucyjna, od 3. 
IX. 1969 — Libijska Republika 
Arabska. Władza spoczywa 
rękach Rady Rewolucyjnej, 
której przewodniczy płk Ka- 
dafi. Gospodarka narodowa 
Libii opiera się na wydobyciu 
ropy naftowej (124,800 min 
ton w r. 1968). Rolnictwo sła­
bo rozwinięte — obszar zago­
spodarowany — 4 min ha.
Maroko. Obszar 445,600 km 
kw., ludność 14,200,000, stolica 
Rabat.

Monarchia Konstytucyjna, 
niepodległa od 2.III.1956. Gło­
wą państwa jest monarcha 
dziedziczny o dużych upraw­
nieniach wykonawczych i u- 
stawodawczych. Parlament 2- 
izbowy. Podstawę gospodarki 
stanowi rolnictwo (75% lud­
ności) i górnictwo (które wraz 
z przemysłem i rzemiosłem za­
trudnia 12% ludności). Głów­
ne artykuły rolne: pszenica, 
jęczmień, kukurydza, owoce 
cytrusowe, oliwki, daktyle.
Sudan — Demokratyczna Re­
publika Sudanu. Obszar 2,505,- 
800 km kw., ludność 15,000,000, 
stolica Chartum.

Republika niepodległa od 
1.1.1956. Funkcję głowy pań­
stwa sprawuje Rada Dowódz­
twa Rewolucji, której prze­
wodniczy płk Nimeiri. Podsta­
wą gospodarki jest rolnictwo 
zatrudniające 87% ludności 
zawodowo czynnej (przemysł 
zatrunia 5%. Głównym to­
warem — bawełna, poza tym 
siemię bawełniane i guma 
arabska. (W 1964/65 — 80% 
produkcji światowej). Prze­
mysł wydobywczy słabo roz­
winięty, bogactwa naturalne 
(grafit, molibden, ołów) słabo 
lub wcale nie eksploatowane.
Syria — Syryjska Republika 
Arabska. Obszar 185,180 km 
kw., ludność 6,000,000, stolica 
Damaszek.

W myśl konstytucji, ogło­
szonej przez syryjskie kiero­
wnictwo partii Baas (Socjali­
styczna Partia Odrodzenia 
Arabskiego), po zamachu sta­
nu z 23.11.1966 władza wyko­
nawcza i ustawodawcza nale­
ży do szefa państwa i rządu, 
powoływanych przez kiero­
wnictwo parttii Baas. Gospo­
darka narodowa opiera się na 
rolnictwie, które zatrudnia 74 
proc, ludności. Główne arty­
kuły rolne: pszenica, jęcz­
mień, bawełna, winogrona, bu­
raki cukrowe Przemysł słabo 
rozwinięty. Bogactwa natu­
ralne nikłe.
Tunezja — Renubilka Tunezii. 
Obszar 164,150 km kw„ lud­
ność 4.560,000, stolica Tunis.

Republika od 25.VII.1957 
(przedtem monarchia pod 
protektoratem francuskim, 
niepodległa od 20.III.1956). 
Głową państwa i szefem rzą­
du jest prezydent, wybierany 
na 5 lat w wyborach po­
wszechnych. Władzę wyko-

| GŁOSY CZYTELNIKÓW
OD REDAKCJI;

Anonimowych listów nie umieszczamy. Autor mote 
podpisać swój Ust pseudonimem ale musi podać do wiado­
mości redakcji swoje prawdziwe nazwisko, adres i numer 
telefonu. Redakcja zastrzega sobie prawo do skracania listów 
* osuwania niewłaściwych słów. Listy przeznaczone do 
tunieszczenia należy pisać na maszynie z podwójnym odstępem 
1 na jednej stronie kartki.

Parę Uwag
Ostatnio wzmogło się pisanie 

listów do redakcji, drukowanych 
w obu dziennikach polskich w 
Chicago. Nie byłoby w tym nic 
złego — przeciwnie, świadczyło­
by o wzmożonym zainteresowa­
niu sprawami polskimi co zawsze 
jest rzeczą pożądaną, gdyby nie 
pewne “ale”,

Niestety, większość listów do 
redakcji stoi na bardzo niskim 
poziomie. Pewne ważne sprawy 
polskie są tylko pretekstem do 
“rozrachowania się” z taką czy 
inną, niemiłą sobie osobą. Za­
miast postawić sprawy jasno i 
krótko, pewni “pisarze” wysyła­
ją do redakcji całostronicowe fe- 
Ijetony lub tasiemcowe eluku- 
bracje, w których jest wszystko 
co danego pisarza boli. Te listy 
nie mogłyby być — naturalnie 
— podstawą do zbadania opinii 
publicznej w pewnych konkret­
nych sprawach polskich, ponie­
waż są to tylko naiwnie pomy­
ślaną propagandą swojego pod­
wórka, a równocześnie złośliwym 
atakiem na niestrawne sobie oso­
by. Często też listy do redakcji 
są z psychlogicznego punktu wi­
dzenia exhibicjonizmem rzeko­
mej naukowości ich autora.

Swarliwość szukająca poklasku 
u naiwnych i niewyrobionych lu­
dzi — wystawianie siebie w każ­
dej sprawie i sytuacji jako rze­
komego mędrca, czy też “medici­
ne man's” powołanego do kształ­
towania sposobu myślenia swo­
ich indiańskich wojowników 
—nieuczone krytykowanie wszy- 
skiego, co nie jest po myśli wła­
snego klanu, oraz brak jakiego­
kolwiek humoru — oto rys cha­
rakterystyczny większości “li­

stów do redakcji”, drukowanych 
w naszych dziennikach.

Zdaję sobie sprawę, że dla re­
daktorów naczelnych obu tutej­
szych dzienników jest rzeczą de­
likatną odrzucenie pewnej klasy 
listów i niedrukowanie ich. Na­
leży jednak pamiętać, że poza 
wszystkim, nasza prasa powinna 
być apolityczna czy też apartyj- 
na, ale za to informacyjna, peda­
gogiczna i “dokształcająca”. Nie 
może dogadzać tylko jednemu 
jakiemuś odłamowi, ale musi li­
czyć się z całym społeczeństwem.

Dlatego też, moim zdaniem, 
nasze redakcje powinny opraco­
wać specjalny druk wyjaśniający 
“pisarzom listów”, jak mają pisać 
swoje listy. Wyjaśnić im reguły 
przyjęte w kulturalnym świecie 
dotyczące rzeczowości, objekty- 
wizmu, dobrego smaku oraz kul­
tury pisania względnie dyskusji. 
Taki druk powinien być podpi­
sany przez Wydawnictwo Dzien­
nika X czy Z i dostarczony każ­
dej osobie bez wyjątku, która 
list do redakcji przesłała celem 
wydrukowania. Następny list tej 
samej osoby, przesłany redakcji 
a napisany wbrew postulatom 
przyzwoitości pisarskiej, przed­
stawionej w poprzednim dostar­
czonym druku, dawałby uzasad- 
nienioną podstawą odmówienia 
wydrukowania listu nie trzyma­
jącego się zasad kulturalnego ko­
respondenta z czytelnikami za 
pośrednictwem tutejszego pol­
skiego dziennika.

Może to się na coś przydad?) 
w myśl zasady, że mądrej głowie 
dość po słowie.

Dr. Juliusz Szygowski.

O Czystości Myśli i Języka
Artykuł p. Marka Kiniewicza 

jest pisany w większości słowami 
polskimi, ale w stylu staro-grec- 
kim innymi słowy cerkiewnym. 
Usterek w tym artykule bez liku, 
o których należałoby choć tylko 
wspomnieć, lecz brak czasu i 
miejsca nie pozwalają na szersze 
omówienie. Każdy kto czytał ar­
tykuł pana St. Osieckiego od­
niósł takie wrażenie jakie i pan 
Marek, “nie sposób nie dostrzec 
kulturalnej formy i taktu w wy­
powiedzi p. Osieckiego. Pan 
Osiecki nic nie chciał zademon­
strować: “bo nie padło ani jedno 
ostre słowo, żadna zgryźliwość 
czy pogróżka”, stwierdza sam p. 
Marek.

Wypowiedzi p. Osieckiego były 
rzeczowe, trafne, pokrywające się 
z rzeczywistością czyli prawdzi­
we. I to jest ważne dla czytelni­
ka. “Podobne postępowianie na 
tle wypowiedzi innych dyskutan­
tów budzi ogromne zdumienie”. 
Znowu zdanie cerkiewne. Chciej- 
my zrozumieć to zdanie następu­
jąco: Moi koledzy, którzy zabie­
rali głos na ten temat byli zdzi­
wieni postępowaniem p. Osiec­
kiego. Dlaczego? Może dlatego, 
że kulturalny? czy może dlatego 
że na poziomie? Treść artykułu 
p. Osieckiego była jasna i dobit­
na. Natomiast artykuł p. Marka 
jest bardzo bałamutny (wyraz 
cerkiewny).

Weźmy następujące zdanie, 
wyjęte gdzieś z kontekstu, które 
wcale nie pasuje do kontektsu 
artykułu p. Marka. “Problemy

nawczą sprawuje rząd, powo­
łany przez prezydenta. Wła­
dzę ustawodawczą — Zgroma­
dzenie Narodowe (90-osobo- 
we) o 5-letniej kadencji. Or­
ganem doradczym jest Rada 
Repubilki, w której skład 
wchodzą członkowie rządu i 
biura politycznego jedynej le­
galnej partii — Partii Konsty- 
tucyjno-Socjalistycznej. Pod­
stawą gospodarki jest rolnic­
two (pszenica, jęczmień, owo­
ce cytrusowe, trawa alfa) oraz 
górnictwo (rudy żelaza, oło­
wiu i cynku, fosforyty, srebro, 
ropa naftowa, gaz ziemny).
Zjednoczona Republika Arab­
ska (Egipt). Obszar 1,002,000 
km kw., ludność 32 mln (XII. 
1968), stolica Kair.

Rapublika socjalistyczno-de- 
mokratyczna, Nazwa ZRA od 
1958. Główną państwa — pre­
zydent, wybierany na 6 lat, o 
dużych uprawnieniach w za­
kresie władzy ustawodawczej 
i wykonawczej. Od śmierci 
Nassera (28.IX.1970) funkcję 
nrezydenta pełni Anwar al- 
Sadat. Jedyną legalną partią 
polityczną jest Arabski Zwią­
zek Socjalistyczny, zrzeszają 
cy 6 min członków. Gospodar­
ka narodowa oparta na rol­
nictwie. Przemysł wydobyw­
czy: ropa naftowa, ruda żela­
za, fosforyty, asfalt, mangan. 
Przemysł przetwórczy (przę­
dza bawełn., nawozy azotowe, 
benzyna, kwas siarkowy, e- 
nergia elektryczna).

rozumowania pewnych pojęć po­
zostawiam innym, bardziej zo­
rientowanym”. O jakie problemy 
tu chodzi i jakie pojęcia? A bar­
dziej zorientowanym trzeba przy­
znać, jest nikt inny, jak pan 
Osiecki'. Albo? . . .

“Pomyłka, którą popełnił p. 
Osiecki wywodzi się po prostu z 
głębokiej wiary we własną edu­
kację i doświadczenie”. Czyż jest 
coś zdrożnego i przewrotnego, je­
śli ktoś jest pewnym tego co zdo­
był w ciągu swego życia? Zdaje 
mi się, że tylko hipokryci nie 
wierzą w to co wiedzą. Spodzie­
wam się, że ktoś kiedyś może na­
pisze o niedowiarstwie swojej 
wiedzy. A teraz o tej czystości 
obujęzycznej. Dla jaśniejszego 
zrozumienia zagadnienia przyto­
czę anegdotę, która posłuży i 
tym, którzy nagminnie bez zasta­
nowienia powtarzają, że to co się 
dzieje z młodzieżą — “To rodzi­
ce winni”.. A jeśli rodzice nie są 
wychowani? Kto jest winny?

Poszła matka na wywiadówkę. 
Nauczycielka skarżyła się, że jej 
syn Józek bardzo kiepsko mówi 
po polsku. Ciągle go poprawiam, 
ciągnęła nauczycielka, by mówił 
poprawnie trzeba, a nie trza. Już 
mi cierpliwości brakuje . . .

Matka wracając do domu spo­
tyka swego Józka i z powagą pe­
dagoga powiada: Józek, Józek! 
Pani mówiła i tłumaczyła mnie 
co ty nie umiesz po polsku. Ja ci 
ciągle mówiła, że nie trza mówić 
trza tylko trza mówić trzeba. Ta­
kich matek jest wiele i pan Ma­
rek, gdy powiada “kontrowersyj­
ny,” polsko - amerykański me­
lanż”, żargon, a na dobitek “Pora 
zawołać STOP”. Pan Marek uży­
wając słów rdzennie polskich!, 
gorszy się norską, nie lubi pento- 
wać, fiksować, a kto lubi płacić 
morgeć? Wydaje mi się, że jeśli 
myśl będzie czysta niczym nie 
zamącona to i język będzie czys­
ty. Język przede wszystkim służy 
do porozumiewania się z możli­
wie wszystkimi ludźmi tj. do wy­
powiadania własnej myśli, a nie 
siania zamętu obcymi myślami i 
obcymi słowami.

W. Romański

WIÓRA 
SPOD PIÓRA

JEŚLI WOJNA PRZERWIE 
PARTIĘ GOLFA . . .

Opublikowane ostatnio w Wiel­
kiej Brytanii “nowe reguły gry w 
golfa” wyjaśniają również, jak po­
winien zachować się grający w 
przypadku, gdyby działania wo­
jenne spowodowały przesunięcie, 
zniszczenie lub zaginięcie kuli gol­
fowej.

“Kula — czytamy tam — powin­
na zostać jak najszybciej zastą­
piona lub przesunięta i umiesz­
czona ponownie dokładnie w tym 
miejscu, gdzie znajdowała się 
przed incydentem, w celu uniknie- 
cia punktu karnego”. Czyżby bry­
tyjscy amatorzy golfa już zapo­
mnieli czym jest wojna,
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Kutza’s Still In First Place
In Council 41 PNA Bowling Loop

STANDINGS
Won Lost

Kutza Sluggers ...... .....60 V6 38 Yz
Jims Wilios ............. ... 59 40
F&T Restaurant.........57 45
Al Mazewski’s ....... .....50 49
Ericksons ................ ... ... 47 52
Karlov Bowl ............ .. 44)4 541/6
Team No. 6 ............. ...43 56
O’Malley & McKay .... 36 63

Series A: Kutzas still hung on 
to first even though Jims Wilios 
(Mafia) had Mary Gene and Mrs. 
Martino, Andy, Domenica and Mrs. 
Binetti for a cheering squad.

SeriesB: Erickson got hot under 
Joe Priories lead and took two 
from Als Boys. For an example 
of “Als” rollings Todt (that’s me) 
carried the high series.

Series C: F & T Restaurant put 
in there bid for 2nd by crushing 
O’Malleys all 3.

Series D: Karlov Bowl did the 
job on Herbs Boys team 6 by 
taking two from them.

The race is tight but I predict 
Kutzas to stay on top unless Jims 
Wilios can get it together.

KUTZA SLUGGERS: J. Rud- 
nick 613, P. Turbak 468, A. Jan- 
covic 517, H. Aniolowski 583, H. 
Mirichna 532.

JIMS WILIOS: G. Martino 509, 
T. Comforti 470, S. Cannella 480, 
M. Binetti 584, E. Martino 429.

ARICKSON: F. Yacouacci 546, 
J. Szczepanik 507, R. Buckley 485, 
B. Hull 474, J. Priorie 517.

MAZEWSKI BOOSTERS: Pete 
468, G.T. 456, Rich 340, Andy 428, 
Flip 444.

O’MALLEY-McKAY: T. Smo- 
kowski 464, R. Wacewell 344, D. 
Lushene 531, T. Glowania 521, W. 
Karpinski 462.

F&T RESTUARANT: S. O’Con­
nell 595, T. Shelton 561, R. Cwy- 
nar 569, J. Neitzel 495, R. Guyser' 
479.

KARLOV: D. Murphy (abs.) 
444, P. Duffy 439, J. Duffy 352, 
S. Penewski 491, A. Guthrie 431.

TEAM NO. 6: F. Bogacz Jr. 351, 
B. Jankauskas 352, D. Kaminski 
399, F. Bogacz Sr. 403, H. Weide 
489.

Cleopatra Handicap Headlines 
Hawthorne’s Park Week

The $20,000 added Suburban 
Downs Cleopatra Pace for fil­
lies and mares highlights the 
third week of racing of the 
36-night Suburban Downs 
meeting currently racing at 
Hawthorne Race Course.

Racing Secretary, Bob Lar­
ry, expects the Cleopatra to 
draw entries so that it will go 
in two divisions. Larry indi­
cated that he has 19 prospec­
tive entrants now.

Those racing locally that 
may try their stride in the 
Cleopatra include Adalia N., 
Anniversary Babe, Armbro 
Jodie, Armbro Kerry, Baby 
Tears, Carol Chief, Darla Win, 
Majette, Mary Lesa, Miss Elk­
tide, Missile Trip, Royal Kim, 
Sincera, Teffe and Treasure 
Hunt.

Possible invaders for the 
Cleopatra include Maida Mil­
lion, Majestic Belle G., Min­
dy and Sister Brook.

Trainer Joe O’Brien, has an­
other in addition to Armbro 
Jodie and Armbro Kerry who 
might try her luck in the 
Cleopatra, Ingenue. The 3- 
year-old Shadow Wave filly 
has started twice here and 
proved an extremely impres­
sive winner last Thursday 
night. Armbro Jodie and 
Armbro Kerry starred on the 
Grand Circuit.

Adalia N. and Baby tears 
starred in the fillies and 
mares invitationals here at

Foster Keeps 
World Title

Tampa, Fla. (UPI) — Aging 
Bob Foster stalked galloping 
Ray Anderson for 15 rounds 
Saturday night and scored a 
unanimous 15-round decision 
to retain his world light­
heavyweight boxing cham­
pionship.

Heavyweight champion Joe 
Frazier shouted advice to the 
26-year-old challenger, mostly 
“Hook, Ray, please hook,” but 
it didn’t work.

Foster was the aggressor in 
going the full 15 rounds for 
the first time in his career. 
Judge Floyd Golden scored it 
145-138 on the 10-point must 
system, judge Bill Diaz called 
it 145-140 and judge Sam 
Kline made it a Foster sweep 
with a 148-139 card.

McGinnis 
Turning Pro ?

Indianapolis (UPI) — The 
Indianapolis News said re­
cently that sophomore 
George McGinnis of Indiana 
University, the Big Ten’s top 
basketball scorer, will sign a 
three-year contract with the 
Indiana Pacers Friday. Garry 
Donna, McGinnis’s agent, 
would not confirm the report 
but said there was “a good 
possibility” McGinnis would 
sign with some pro team this 
weekend.

JOIN

AND SERVE

Sportsman’s this year. Adalia 
N. was heroine of the first 
two offered during the Fox 
Valley meeting. Baby Tears 
defeated a favored Cissy T. 
Adios in the first one here 
April 17 while pacing a 2:01 
4-5 mile.

Thursday night the $15,300 
Star’s Pride Trot is expected 
to lure some of the free for 
allers into action. Flying Trip, 
Native Starlet and Real Speed 
are some of the local trotters 
who might see action in the 
Star’s Pride.

Wednesday night the older 
Illinois bred pacers will hold 
the spotlight at Hawthorne in 
the $10,000 Popular Byrd 
Pace, with C. V. Thor and 
Magic Time expected to head 
the field.

Silvester Records 
Top Discuss Throw
Walnut, Calif. — Discuss 

record - holder Jay Silvester 
used a stiff wind to his ad­
vantage while Norwegian Ar­
ne Kvalheim won the 5,000- 
meter race despite the gale in 
top performances at Mt. San 
Antonio Relays.

Silvester, of Spanish Fork, 
Utah, who holds the world 
record of 224 feet 5 inches, 
won the event with a toss of 
220-4, which is the best so far 
in the world this year.

Kvalheim, former Univer­
sity of Oregon star, outlegged 
Arizona’s Olympic veteran 
George Young to win the 
5,000-meters in 13:52, just 
two-tenths of a second off the 
meet record.

A. Gimeno 
Quits Tourney

Dallas (UPI)—Andres Gi­
meno, Spain’s No. 1 player 
withdrew Thursday from 
next week’s $50.000 Rawlings 
Tennis Classic on the advice 
of his doctor. Gimeno’s with­
drawal cut the field in the 
world championship tennis 
tournament to 31 in singles 
his first round pairing spot 
with Owen Davidson will not 
be filled. However, Warren 
Jacques will replace Gimeno 
as Roger Taylor’s doubles 
partner.

3 Fishing Clinics
Three fishing clinics, all 

free, will be conducted by 
the annual Lake Michigan 
Coho Derby May 1-2. The 
clinics will run from 7 to 10 
p.m., each evening. First ses­
sion will be held Monday 
night at Mt. Greenwood Park 
3711 W. 111th St.; Tuesday at 
Riis Park, 6100 Fullerton and 
Wednesday at Portage Park, 
4100 N. Long. The coho derby 
will run from dawn to dusk, 
May 1-2 at Montrose Harbor.

NBA All - Rookie
New York (UPI) — Dave 

Cowens of Boston, Geoff Pe­
trie of Portland, Pete Mara- 
vich of Atlanta, Calvin Mur­
phy of Van Jiago and Bob 
Lanier of Detroit were 
named Thursday to the Na­
tional Basketball Assn. 1971 
All-Rookie team. Cowens, 
who played college ball for 
Florida State, Petrie for 
Princeton and Maravich for 
Louisiana State were unani­
mous choices on the team 
selected by the 17 NBA 
coaches.

Lord Stanley 
of Preston, G.Ć.B.

Lord Stanley of Preston, 
G.C.B., was Governor-General 
of Canada from 1888 to 1893. 
During his final year of office, 
he donated a trophy to be 
awarded to the championship 
hockey club of Canada.

This was the Stanley Cup, 
originally costing £10 (equiva­
lent to $48.67 at that time), a 
bowl which over the years has 
been augmented and altered 
with many thousands of dol­
lars being spent on it. It has 
become the oldest trophy 
competed for by professional 
athletes in North America 
and now stands almost three 
feet in height.

Until 1906, only amateur 
clubs played for the Stanley 
Cup but by 1910, when the 
Hockey Association took pos­
session of it, the Stanley Cup 
has become symbolic of pro­
fessional hockey supremacy. 
It travelled east and west for 
several years, but when the 
Western Canada League dis­
banded in 1926, the National 
Hockey League took over sole 
possession of it and only NHL 
teams have competed for it 
since that date.

Penguins Are Sold
New York (UPI) — The 

Penguins, a financial head­
ache for the National Hockey 
League, have been sold to a 
group of Pittsburgh residents 
for more than $7 milion.

N.H.L. President Clarence 
Campbell announced the sale 
recently following two days 
of meetings during which the 
N.H.L.’s Board of Governors 
“reviewed four very attrac­
tive offers.”

The final bid came from a 
Pittsburgh group headed by 
Thayer R. Potter, Elmore L. 
Keener, A. H. Burchfield III 
and Peter H. Block.

The new owners announced 
they would retain General 
Manager - Coach Red Kelly 
and Jack Riley, the assistant 
general manager.

Overtime Oddity
One of the oddities of Stan­

ley Cup scoring history is that 
Gordie Howe of the Detroit 
Red Wings, who has scored 
more goals, assists and points 
in regular-season play, has 
played more games and more 
seasons than any other player 
in history, has never scored 
an overtime goal in Stanley 
Cup competition. This is de­
spite the fact that he has also 
played the second - highest 
number of Stanley Cup 
games (150 compared to Red 
Kelly’s 164 with Detroit and 
Toronto) and has been in the 
playoffs the second - highest 
number of times (18 years 
compared to Kelly’s 19).

American Girls Earn 
Shot At Gym Medal

Moscow (UPI)—John Cros­
by was the only American on 
the men’s team to survive eli­
mination from an internation­
al gymnastics competition, 
while two American girls, 
Kathy Rigby and Joan Moore 
made the top six in the wom­
en’s competition and earned 
a shot at a medal.

..

-
MARATHON WINNER—Al­
varo Mejia, a Colombian 
running for California’s 
West Valley track club, 
crosses the finish line after 
2 hours, 18 minutes and 45 
seconds to win the 75th 
Annual Boston Marathon 
race. The race is run from 
Hopkinton to Boston, a dis­
tance of 26 miles, 385 yds.

Z Bocznej Trybuny Sportowej
________________ ZYGMUNT P- BOBIN ________________

NEW YORK. — W sobotę 
wieczorem na teren newyor- 
ski zjechał zespół hokejowy 
Chicago Black Hawks w kom­
plecie, na czele z kier, zespo­
łu Billy Reay, który jeszcze 
przed wyjazdem z Chicago za­
powiedział jedną zmianę w 
osobowym składzie drużyny 
na czwarte — bardzo ważne 
— spotkania hokejowe o Pu­
char Sir Stanley’a, twierdząc 
że miejsce Nesterenki zajmie 
młody, ale b. agresywnie gra­
jący D. Malloney.

* * *

Kierownik zespołu Chicago 
Black Hawks, Billy Reay, w 
niedzielnym meczu przeciwko 
New York Rangers obrał do­
brą taktykę, zespół chicago- 
ski wygrał z New York Ran­
gers 7:1.

• * •
POGODA na terenie New 

Yorku i tym razem dopisała. 
Cała ekipa zespołu chicago- 
skiego z kierów, jak i ze 
sprawozdawcami prasowymi 
ulokowana została przez kilka 
dni w hotelu Statler-Hilton— 
przy 33 ulicy i 7th Ave., na­
przeciw nowo - zbudowanego 
kosztem $60 milionów kom­
pleksu sportowego Madison 
Square Garden, w który za­
pomniano wybudować lożę 
prasową. Już w sobotę i w 
niedzielę rano na ulicy oraz 
przed hotelem jak i na kory­
tarz tego hotelu pytano się o 
bilety wejściowe na niedziel­
ny mecz hokejowy pomiędzy 
New York Rangers i Chicago 
Black Hawks. Zainteresowa­
nie meczem było wielkie.

♦ * ♦

— —,

Boby Hull był motorem wszel­
kich poczynań ofensywnych 
w zwycięskim meczu przeciw­
ko zespołowi “Rangers”

PO OSTATNIEJ (czwartko­
wej) porażce zespołu Black 
Hawks z New York Rangers 
1:4, rozmawiałem z kilku gra­
czami chicagoskiego zespołu, 
którzy “przeżywali” porażkę 
jaką doznali w tamtym spot­
kaniu, jednak psychycznie, nie 
byli załamani — jak tego 
chciał dokonać kier, zespołu 
New. Yorku. Wszyscy twier­
dzili, że następny mecz (nie­
dzielny) na pewno przechylą 
na swoją korzyść. Nic więc 
dziwnego, że niedzielne spot­
kanie wygrali wysoko 7:1, — 
gdyż zagrali jeden z najlep­
szych meczy pucharowych,— 
nie dopuszczając przeciwnika 
do strzałów z bliskiej odległo­
ści. Linie defensywne na czele 
z White, Stapleton, Jarrett i 
Magnuson, zagrali b. dobrze 
taktycznie, rozbijając w za- 
roku ataki bramkostrzelnych 
napastników gospodarzy.

* * «
POMIMO że w I-ej tercji 

zespół chicagoski zdobył do­
piero bramkę w 12:49 min. gry 
był on od początkowego gwi­
zdka sędziego zespołem agre­
sywniejszym od gospodarzy, 
mając przewagę w oddanych 
strzałach na bramkę, jak i 
wyrobieniu sobie groźniej­
szych sytuacji podbramko­
wych. Akcję w zdobyciu pier­
wszej bramki zapoczątkował 
— doskonale grający w me­
czach pucharowych — obroń­

ca Stapleton, który po zdoby­
ciu krążka od zawodnika New 
Yorku wysunął go do Mallo­
ney, — ten po wyciągnięciu 
bramkarza z bramki podał go 
do nadjeżającego z prawej 
strony O’Shea, a ten ostatni 
podał go Pappinowi, który u- 
mieścił krążek w bramce Gia- 
comina.

♦ ♦ •
W DRUGIEJ tercji ogląda­

liśmy wspaniałą grę zespoło­
wą drużyny chicagoskiej, — 
wszystkie linie pracowały jak 
naoliwiony zegarek, nie widać 
było egoistycznych zagrań, a 
obrona wspomagała linie de­
fensywne, które również co­
fały się, by odciążyć zapraco­
wane dwie pary obrońców.

• * •
DRUGA bramkę zdobył o- 

brońca White po otryzmaniu 
krążka od Stapletona. Nastę­
pnie wspaniale zagrał Bobby 
Hull, gdyż po otrzymaniu 
krżąka od obrońcy White pod­
ciągnął pod bramkę Giacomi- 
na, mając przed sobą jeszcze 
obrońcę Neilsona, a z prawej 
strony współpartnera O’Shea. 
Kiedy zawodnicy zespołu go­
spodarzy skoncentrowali się 
na grze groźnego Strzelca B. 
Hulla, ten oddał znajdujące­
mu się na lepszej pozycji — 
O’Shea, który z półobrotu po­
słał krążek do siatki Giacomi- 
na w 7:28 min. Następnie Sta­
siu Mikita po zagrywce krąż­
ka przez Stapleton - White — 
markował, że odda krążek do 
współpartnera, jednak tego 
nie zrobił, gdyż posłał krążek 
na bramkę, który ugrzązł w 
siatce i stan meczu w drugiej 
tercji 4:0 dla zespołu chica­
goskiego.

* * *
W TRZECIEJ tercji wspa­

niała zagrywka w 14-ej sekun­
dzie gry przez Mikitę do D. 
Hulla i ten ostatni umieścił 
krążek w siatce — świeżego 
bramkarza Villemure. Zespół 
gospodarzy atakował zaciekle, 
chcąc za wszelką cen wpisać 
się na listę strzelców. Jednak 
nie gospodarze zdobyli bram­
kę a Chico Maki, który zabrał 
krążek obrońcy Park, który 
w tym czasie atakował Bobby 
Hulla, i zawodnik chicagoski 
z bliskiej odległości umieścił 
krążek w bramce Villemure. 
W 16 min. trzeciej tercji ze­
spół Black Hawks prowadził 
6:0 i zdawało się ogólnie, że 
Tiic nie zdoła już zmienić wy­
niku, gdyż zespół chicagoski 
podjął taktykę zwiększonej 
obrony, aż tu naraz, zawod­
nicy New Yorku znaleźli się 
pod bramką Esposity. Strzał 
oddany na bramkę, Esposito 
obronił, mając krążek na pier­
siach, padając przy tym na 
lód, ale obrońca Stapleton, 
całym pędem wpadł na swoje­
go bramkarza i krążek w tym 
czasie znalazł się na lodzie i 
zawodnik gospodarzy — sto­
jąc niemolestowany — przy 
bramce Esposity wsunął go 
do siatki.

• • •
Następnie na ławę karną 

miał pójść Martin, jednak zo­
stał on kontuzjowany i po­
szedł do szatni, jego miejsce 
na ławie karnej zajął “nasz 
krajan” — Jerzy Korab. Po 
odsiedzeniu 2 minut karnych 
Korab pozostał na lodowisku, 
widząc zagrywkę Pappina do 
Bobby Hulla, który podcią­
gnął z krążkiem pod bramkę 
gospodarzy, za Hullem pod­
jeżdżał Korab. B. Hull widząc 
że bramkarz Villemure wy­
chodzi mu naprzeciw, nie od­
dał strzału, a zostawił krążek 
Korabowi, który miał prawie 
pustą bramkę, aby umieścić 
krążek do siatki i ustalić wy­
nik czwartego spotkania na 
7:1. Oba zespoły mają obecnie 
wyrównane konto — po dwa 
zwycięstwa, —ale przewagę 
własnego lodowiska ma zespół 
Chicago Black Hawks, który 
ma dwa mecze na własnym 
lodowisku i jeśli te dwa me­
cze wygra, znajdzie się w fi­
nale pucharu Sir Stanley’a.

DZIŚ o godz. 7:30 wieczo­
rem rozegrane zostanie piąte 
spotkanie tych zespołów na 
lodowisku Chicago Stadium.' 
Następnie czeka ich mecz na 
lodowisku Madison Square 
Garden w czwartek wieczo­
rem, a siódme spotkanie — 
jeśli do tego dojdzie — w Chi­
cago.

• • •
LIGA W POLSCE

Legia W-wa - Stal Mielec 1:0, 
Górnik Zabrze - Gwardia W- 
wa 1:0, Wisła Kraków - Po­
goń Szczecin 2:0, Polonia By­
tom - Szombierki 1:1, Zagłę­
bie Sosnowiec - Ruch Cho­
rzów 0:0, Załębie Wałbrzych 
— ROW Rybnik 1:0, Stal Rze­
szów - GKS Katowice 4:1. W 
tabeli prowadzi nadal Legia 

I przed Górnikiem Zabrze.

Większość Ludzi Uważa, Iż 
Ma Pokrycie Kosztów Leczenia

Wyniki przeprowadzonych 
w całym kraju badań wśród 
rodzin amerykańskich odnoś­
nie możliwości pokrycia wzra­
stających kosztów leczenia 
podają, iż problem otrzyma­
nia właściwej szybkiej i peł­
nej opieki lekarskiej zajmuje 
w obecnej Ameryce bardzo 
poczesne miejsce.

Ponad 80 procent z ludnoś­
ci jest zdania, iż koszty lecze­
nia lekarskiego jak i koszty 
szpitalne wzrastają w wyż­
szym stopniu, — niż wynosi 
wzrost współczynnika droży- 
źnianego. Dziewięć osób na 
przepytanych 10 uważa, iż 
koszty lekarstw są za wyso­
kie.

Pomimo, iż 84 procent z 
przepytanych rodzin uważa 
się za pokrytych przez ten czy 
inny rodzaj ubezpieczeń zdro­
wotnych, istnieje jednak oko­
ło 38 procent takich, którzy 
obawiają się, że w wypadku 
zajścia w poważną chorobę, 
nie będą mogli pokryć wszy­
stkich koniecznych wydatów 
za leczenie.

74 procent z ludności uwa­
ża, iż jeśli chodzi o beneficy 
zdrowotne, nie są oni pewni, 
co ubezpieczenia pokrywają i 
w jakim stopniu, póki nie 
zbliży się termin korzystania 
z tych ubezpieczeń. A zapyta­
ni, czy byliby chętni płacić 
wyższe stawki, 50 procent z 
nich stwierdziło, iż chce pła­
cić wyższe stawki.

Badania w całym kraju 
przeprowadzało t. zw. Stu­
dium Harrisa. Ludność w kra­
ju twierdzi, iż płaci przecięt­
nie 144 doi. rocznie na ubez­
pieczenia zdrowotne. Są oni 
gotowi płacić 208 doi. na ro­

dzinę, by móc uzyskać właści­
we pokrycie w razie choroby. 
Obecny system udzielania po­
mocy lekarskiej jest niezrozu­
miały i “pomieszany”. Mimo, 
iż 82 procent z ludności uwa­
ża, iż w wypadku nadejścia 
natychmiastowej choroby, — 
zdolni byliby otrzymać konie­
czną opiekę lekarską, 77 je­
dnak procent jest zdania, iż 
nie ma wystarczającej liczby 
lekarzy w kraju, by obsłużyć 
każdego, kto opieki tej wy­
maga.

42 procent z przepytanych 
przez Studium Harrisa oś­
wiadczyło, iż właściwą opiekę 
otrzymują w kraju bardzo bo­
gaci i bardzo biedni, najmniej 
szans na taką opiekę ma śre­
dnia klasa ludności. 48 pro­
cent podało, że zdolni będą 
znaleźć odpowiedniego spe­
cjalistę lekarza kiedy zajdzie 
potrzeba, — jednakże 42 pro­
cent twierdziło, iż będzie bar­
dzo trudno znaleźć specjalis­
ty.

39 procent ludności zaprze­
cza zarzutom, iż istnieje za 
dużo operacji, ale 37 procent 
zarzuty te popiera. Problem 
opieki lekarskiej przebiega 
wzdłuż tradycyjnego poziomu 
ekonomicznego. Największą 
obawę braku właściwej opie­
ki zdrowotnej i zdolności po­
krycia kosztów znaleźć można 
u dołu statystyki podatkowej, 
u ludzi mało zarabiających.

88 procent z przepytanych 
3,123 rodzin w kraju uważa, 
iż koszt lekarstw jest za wy­
soki, a im jest wyższa katego­
ria płacy, tym mniejsza jest 
obawa o zdolność znalezienia 
właściwej opieki i pokrycia 
kosztów.

Czesław Jeśman

Polscy Korsarze 
Na Bałtyku

Korsarze polscy odegrali 
całkiem poważną rolę w hi­
storii europejskiej w XV i 
XVI wieku. Przyczynili się 
walnie do utrzymania niepo­
dległości. Danii, do upadku 
miast Hanzeatyckich jako po­
tęgi międzynarodowej i wre­
szcie do otworzenia Bałtyku 
dla handlu londyńskiej City.

Dzisiejsi historycy na ogół 
pomijają milczeniem te, zda­
wałoby się, odległe epizody, 
chociaż, współcześni im moc­
no się nimi przejmowali. Tym 
bardziej iż “wielka” działal­
ność polskich korsarzy zakoń­
czyła się bardzo dramatyczną 
przygodą. Oto bowiem okręt 
wiozący Stanisława Jana Tę- 
czyńskiego z Gdańska do Ko­
penhagi został na północ od 
Rugii zaatakowany przez 
eskadrę Hanzeatycką i zato­
piony po zaciętej walce wraz 
z całą załogą. Była to pod ko­
niec panowania Zygmunta 
Augusta sensacja nie tylko 
krajowa ale ogólnoeuropej­
ska. Oto bowiem Tęczyński u- 
dawał się do Danii dla poślu­
bienia córki króla duńskiego 
Chrystjana. Nawet dziś ślub 
duńskiej księżniczki ze 
skromnym dyplomatą francu­
skim był parodniowym głów­
nym tematem prasy świato­
wej;'w XVI wieku uroczyste 
zaślubiny księżniczki krwi z 
osobą pośledniejszej kondycji 
były zjawiskiem wyjątko­
wym. Co prawda były też po 
temu zupełnie wyjątkowe po­
wody.

Tęczyńscy byli jednym z 
pierwszych rodów Rzeczpo­
spolitej Obojga Narodów, ale 
do wielkich zaszczytów i zna­
czenia doszli już w Polsce pia­
stowskiej. Był to raczej klan 
polityczny, jak tyle innych ro­
dów magnackich w tamtych 
czasach, prowadzący właśną 
politykę nawet międzynaro­
dową, i rozporządzający włas­
nymi siłami zbrojnymi. Jak 
również specjalnymi dziedzi­
nami ohrotiu międzynarodo­
wego. Tak np. Lubomirscy 
posiadali faktyczny monopol 
handlu przedmiotami zbytku 
z Persją i Cesarstwem Otto- 
mańskim, jak również służyli 
jako centrala wywiadowcza 
na te odległe kraje (za opła­
tą), dla całej Europy.

Tęczyńscy nieomal dziedzi­
czni kasztelnanowie krakow­
scy dość nieoczekiwanie, do­
rabiali się olbrzymiej fortuny 
na handlu morskim. A w 
tamtych odległych czasach ta 
gałąź działalności gospodar­
czej była prowadzona za po­
mocą okrętów uzbrojonych w 
liczne dzieła i mąło czym się 
różniła od rozboju na otwar­
tym morzu. Przez uprzejmość 
flotylle należące do miast czy 
republik morskich, wielkach 

różnili się oni tylko nazwą i 
większą bezkarnością.

Tęczyńscy stali się potęgą 
handlowo-morską za Kazimie­
rza Jagiellończyka. Zakon 
Krzyżacki znaj do wał się w sta­
nie głębokiego upadku, mia­
sta bałtyckie jak Gdańsk czy 
Elbląg były zbyt słabe żeby 
przeciwstawić się Hanzie. 
Morskie miasta północnonie- 
mieckie na gwałt usiłowały 
ratować swoje zamierające 
znaczenia przez objęcie na 
Bałtyku spadku po Krzyża­
kach, do niedawna handlo­
wych klientach Londynu i 
morskich aliantów Danii. Z tą 
różnicą iż Dania była wro­
giem Hanzy. Prawdopodobnie 
plan ten byłby się powiódł 
gdyby nie Tęczyńscy. Małopol­
scy magnaci w lot wyczuli 
wspaniałą dla siebie koniun­
kturę Czapką, papką i solą — 
oraz umiejętnym werbunkiem 
wielonarodowych załóg i ka­
pitanów swojej floty wojen- 
no-handlowej w przeciągu pół 
wieku stali się “opiekunami 
handlu na Bałtyku”, topiąc 
każdego konkurenta który nie 
opłacał im haraczu. Hanza 
stała się główną ofiarą Tę- 
czyńskich. W gruncie rzeczy 
to oni właśnie zadali Ham­
burgowi, Lubece i Bremie 
śmiertelny cios jako morskim 
ośrodkom międzynarodowym. 
Jednocześnie jednakże śmierć 
Stanisława Jana Tęczyńskie- 
go ostatniego z rodu położyła 
kres i dynastycznym jego pla­
nom i wspaniałym perspekty­
wom. Jan Kochanowski napi­
sał piękną elegję na jego zgon, 
a Tęczyńscy zeszli do rzędu 
zapomnianego przyczynku hi­
storii.

Dziennik Polski — Londyn

Olbrzymi Pożar 
w Hrubieszowie

Warszawa. (ŻW) — Jeden 
z największych tegorocznych 
pożarów wybuchł 16 bm. oko­
ło godziny 2-ej w magazy­
nach włókien belowanych w 
Zakładach Przemysłu Lniar- 
skiego przy ul. Igo Maja w 
Hrubieszowie. W akcji ratun­
kowej, którą dowodził zastę­
pca komendanta wojew. stra­
ży pożarnej w Lublinie mjr. 
Rodzoch, wzięło udział kilku­
set strażaków z 50 jednostek 
terenowych.

Ratunek był utrudniony z 
uwagi na ogromne zadvmie- 
nie: Strażacy musieli stoso­
wać anaratv tlenowe. Część 
oodziemną ma<razvnów trze­
ba bvło zatonie. Ogie i zni- 
szczvl ponad 100 ton włókna 
i pakuł, a także częściowo 
urządzenia sortowni i war­
sztatu mechanicznego z silni­
kami elektrycznymi. Wedhig 

magnatów czy osób korono­
wanych nazywano raczej 
“korsarzami” czy “kaprami”, 
ale w praktyce od “piratów” 

wstępnych obliczeń straty 
wyniosły ponad 2 miliony zł. 
Akcja ratunkowa trwała pra­
wie dobę.
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Jubileusz Prymasa Polski
J.E. Kardynała Stefana Wyszyńskiego

W fvm roku, przypada Sre-dla Polonii, losy następnych
brny Jubileusz Sakry Bisku­
piej, Wielkiego Przywódcy 
Kościoła Katolickiego w Eu­
ropie Środkowej w Polsce. Od 
czasów II Wojny Światowej, 
Polska nie schodzi z zaintere­
sowań całego świata, tak z 
powodu niedokończonych u- 
kładów powojennych między 
pokonanymi i zwycięzcami, 
jak i z powodu nieocenionego 
uznania dla Wielkiego Polaka, 
Spadkobiercy Prymasowskiej 
godności, J. E. Kardynała Ste­
fana Wyszyńskiego, Prymasa 
Polski, który w niezwykle 
trudnych warunkach, prowa­
dzi już tyle lat Naród 32 mi­
lionów Polaków, tak na dobro 
Ojczyzny jak i na chwałę 
Boga.

Jednak, aby ocenić i zrozu­
mieć te nieocenione zasługi, 
Tego Księcia Kościoła, trzeba 
być tam na miejscu, w Polsce, 
trzeba byłoby widzieć, słyszeć 
i przeżyć to wszystko, co Ten 
dostojnik na swych barkach 
dźwiga, o co walczy, do czego 
dąży uparcie, cierpliwie, go­
dnie i jakimi drogami. Dnia 
12 maja, 1946 r. otrzymał Sa­
krę Biskupią, i dlatego właś­
nie, w tym roku, w miesiącu 
maju, dnia 12 odbędą się wiel­
kie uroczystości jubileuszowe 
na Jasnej Górze, w stolicy 
Królowej Korony Polskiej. 
Niedługi czas dzieli nas od 
tych uroczystości, które in­
teresują nie tylko Naród w 
Kraju, ale całą Polonię po 
świecie, a zwłaszcza w Ame­
ryce.

Polonia Amerykańska daje 
wyraźny dowód czci i szacun­
ku dla Prymasa, poprzez Ligę 
Katolicką, aby jak najwięcej 
pomóc Prymasowi w konty­
nuowaniu pracy apostolskiej 
tak w Kraju jak i wśród Polo­
nii poza granicami Kraju. Po­
lonia Amerykańska najlicz­
niejsza poza granicami, sku­
piająca miliony wiernych, ty­
siące duchownych, świeckich 
i zakonnych, z dostojnikami 
duchownymi, nie może pozo­
stać obojętna, wobec tego Ju­
bileuszu.

Wiemy to przecież dosko-

pokoleń Polonii, zachowanie 
spuścizny po pierwszych pio­
nierach Polonijnych, tak w 
Ameryce jak i w innych kra­
jach. Z Zainteresowaniem śle­
dzi On wszelkie powodzenie i 
niepowodzenia Polonii w jej 
dążeniach, osiągnięciach i 
trudnościach. Przede wszyst- 
kiem połączymy się w czasie 
uroczystości jubileuszowych z 
Prymasem, w tym na co nas 
stać, to jest w modlitwie, naj­
potężniejszej broni przed 
złem, aby kierować dalej w 
tych trudnych czasach Ko­
ściołem bożym wśród Narodu 
Polskiego, który już drugie 
Tysiąclecie rozpaczą! pod o- 
pieką Królowej Korony Pol­
skiej, opiekunki i Patronki 
Narodu, w swym ziemskim 
posłannictwie.

Jubileusz ten powinien być 
dla nas specjalną okazją do 
wyrażenia Jubilatowi naszych 
osobistych życzeń, przywiąza­
nia, szacunku, czci i jedności.

Należy się spodziewać, że 
cała Polonia, przywódcy 
świeccy, a zwłaszcza duchow­
ni, nie pominą tej uroczysto­
ści, ale na swój i właściwy 
sposób, godnie i zaszczytnie 
wezmą udział w tym Jubile­
uszu.

Liga Katolicka, pod prze­
wodnictwem J. E. ks. biskupa 
A. Abramowicza tak niezmor­
dowanie pracuje dla pomocy 
Kościołowi w Polsce, napew- 
no przejmie na siebie wszel­
kie wyrazy i dowody życzeń 
dla Prymasa, tak od polonij­
nych organizacji jak i od posz­
czególnych osób. Niech więc 
nikogo nie braknie na Polonii 
nie tylko w Chicago, ale po 
całej Ameryce, gdzie tylko są 
Polacy, Amerykanie polskie­
go pochodzenia, aby wziąść u- 
dział w tym Jubileuszu, aby 
się w choć małym stopniu 
przyczynić do zamanifestowa­
nia naszej łączności z Krajem, 
z Rodkami naszymi w Starej 
Ojczyźnie, razem, wspólnie 
dla Jubilata Wielkiego Pry­
masa Polski, Kardynała Ste­
fana Wyszyńskiego.

Ks. W. Bayer 
male, że bardzo leży na sercu 
Prymasowi opieka duchowa

Parafia Pięciu Braci 
Polaków

Piaty “Prezydent” PRL
go oficjalny życiorys “pierw­
sze kroki działalności komuni-

(FEI). — Prasa reżymowa 
w Polsce nieraiz pisała i pisze 
o t.zw. znieczulicy biurokracji 
państwowej i partyjnej, która 
wywołuje oburzenie i prote­
sty ludności. Znieczulica naj­
wyższych dygnitarzy komuni­
stycznych po wyniesieniu Jó­
zefa Cyrankiewicza na stolec 
“prezydenta” PRL, pobiła 
chyba wszystkie dotychczaso­
we rekordy. Cyrankiewicz tak 
jak Gomułka odpowiedzialny 
jest za krwawe wydarzenia 
grudniowe i liczne ofiary w 
ludziach. Jego znane przemó­
wienie przed wybuchem tych 
wydarzeń było — jak słusznie 
napisano — przysłowiowym 
lontem przyłożonym do becz­
ki prochu. Zamiast kary za to 
co się działo wówczas na Wy­
brzeżu i sytuację w jakiej 
znalazł się kraj w końcowym 
okresie rządów Gomułka-Cy- 
rankiewicz, towarzysza pre­
miera spotkała nagroda. Na 
posiedzeniu Sejmu nowy szef 
partii, Edward Gierek, nie tyl­
ko wychwalał “wielkie zasługi 
posła Józefa Cyrankiewicza” 
ale nie wahał się “zapropono­
wać” go na przewodniczącego 
Rady Państwa. Posiedzenie to 
i jednogłośny “wybór” Cy­
rankiewicza odbyły się 23 gru­
dnia uib.r. — jak informowała 
prasa warszawska, zamiesz­
czając obszerne sprawozdanie 
i przemówienia liderów ko­
munistycznych.

Po tym “wyborze” Cyran­
kiewicz, jak gdyby nigdy nic; 
zaczął urzędować w Belwede­
rze, który po wojnie stał się 
siedzibą wszystkich prezyden­
tów komunistycznych. Pierw­
szym z nich jak wiadomo był 
Bolesław Bierut. Gdy po mie­
sięcznym pobycie na XX kon­
gresie partii sowieckiej w Mo­
skwie zmarł tam “nagle”, 
miejsce jego zajął Aleksander 
Zawadzki, piewszy chyba czo­
łowy komunista przedwojen­
nej KPP, który umarł śmier­
cią naturalną (w pierwszej 
połowie sierpnia 1964 roku). 
Trzecim komunistycznym pre­
zydentem był Edward Ochab 
związany z ruchem komuni­
stycznym od wczesnej młodo­
ści, czwartym zaś — Marian 
Spychalski, który jak głosi je-

Zmarła 106-Letnia 
Mieszkanka

Warszawa. — Najstarsza 
mieszkanka woj. bydgoskie­
go 16-letnia Malwina Obole- 
wicz, która uroczyście obcho­
dziła jeszcze dzień 8 marca, 
nagle zmarła. Sdziwą starusz­
kę pochowano w Rynarzewie 
w pow. Szubin. 

stycznej stawiał jeszcze w o- 
kresie studiów na Politechni­
ce Warszawskiej od 1929 r.”.

Bierut występował z tytu­
łem prezydenta w latach 1945- 
1952, najpierw jako przewod­
niczący t.zw. Krajowej Rady 
Narodowej, a po sfałszowa­
nych w styczniu 1947 roku 
wyborach do Sejmu — jako 
“Prezydent Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej”. Według 
ustawy konstytucyjnej z 19 
lutego 1947 r. komunistyczny 
prezydent był nie tylko głową 
państwa, ale także sprawował 
inne funkcje. Przede wszyst­
kim był z urzędu przewodni­
czącym Rady Państwa stwo­
rzonej przez komunistów w 
Polsce na wzór sowiecki w lu­
tym 1947 roku.
Aby Partię Nie Spotkały 
Różne Niespodzianki

Po wprowadzeniu w Polsce 
w 1952 r. nowej konstytucji, 
która dotąd obowiązuje, znie­
siono oficjalny tytuł prezy­
denta. Odtąd zgodnie z prze­
pisami tej konstytucji każdo­
razowy' przewodniczący Rady 
Państwa występuje na ze­
wnątrz jako głowa państwa. 
Podpisuje on m.in. dekrety z 
mocą ustawy między sesjami 
Sejmu, mianuje i odwołuje 
przedstawicieli PRL w innych 
państwach, wypowiada umo­
wy międzynarodowe, przyj­
muje listy uwierzytelniające, 
stosuje prawo łaski itp. Jak­
kolwiek powszechnie uważa 
się to stanowisko raczej za re­
prezentacyjne ponieważ “Ra­
da Państwa działa na zasadzie 
kolegialności” (art. 25 konsty­
tucji), niemniej jednak prze­
wodniczący jej podpisuje 
wszystkie decyzje i żaden ar­
tykuł w konstytucji nie po­
stanawia, że przed upływem 
4-letoiej kadencji może być on 
odwołany przez Sejm, który 
go wybiera, czy przez inny I 
organ władzy państwowej. !

Fakt ten, jak również dość 
rozległe uprawnienia choć ko­
legialne, zmuszają niewątpli­
wie kierownictwo partyjne do 
bardzo ostrożnej selekcji 
przewodniczącego Rady Pań­
stwa. Aby partię rządzącą nie 
spotkały różne niespodzianki 
ze strony komunistycznego 
prezydenta, a w szczególności 
jej ośrodek dyspozycyjny w 
Moskwie, dobierani są na to 
stanowisko wypróbowani to­
warzysze. którzy dobrze dali 
się poznać podczas swej dłu­
goletniej działalności. Nie; 
trzeba dodawać, że wymogom ■ 
tym odpowiada zupełnie Jó-j 
7.ef Cyrankiewicz. i

I

NA ZDJĘCIU: załoga sowieckiego pojazdu kosmicznego 
Sojuz-10, który w ramach przestrzennego eksperymentu 
połączył się w czasie lotu z bezzałogowym satelitą wy­
strzelonym wcześniej. Od lewej: pułk. Władimir Szata- 
łow, Aleksy Jelisiejew, Mikołaj Rukawisznikow.

Doroczny Wybór Królowej ZNP 
Po Raz Pierwszy w Chicago 

W Sobotę, 19 Czerwca, w Hotelu La Salle
Wybór Miss PNA (królo­

wej ZNP w skali krajowej), 
doroczna impreza, w której u- 
dział biora królowe poszcze­
gólnych okręgów ZNP, odbę­
dzie si w tym roku, po raz 
pierwszy w Chicago, na balu 
w hotelu La Salle, w śródmie­
ściu, 19 czerwca. Rolę gospo­
darzy Bankietu-Balu pełnią 
Wydziały Kobiet Okr. 12 i 13 
ZNP.

Główną przewodniczącą jest 
wiceprezeska ZNP prezeska 
Wydz. Kobiet, p. Irena Wal­
lace, która mianowała nastę­
pujące komitety:

Komitet Zaproszeń: Główna 
przewodniczącą, Irena Wal­
lace; przewodniczące; Helena 
Orawiec, komisarka Okr. 12 
ZNP i Zofia Buczkowska, ko­
misarka Okr. 13 ZNP;

Komitet Biletów i Rezer­
wacji stolików: Katarzyna 
Dienes, dyrektorka ZNP, 
przewodnicząca; Adela Koz­
łowska i Eleanora Tragarz, wi­
ceprzewodniczące ;

Komitet Przedstawień: Me­
lania Winiecka, dyr. ZNP. 
przewodnicząca; Wiktoria 
Kolman i Wanda Allelujka, 
wiceprzewodniczące;

Komitet Programu: Floren- 
tyna Wiatrowska, dyr. ZNP.

przewodniczącą; Stefania 
Foszcz i Zofia Witkowska, wi­
ceprzewodniczące ;

Komitet Dekoracji: Wanda 
oMskal, przewodnicząca.

Lista dodatkowych członkiń 
poszczególnych komitetów zo­
stanie podana w następnych 
komunikatach.

Dla upamiętnienia wspania­
łej imprezy zostanie wydany 
program, w którym będą u- 
mieczpne nazwiska sponso­
rów, abonentów i patronatów, 
w następującej kolejności: 
sponsor $25.00; abonent $10.00 
i patronat $5.00. Bliższych in­
formacji można zasięgnąć pi- 
sząc na adres Women’s Divi­
sion District 12-13 PNA, 1520 
W. Division Street, Chicago, 
Illinois 60622; na adres po­
wyższy należy wysyłać prze­
kazy pieniężne oraz należność 
za bilety i rezerwację stoli­
ków. Bilety w cenie $10.00 
(łącznie z kolacją). Obiad po­
dany będzie o godzinie 7:30 
wieczorem, cocktails o 6:30.

Wiadomość o balu wywo­
łała wielkie zainteresowanie 
w kołach Polonii Chicagoskiej 
i spodziewany jest znaczny 
napływ publiczności, wobec 
czego radzimy pospieszyć się z 
rezerwacją stołów.

Jerzy Frąckowiak Prezesem 
Skarbu Jedności Narodowej

Dr W. Sikora, Prelegentem Zebrania.—
Roczne zebranie Skarbu Jedno­

ści Narodowej odbyło się w dniu 
4 kwietnia. Zebranie zagaił ustę­
pujący prezes M. Bojczuk, wita­
jąc przybyłych członków a w 
szczególności reprezentantów li­
cznych Organizacji oraz Gości.

Następnie p. Bojczuk poprosił 
Prezydium zebrania w składzie: 
P. Kazimierz Łukomski — prze­
wodniczący; Emilia Jaśniewska, 
Kazimierz Marianowski - zastęp­
cy; Józef Lutek - sekretarz prot.

Po inwokacji Ks. Kan. Myszko, 
sprawozdanie złożył prezes ustę­
pującego zarządu, M. Bojczuk, 
podkreślając że “nie zrobiliśmy 
dużo, ale tyle, na ile nas było 
stać w warunkach, w których 
wypadło nam pracować.”

Poza tym p. Bojczuk zapoznał 
obecnych ze sprawozdaniem fi­
nansowym, — wpływy wyniosły 
$3.596.21, — rozchody $3.349.80; 
saldo na okres bieżący 246.41 doi. 
(ogółem zebrano 46.207.93 doi.). 
Fundusze uzyskane są używane 
jedynie na rzecz sprawy polskiej 
na terenie międzynarodowym, a 
także na cele społeczne i kultural­
ne, a w szczególności na utrzy­
manie języka polskiego wśród 
młodzieży szkolnej.

Na zakończenie p. Bojczuk po­
dziękował cęłonkomi zarządu i 
ofiarodawcom za współpracę, — j 
Kongresowi Polonii Amerykań­
skiej, Radiiu polskiemu i Prasie 
Polonijnej, “serdeczne Bóg Za­
płać”, — za przychylne ustosun­
kowanie się do działalności Skar­
bu Jedn. Narodowej, jednocześ­
nie przypomniał treść ślubowa­
nia byłych żołnierzy 2-go Kor­
pusu w Anconie dnia 15 czerwca, 
1946 roku.

“Zespoleni z dążeniami całego 
narodu tak w Kraju jak i na ob­
czyźnie, ślubujemy trwać nadal 
w walce o wolność Polski bez 
względu na warunki, w których 
przyjdzie nam żyć i umierać”.. t

da, Adam Klimek, Józef Maro- 
lewski, Michał Bojczuk, Józef 
Skwamicki, Jerzy Przy łuski, Dr. 
Karol Ripa, Władysłow Stępień, 
Julian Witkowski, Kazimeirz 
Marianowski, Kazimierz Jodkow- 
ski.

Dyrektorki:— Aniela Marolew- 
ska, Ludwika Skwarnicka, Wik­
toria Stępień, Helena ścigała, He­
lena Sygut, Maria Szeląg, Zofia 
Michalak. — Dyrektorzy: Hen­
ryk Wilimczyk, Karol Poprzęcki, 
Mieczysław Stermiński, Jan Zasa­
da, Witold Dzięcioł, Józef Micha­
lak; Komisja Rewizyjna: Jan Rze- 
śniowiecki, Witold Borysiewicz, 
Bronisław Sygut, Stanisław Ko­
walski, January Nazorek; Sąd Ko­
leżeński: Bronisław Limanowski, 
Dr. Czesław Pawłowski, Tadeusz 
Olasek, Tadeusz Wojnar.

Referat
Następnie dr. Włodzimierz Si­

kora, znany na polonii komenta­
tor radiowy — podzielił się odnie­
sionymi wrażeniami z objazdu po 
śrdowiskach polonijnych, którą 
odbył z Prezesem Polonii Amery­
kańskiej Mcc. A. Mazewskim, oraz 
Redaktorami Prasy Polonijnej. 
Objazd obejmował Anglię, Farn- 
cję, Włochy i Watykan oraz Gre­
cję. Jednocześnie odegrał z taśmy 
dźwiękowej przeprowadzone roz­
mowy z ważnymi osobistościami 
w Londynie w wyżej wymienio­
nych krajach.

Dr. Sikora została nagrodzony 
rzęsistymi oklaskami, oraz owa­
cyjnie pożegnany, za wygłoszony 
referat.

Na zakończenie zebrania nowo 
wybrany prezes, P. Jerzy Frącko­
wiak, w zwięzłych słowach na­
kreślił plan pracy, apelując . o 
współpracę w dążności do odzy­
skania prawdziwie niepodległej 
Polski. — J. I.utek, protokulant.

Plan Przebudowy 
Crane H. S.

Wybory:

Po sprawozdaniu Komisji Re­
wizyjnej i udzieleniu absoluto­
rium ustępującemu zarządowi, 
wybrano zarząd na 1971 rok w 
składzie: Jerzy Frąckowiak, pre­
zes; Józef Lutek, sekretarz gene­
ralny; Jan Jurewicz, zastępca; 
Emil Chrobustowski, sekretarz 
finansowy; Lesław Kornaszewski 
sekretarz prot; Franciszek Wątor 
referent ewidencyjny; Stanisław 
Koś, skarbnik.

Wiceprezeski: Lidia Pucińska, 
Władysława Albrecht Józefa 
Rzewska Emilia Jaśniewska, Ire­
na Przyłuska, Eleonora Turska, 
Maria Galińska,. Janina Bobrow­
ska, Jadwiga Witkowska Helena 
Stermińska.

Wiceprezesi; Władysław Łobo- 

Superintendent James 
Redmond przedłożył projekt 
przebudowy szkoły średniej 
Crane i wystawienia, kosztem 
$24 min., nowego budynku 
szkolnego, przy Van Buren i 
Loomis. Nowa szkoła przezna­
czona byłaby dla 2,000 ucz­
niów zwykłych i 650 uczniów, 
którzy mają trudności słucho­
we.

Szkoła Crane — powiedział 
Redmond — wybudowana w 
1903 roku wymaga całkowitej 
przebudowy. Redmond propo- 

i nuje rozbiórkę najstarszej czę- 
! ści , całkowite odremontowa­
nie pozostałych i budowę no- 

■ wego skrzydła. Szkoła Crane 
i mieści się pnr 2245 W. Jack- 
I son.

Przyjęcie Czerwonych Chin Do N. Z.
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

nych, wobec tego “rządy obu 
Chin winny być repre'7°nto- 
wane.”
Szersze Znaczenie

Prezydent Nixon dotych­
czas sprzeciwiał się polityce 
dwóch-Chin, ale rzekomo 
znajduje się pod wielkim na­
ciskiem z różnych stron, aże­
by zgodził się na przyjęcie 
Czerwonych Chin do N. Z. 
Rekomendacja Komisji Pre­
zydenckiej oparta jest n-a za­

sadzie, że “wszystkie rządy 
winne być reprezentowane w 
N. Z. jeśli kontrolują pewne 
terrytoria państwowe.”

Rekomendacja ta posiada 
sźersze znaczenie i daje do­
bitnie do zrozumienia, że Ko­
misja poparłaby ewentualnie 
przyjęcie do N. Z. reprezen­
tacje rządów podzielonych 
państw, włączając Wschodnie 
i Zachodnie Niemcy, Północ­
ną i Południową Koreę oraz 
Północny i Południowy Wiet­
nam.

Specjalny Prokurator Ukarany
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

nia, jak też ława przysięgłych 
nie ma prawa . odmówienia 
przesłuchania pewnych 
świadków.

Dlatego zarządzam, aby Pan 
wezwał wszystkich świadków 
przed wielką ławę bez wzglę­
du na to, jacy to są świadko­
wie — powiedział sędzia Pow­
er do specjalnego prokuratora 
Searsa.

Na to Sears odpowiedział, 
że wykonanie takiego zarzą­
dzenia Sądu byłoby pogwał­
ceniem jego “własnych zasad” 
i złożonej przysięgi, wobec 
czego odmawia wezwania 
wszystkich świadków przed 
wielką ławę.

Wobec tego sędzia Power 
ogłosił postanowienie skazu­
jące Searsa na $100 grzywny 
za zniewagę Sądu przez tę od­
mowę i po $50, za każdą na­
stępną godzinę odmowy za­
stosowania się do tego zarzą­
dzenia.

Sędzia Power zarządził nad­
zwyczajną sesję Sądu Krymi­
nalnego z udziałem pełnego 

składu wielkiej ławy po uka­
zaniu się w prasie reportów, 
że wielka ława planuje posta­
wić w stan oskarżenia wyso­
kiej rangi oficerów policji 
wraz z superintendentem 
Jamesem Conliskiem oraz sta­
nowego prokuratora Edwarda 
V. Hanrahana.

Po tym starciu sędziego z 
prokuratorem Searsem, adwo­
kat John Caughlan broniący 
policjantów zamieszanych w 
zabicie dwóch członków Czar­
nej Pantery postawił wniosek 
o rozwiązanie ławy przysięg­
łych, uzasadniając, że wobec 
tego, co zaszło na sali sądowej 
i ukazało się w prasie, ta ława 
nie będzie w stanie dalej bez­
stronnie śledztwa poprowa­
dzić. Sędzia Power postanowił 
wydać postanowienie 19 maja 
w sprawie tego wniosku.

Następnie sędzia Power za­
rządził, aby ława przysięgłych 
prowadziła nadal śledztwo, 
ale wstrzymała się od wszel­
kich głosowań i decyzji bez 
jego wiedzy.

Odezwa Komitetu 
Ziem Wschodnich R. P.

Z Okazji święta Narodowego 
Konstytucji 3 Maja

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańszy mąż mój, brat i szwagier nasz, śp.

Karol Piątkiewicz
Były Naczelny Redaktor Pism Związkowych przez ostatnie 36 lat, 
po długiej chorobie, opatrzony św. Sakramentami, pożegnał się 
z tym światem, dnia 23-go kwietnia 1971 roku, o godzinie 11:30 
rano, w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28-go kwietnia, o godzinie 8:45 
rano, z zakładu pogrzebowego Casey - Laskowski, pnr. 4540-50 W. 
Diversey, do kościoła Św. Wacława, a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Zdzisława (z domu Frederyk), żona; Marian (śp. Jadwiga), 
brat w Polsce; Salomea (Bolesław Specht), szwagier i szwagierka; 
Stefania Piątkiewicz, bratowa; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Cascy Laskowski.
Telefon: 777-6300. (26, 27)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, dziaduś i pradziaduś 
nasz, ś.p.

Jan Ptaszynski
pożegnał się z tym światem, opatrzony św. Sakramentami, dnia 
25go kwietnia, 1971 roku, o godzinie 4:50 nad ranem, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 28go kwietnia, o godzinie 
9ej rano, z Columbian Funeral Home, pnr. 6621 W. North Ave., 
Oak Park, Ill., do kościoła św Kazimierza, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Józefina (z domu Pasniewski), żona: William (Ann), Henrietta 
(Mike) Szala, Theodore (Shirley), Wanda (Sigmund) Kwiatkow­
ski, Sigmund (Blanche) i- Lottie (Jim) Hennigan, dzieci; 10 wnu- 
cząt, 6 prawnucząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Columbian Funeral Home, 
Telefon ES 9-5151.

W pochodzie myśli i czynów 
Narodu Polskiego, które ubra­
ły historię naszą w światła 
Prawdy i Sprawiedliwości ,— 
i dały nam miano Pionierów 
prawdziwej ludzkości, na na­
czelnym miejscu — obok 
Aktu Unii Lubelskiej z roku 
1569 — stoi Sławny Akt 3-go 
Maja 1791 roku.

Zrodzone z głębokiej troski 
o Wolność, Równość i Brater­
stwo — z niezachwianej wiary 
w dziejowe posłannictwo 
Człowieka, stały się źródłem 
naszej struktury psychicznej 
i natchnieniem naszych aspi­
racji Ducha. Bo celem ich by­
ła — i jest Polska w grani­
cach historycznej Prawdy, 
Polska z Ziemiami Wschodni­
mi, na których znajdują się 
miasta.i wsie, znaczone chwa­
łą, poświęceniem i pracą Jej 
Synów!

Rzeczpospolita . . . Matka 
zaprzyjaźnionych Narodów!...

I dlatego, łącząc się z całą 
Polonią Amerykańską,— Ko­
mitet Ziem Wschodnich R. P. 
wzywa wszystkich członków 
Organizacji Kresowych do 
wzięcia gremialnego udziału 
w Pochodzie 3-cio Majowym 
w Chicago (w niedzielę, dnia 
2-go maja b. r.), który stanie 
się manifestacją naszych 
uczuć narodowych i naszego 
przywiązania do Ziem na­
szych Ojców!

Weźmiemy w nim udział, 
by podkreślić naszą łączność 
z Narodem w Jego godzinach 
doświadczeń i wyrazić nasze 
głębokie przywiązanie do 
Wilna, Wołynia i Lwowa!

Pójdziemy z całą Polonią, 
by zadokumentować, że na 
gruzach gwałtu — chcemy bu­
dować Rzeczpospolitą praw­
dziwej Miłości!

Komitet Ziem Wschodnich 
R. P.:

Związek Miłośników Wilna 
im. Króla Zygmunta Augusta,

Koło Lwowian,
Koło Ziemi Wołyńskiej im. 

Juliusza Słowackiego.
Koło b. żołnierzy 5. Kreso­

wej Dywizji Piechoty.
Chicago, 2. maja 1971 r.

Zabiła Męża
Berthe Young, lat 22, miatka 

dwojga dzieci w wieku 3 i 5 
lat, zakłuła nożem swego by­
łego męża, Roberta Young, w 
obronie własnej. Young przy­
szedł do żony w niedzielę i 
rozpoczął sprzeczkę, domaga­
jąc się oddania mu dzieci pod 
opiekę. Gdy żona odmówiła, 
Young zranił ją nożem ku­
chennym w ręce i ramiona. 
Berthe wyrwała mężowi nóż 
i zadała mu śmiertelne rany 
w brzuch i ramię. Young 
zmarł w szpitalu St. Louis, 
bezpośrednio po operacji, któ­
ra trwała 3 godziny.

Dziennikarze 
Pożegnają 

S.p. Piątkiewicza
Dzisiaj, to jest we wtorek, 

o- godz. 8-ej wieczór dzienni­
karze polonijni i anonserzy 
radiowi zbiorą się w zakładzie 
pogrzebowym Casey-Laskow- 
ski przy 4045-4050 W. Diver­
sey, celem pożegnania na 
wieczny spoczynek byłego Na­
czelnego Redaktora Pism 
Związkowych ś.p. Karola 
Piątkiewicza. Modlitwy po­
prowadzi ks. Kazimierz Cza­
plicki, CSC, z parafii Trójco- 
wa.

Pamiętaj, że wobeę 
zmuszenia narodu, poi- 
w Dzień. Związkowym 
skiego, do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
edynym jego wolnym 

T^osem.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza ma­
tka, babcia, prababcia i ciocia 
nasza, ś. p.

Helena Jankiewicz
(z domu Guzynska) 

z pierwszego męża Otowska, 
żona śp. Antoniego Jankiewicz 
matka śp. Stanisława Otow- 
skiego i ś. p. Jadwigi Bulka, 
po krótkiej chorobie, pożegna­
ła się z tym światem, opatrzo­
na św. Sakramentami, dnia 26 
kwietnia, 1971 roku, o godzinie 
1:20 po południu, w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się W 
czwartek, dnia 29go kwietnia, 
o godzinie 9:15 rano, z zakładu 
pogrzebowego Casey - Laskow­
ski, pnr. 4540-50 W. Diversey 
do kościoła św. Jakuba a stam­
tąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Helena (ś. p. Aleksander) 
Wojtysiak i Marianna (Woj­
ciech) Smicklas, córki i zięć; 
Minnie Otowski, synowa; Mi­
chał (Angie) Bulka, wnuk; oraz 
prawnuki, prawnuczki, bratan- 
ki, bratanice, siostrzeńcy i sio­
strzenice; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Casey Laskowski.
Telefon: — 777-6300.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
ojciec mój, brat mój, dziaduś i 
pradziaduś nasz, śp.

Paweł Ptasienski
mąż śp. Marii z domu Bartyzel, 
ojciec śp. Paweł Jr. i Leokadii 

(brat śp. Rozalii Sodomski)
Członek Tow. św. Jana Chrzci­
ciela Nr. 590 ZPRK, po dłu­
giej chorobie, opatrzony Św. 
Sakramentami, pożegnał się z 
tym światem, dnia 24-go 
kwietnia 1971 roku, o godzi­
nie 8:55 wieczorem, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, 28-go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebo­
wego, pnr. 2649-51 W. Hirsch 
ulica, do kościoła Św. Fidelisa, 
a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę familij­
ną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Edward (Kay), syn i syno­
wa; Judith Richards, wnucz­
ka; Steve Ptasienski, wnuk; 
dwie prawnuczki (siostra z 
rodziną w Polsce); oraz Kata­
rzyna (Jakub) Owoc, szwa­
gierka z mężem; wraz z całą 
rodziną.

Zamiast kwiatów prosimy 
złożyć ofiary na Msze św.

Pogrzebem zajmuje się: 
Altman - Panfil Dom Pogrze­

bowy.
Telefon: 486-4273.

(26, 27)

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
brat, szwagier i stryj nasz, śp.

Andrzej Lipinski
(syn śp. Andrzeja

i śp. Katarzyny Lipińskich) 
po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, 
dnia 24-go kwietnia 1971 ro­
ku, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, 28-go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrze­
bowego, pnr. 1256-58 W. 51-sza 
ul., do kościoła św. Jana Bo­
żego, a s+amtąd na cmentarz 
Zmartwychwstań >a Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Benedykt A. i Piotr, bracia; 
Katarzyna, Małgorzata, Emilia 
i Genowefa, bratowe; oraz bra- 
tanki i bratanice; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
■Tan Patka.
Telefon: BO 8-5257.

(26, 27)
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Stacja WEDC

7 dni w tygodniu
8:30 . 9:30 rano

Codziennie 7 - 8:30 rano 
2 - 3 po poł. w niedziele

‘GŁOS POLONII”
WOPA—1490 KC

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA

GODZINA SŁONECZNA
LIDII PUCIŃSKIEJ

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarzadca

JADWIGA i ANTONI
PIEŃKOWSCY, Kierownicy

Codziennie od 12 w poł. 
do 12:30 po poł.

Dr. W. SIKORA
Producent i Właściciel

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz.

ROBERT
• LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC

Codziennie 
od 6:30 do 7:30 rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 > 2 po poł.

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Właściciel

Polscy Marynarze 
Ratują Dźwigi 

w Oslo

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANIA 
CODZIENNIE

“GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA” 

Stacja WTAQ—1300 KC 

Sobota 6:35 - 7:30 wiecz.

POLSKI PROGRAM 
W CHICAGO 

Nadawany Cztery Razy 
w Tygodniu 

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

“POLSKA
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja W’OPA

Codziennie 
od 4:30 po poł. 

i od 5:30 wieczorem 
W Soboty 4 - 6:30 wiecz.

pp Mzr. JÓZEF i SŁAWA 
MIGAŁO WIE—Właściciele 

p. DIANA MIGAŁA-CIHAK
Kierowniczka

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW” 

Stacja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek. Środę, 

Czwartek i Piątek 
7-7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWIE

MICHAŁ PRZEMYSKI 
Kierownik

“TONY PIEŃKOWSKI 
Show”

Stacja WTAQ—1300 KC 
Codziennie 9:35 - 10:00 rano

Gdynia. — Podczas niedaw­
nego pobytu statku “Rusałka” 
w Oslo marynarze z tej jed­
nostki uchronili tam przed 
zniszczeniem dwa wielkie 
dźwigi portowe. Wypadek 
miał miejsce w czasie huraga­
nowego wiatru, który był tak 
silny, że pod jego naporem 
poczęły się toczyć po szynach, 
sypiąc iskrami z poszarpanych 
instalacji elektrycznych, dwa 
dźwigi ustawione na torach 
nabrzeża. Potężne konstruk­
cje, każda wysokości 30 m i 
•wagi ok. 100 ton nabierały co­
raz większej szybkości' zbliża­
jąc się do niebezpiecznego 
krańca torowiska, gdzie nieu­
chronnie czekała je katastro­
fa. Nie doszło do niej tylko 
dzięki błyskawicznej akcji 
polskich marynarzy, którzy 
zatrzymali dźwigi, rzucając 
pod ich koła deski i belki.

>
Sk. ■

&

ORZECZENIE Najwyższego Sądu Stanów Zjednoczonych nie zostało egzekwowane i 
wbrew zakazowi sądowemu wietnamscy weterani rozbili swoje obozowisko w Parku 
przed Kapitolem w stolicy kraju. Na zdjęciu: uczestnicy antywojennej demonstracji 
spędzają noc na trawnikach.

Tytan Niezwykle 
Cenny Metal

(Streszczenie artykułu prof. I 
Tomasza J. Turley. Chicago, j 
umieszczonego w czasopiirue 
amerykańskim "Rocks and Mi­
nerals — February, 1971).

W rezultacie badania skał, 
dostarczonych z księżyca 
przez amerykańskich astro­
nautów (Apollo II) ustalono, 
iż skały księżycowe zawiera­
ją większy procent — 6 do 
12 procent tytanu niż.skały 
występujące w skorupie 
ziemskiej. Zawartość tytanu 
w skorupie ziemskiej przecię­
tnie — 0,6 procent. Przeto 
fakt znalezienia znacznej za­
wartości tytanu w skałach 
srebrnego globu wywołał zro­
zumiałe zaint eresowanie 
uczonych.

Nazwa metalu tytan - ty- 
tanium, symbol chem. Ti. we­
dług prof. Karola Bogdano­
wicza — wybitnego polskiego 
geologa, jest o tyle trafna, iż 
podobnie jak mitologiczni ty­
tani byli symbolem tężyzny i 
mocy, tak metal tytan cha­
rakteryzuje się dużą wytrzy­
małością mechaniczną, twar­
dością i wysoką temperaturą 
topnienia. Co do obfitości i 
występowania na ziemi 
wśród pierwiastków chemicz­
nych zajmuje tytan — 10-te 
miejsce, różne skały zawiera­
ją małą ilość tytanu, niektó­
re ze skał magmowych np.: 
bazalty zawierają nieraz do 
2—5 procent tytanu. Tytan 
znaleziono w 60 minerałach, 
do najpospolitszych, należą: 
Ilmenit (tlenek tytanu i że­
laza, nazwa pochodzi od gór 
Ilmen na Uralu) irutyl (dwu­
tlenek tytanu). Złoża rud ty­
tanowych znane są w wielu 
krajach, najbogatsze w Ka­
nadzie, w Australii, w Rosji 
Sow., Indiach, 'w Szwecji i 
Norwegi, w USA na Flory­
dzie, w Brazylii, w Polsce ty­
tan w piaskach plażowych 
nad Bałtykiem, one wymaga­
ją jednak .jeszcze badrń geo­
logicznych, jak również na 
D. Śląsku.

Historia odkrycia tytanu 
jest także skomplikowana jak 
i rutenu (west) odkrytego po 
raz pierwszy w 1808 r. przez 
Jędrzeja Śniadeckiego, nastę­
pnie przez Osanna (1828) i 
przez Klausa (1845). Tytan 
po raz pierwszy był znalezio­
ny w piaskach tvtanonosnych 
w An (dii w 1791 r. . przez 
Rev. W. Gregor i nazwany 
menaccanin, 3 lata nóźniej 
chemik niemiecki Klaproth 
identyczny metal odkrył w 
minerale rutyluu i nazwał go 
titanium na cześć nitologicz- 
nych bohaterów olbrzymów.

Tytan 'stosunkowo późno 
znalazł zastosowanie prakty­
czne. początkowo bvł używa­
ny do fabrykacji farb,- obe­
cnie zaś ma ważne zastoso­
wanie w metalurgii, dodany

do stali czyni ją bardzo od­
porną na korozję, nadaje jej 
elastyczność, wytrzyma ł o ś ć 
mechaniczną twardość. Stal | 
tytanowa używana jest przyj 
konstrukcjach aeropl a n ów, | 
okrętów, rakiet.

Metal tytan, srebrzysto- 
szarego koloru, wyróżnia się 
niezwykle cennymi własno­
ściami, b. twardy, ciężar wła­
ściwy 4,5, topi się- w tempe­
raturze 1800 stopni Celsjusza 
(żelazo znacznie cięższy me­
tal, topi się w temperaturze 
1527 stopni Celsjusza).

Przeprowadzając badanie 
porównawcze co do składu 
chemicznego skał magmo­
wych np. bazaltów (czarna j 
skała pochodzenia wulkanicz­
nego znana np. na Dolnym 
Śląsku), a także skał tak zw. 
gabbro — możemy stwierdzić 
pewne różnice w ich składzie 
chemicznym, w porównaniu z 
podobnymi skałami dostar­
czonymi z księżyca przez 
Apollo II i Apollo 12. Różnice 
te polegają zwłaszcza w za­
wartości tytanu, znacznie 
więcej tego metalu w skła- 
łach księżycowych niż w 
ziemskich, a także różnicę 
stwierdzono co do ilości pier­
wiastków takich jak sód, po­
tas, brak wody w skałach 
księżycowych.

Warto-jednak zaznaczyć iz 
niektóre ze skał skorupy 
ziemskiej również mogą za­
wierać znaczną ilość tytanu 
jak np. bazalt ze Śląska, we­
dług prof. A. Bolewskiego za­
wiera 3 procent- tlenku tyta­
nu, skała gabbro, z otworu 
wiertniczego z głębokości 2 
kim, Półn. Polska — zawiera 
prawie 4 procent tlenku ty­
tanu (prof. Bolewski) odmia­
na bazaltu-melilitit; Zachod­
nie Niemcy — zawiera 4 pro*- 
cent dwutlenku tytanu, we­
dług prof. A. Johannsen, ba­
zalt z Arizony US, 1,5 pro­
cent itd.

Według zaś analizy skał 
k si ężyco wych dostarczonych 
przez Apollo 12 — zawierają 
one nieco mniej tytanu. Dla­
tego dalsze precyzyjne bada­
nia porównawcze skał księży­
cowych pbdobnych do skał 
ziemskich są bardzo aktualne 
— wyniki ich bowiem będą 
wykorzystane w celu wyja­
śnienia różnic lub podobień­
stwa składu chemicznego i 
pochodzenia ziemi i księżyca.

Kończąc tą krótką notatkę 
o tak ważnym obecnie meta­
lu, o mitologicznej nazwie 
chciałbym jeszcze dodać iż w 
1933 roku profesor Zygmunt 
Weyberg, mineralog Uniwer­
sytetu Lwowskiego, jeden z 
pierwszych wskazał na zna­
czenie tytanu w skorupie 
ziemskiej i możliwości jego 
wykorzystania.

Wódka Krzepi...
Administracja nowojorskiej 

służby' zdrowia opublikowała 
raport w którym stwierdza, iż 
na terenie miasta Nowy York 
żyje ponad 300 tysięcy alkoho­
lików.

Alkoholizm, podobnie jak 
narkomania, wywiera de­
struktywny wpływ na wszyst­
kie grupy społeczne. Stwier­
dzono jednak, iż w Nowym 
Yorku powoduje on szczegól­
nie spustoszenie w warstwach 
najuboższych zamieś zkują- 
cych slumsy.

Alkoholizm, według stu­
diów opracowanego przez no­
wojorską służbę zdrowia sta­
nowi w tej chwili niebezpie­
czeństwo o wiele groźniejsze 
niż narkomania. Według da­
nych urzędowych w Nowym 
Yorku liczba alkoholików, 
przekracza w tej chwili trzy­
krotnie liczbę narkomanów.

Rajski Ogródek
Warszawa. (DP) — Jak 

źle, jak mętnie, jak absurdal­
nie nieraz, pisane są recenzje 
i krytyki teatralne w Kraju! 
Zwłaszcza w prasie prowin­
cjonalnej. Poważniejsze cza­
sopisma literackie w Polsce 
bija na alarm z tego powodu. 
Niedawno teatr w Kaliszu 
wystawił kilka jednoaktówek 
Różewicza pod zbiorowym ty­
tułem “Rajski ogródek’’. A 
oto fragmenty recenzji z tego 
przedstawienia w gazecie 
“Ziemia Kaliska”.

“Nie zagłębiajmy się — pi- 
sze kaliski recenzent — w 
analizę treści poszczególnych 
obrazów, co z konieczności 
wywołałoby widma fabztrł 
przekonstruowanych przecież 
w realizacji zgodnie z synten- 
tycznie przyjętym zamysłem 
kondensacji”... A dalej:

“Sztuki Różewicza zachęci­
ły niewątpliwie. reżysera do 
rozwiązań groteskowych, w 
które to konwencji spotęgo­
wane zostały do granic wy­
trzymałości stylizacje egzy- 
stencjonalne absurdu bohate­
rów.

Krakowskie “Życie Litera­
ckie” daje taki komentarz do 
tej recenzji:

“Zapowiadamiamy, że taka 
kondensacja stylizacji absur­
du, jak w “Ziemi Kaliskiej”, 
— przekroczyła już granice 
naszej wytrzymałości.

Cukrownia z Polski 
Dla Grecji

Warszawa.— Polskie przed­
siębiorstwo handlu zagranicz­
nego “Polimex-Cekop” podpi­
sało w Salonikach kontrakt na 
dostawę do Grecji kompletnej 
cukrowni wartości ponad 90 
min zł dewizowych. Kontrakt 
przewiduje zbudowanie i uru­
chomienie w krótkim czasie, 
bo w ciągu zaledwie 17 mie­
sięcy, dużej cukrowni, przera­
biającej 3 tys. ton buraków w 
ciągu doby.

*
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WIETNAM PŁD. — Wietnamski żołnierz rządowej armii sajgońskiej ranny w czasie 
jednej z potyczek z komunistami w agonii, zostaje przetransportowany do polowego 

i szpitala w Tan Canh. t

* PRACA
T. J. REALTY

Is Looking For Full Time
REAL ESTATE SALESMEN 
Also will train qualified indivi­
duals for expanding South Side 
office. Call:

T. J. REALTY — 568-4412
WANTED 

WAITRESSES over 21 yrs. 
ASSISTANT MANAGER 
COOKS (Male over 18) 

PIZZA HUT 
7043 VV. Roosevelt Rd.

749-2336

Malowidła 
w Pieczarach

Madryt. (DP) — W Ovie- 
do(płn. Hiszpania) odkryto 
pieczary pokryte niezwykły­
mi malowidłami z czasów 
przedhistorycznych. Między 
podobiznami zwierząt jest 
rysunek czterech tańczących 
mężczyzn i kobiety grającej 
na jakimś nieznanym nam 
instrumencie.

* PRACA MĘSKA
PLASTIC

Extruder Operators'
1st and 2nd Shifts

Excellent opportunity for qualified 
extruder operators with wire and 
cable Experience or related plastic 
Extrusion experience.

• FULL TIME PERMANANT 
OPENINGS

• GOOD STARTING PAY
• COMPANY BENEFITS

INTERNATIONAL
WIRE & CABLE COMPANY 

1300 W. Fletcher Ave.
An Equal Opportunity Employer

AUTO MECHANIC 
WANTED

Chrysler experience, ~ 
Union w’ages. Apply in person. 

See BOB JR.
GIBSON DODGE 

59th Street
Harvey, Ill.

* PRACA MĘSKA
TRAILER 

MECHANICS 
Realco Services Incorp, has 
immediate openings for Mo­
bile Service Repair mechan­
ics. Must have experience in 
trailer and mechanical fields. 
Union wages.

For Interview’ Call
842-3444

★ PRACA 2ENSKA
Offkechrl”

Mature person who can answer 
phone, do some typing, filing etc. 

Near Northwest location.
Call 421-4770 for appt.

SECRETARY
with good stenographic and typing 
skills. Between 20 - 35 years. Monday' 
thru Friday. 8:30 a.m. to 5 p.m. ex­
cellent starting salary.

COMMUNITY HOSPITAL 
OF EVANSTON

Contact Mrs. Shirlev Sess at 
869-5400 - Ext. 61

Henryk Cyganik

Gorce i Gronicki
POTRZEBA MŁODEJ KOBIETY

Do Zmywania Naczyń 
w Restauracji.

PATRIA RESTAURANT 
Tel. HU 6-6565 

Rozmówicie się po polsku

★ Pomoc Domowa

* KONTRAKTORZY

★ INTERESY

★ DO WYNAJĘCIA

* PARCELE

* ZIEMIA

★ NAUKA JAZDY AUTEM

cy G-minnej Spółdzielni), w * 1 rzezoiarzem, miiosniKiem t 
skupieniu stroi skrzypce Hen-. folkloru i jego zbieraczem. |

POTRZEBNY DO LETNISKA — 
Hydraulik znający się także na 
elektryczności i małych napra­
wach domu. AL 2-3514 po godz. 6.

ezji, dyskusje nad książkami i 
spektaklami teatralnymi, kuli- 
gi, turnieje gier świetlicowych, 
prelekcje i spotkania w ra­
mach Uniwersytetu Pow­
szechnego, szkolenie rolnicze, 

Pracę na polu kultury zaczął 
jeszcze w 1948 roku w Wyspie: 
koło Kamienia Pomorskiego, I 
dokąd rzuciła go wojna. Pro- j 
wadził tam “zespół góralski” j
i amatorski teatrzyk. Wyreży-1 
serował w nim kilkanaście; 
sztuk. Ale przecież wrócił do> 
swoich gór, by oddać im! 
wszystkie swoje siły, zapał i 
serce.

Dzielnie sekunduje mu żona i 
Maria. Jest też nieodrodny j 
syn Ichawów — Czesław, nau-' 
czyciel z Kamienicy Dolnej i | 
aktualnie przewodniczący ko-1 
ła Związku Młodzieży Wiej-| 
skiej. I jest cała grupa kamie- 
nickich gazdów — na czele z 
25-letnim przewodniczącym i 
prezydium gminnej rady na-; 
rodowej, który założył gro-i 
madzkie koło fotoamatorów.| 
Wszystkim im ta klubowa ro­
bota tak jakoś do gustu i do 
serca przypadła, że tego zielo­
nego proporca — który goście 
z Krakowa przywieźli jako 
nagrodę przechodnią — po­
stanowili nigdy już nie od­
dać.

Honor honorem — rzeczy­
wiście. ale ile też satysfakcji, 
ile dobrze spełnionej j poży­
tecznej dla wsi pracy — to 
wymierzyć trudno, .

Już głęboka noc wisi nad 
Kamienicą, gdy goście wycho­
dzą na drogę, odprowadzani 
do przystanku autobusowego 
przez Czesława Olchawę, Gra- 
żynkę Budę i dudniące w 
szach, urzekające melodie:

Owiecki, barany, 
idźcie se górami, 
bo jo stary baca 
nie póda za wami...

tutejszych plastyków — któ­
rym przewodzi Michał Olcha- 
wa, hafty Aleksandry Kon- 
dolewicz, malarstwo ludowe 
Stanisława Chmielewskiego, 
wspaniały wieniec dożynko­
wy, oryginalne tablice — na 
których techniką wypalania w 
drzewie wypisano historię Ka­
mienicy i regulamin klubu . ; .

Wśród tych różności i wzo- 
rzystości dwoi się i troi Maria 
Olchawowa, która prowadzi 
dwuczęściowy barek w jednej 
części podaj e “kamienicką ka­
wę”, czyli kawę z czekoladową 
pomadką, w drugiej zaś — 
wypożycza czasopisma i sprze- 
daje książki.

Ale oto pomiędzy dziewczę­
ta wpada rozchooony turoń — 
to znak do zaprezentowania 
kolędników. Basy kolędują na 
nutę czysto góralską:

Słonecko zachodzi, 
miesącek wschodzi.

nasego bacę ograć się 
godzi, 

bo się baca nie zubozi 
kiej stówkę do basów

włozi ...
Siedzi przy gościach skrom­

ny, średniego wzrostu męż­
czyzna. Spoziera na nich, ob­
serwuje ich reakcje.

— Nie o miejsca w konkur­
sie nam chodzi, ale to przecież 
sprawa honoru — mówi Mi­
chał Olchawa. — Honor, to 
czuła struna charakterów gó­
ralskich!

Hej! skarb to wielki Kamie­
nicy ta rodzina Olchawów. 
Michał, głowa rodziny, jest 
nauczycielem w kamienickiej 
szkole i przewodniczącym ra­
dy klubu, korzenioplastykiem > 
i rzeźbiarzem, miłośnikiem |

* ZGUBY

* RUMMAGE SALE

u-

6 DUŻYCH pokoi, kryta weranda. 
2720 N. Troy — po 6-ej.

6 DUŻYCH pokoi. 2 piętro, świe­
żo odmalowane, północny-zachód, 
$130 — 227-2540.

SKRADZIONO Paszport Polski 
Seria PA nr. 217786 wystawiony 
przez MSW Warszawa na nazwi­
sko Anna KALATA.

ryk Pasoń (zwany przez 
wszystkich profesorem, bo peł­
ni funkcje choreografa w zes­
pole), ostatnich rad udziela 
Anastazja Wojcieszak — kie­
rowniczka “Gorców’’.

Zebrali się tłumnie kamie- 
niccy gazdowie. Bo i wieczór 
zapowiada się uroczysty. Zje­
chali właśnie z Krakowa goś­
cie, aby ich klubowi przekazać 
zielony, złotymi literami haf­
towany proporzec najlepszego 
wiejskiego klubu kultury w 
województwie.

Klub Rolnika w Kamienicy 
otwarł podwoje 2 marca 1965 
roku. Dzięki zapałowi i po­
święceniu grupy ludzi szybko 
stał się ośrodkiem życia kul­
turalno-oświatowego i taowa- 
rzySkiego wsi, a także mu­
zeum regionalnych osobliwoś­
ci oraz inspiratorem twórczoś­
ci ludowej — i wreszcie ma­
cierzystą sceną dla arrfator- 
skich zespołów “Gorców" (se­
niorzy) i “Gromcków” (junio­
rzy) .

Pracę klubu można stawiać 
za przykład, za wzór, a także 
jako dowód wielkich rezerw 
kulturalnych, które tkwią w 
folklorze. W tej pracy tkwi 
wielki trud, dyktowany umi­
łowaniem rodzinnej ziemi. 

. Trzeba doprawdy schylić czo- 
' ła przed ludźmi; którzy umie­
ją poświęcić się dla rzeczy ni- 

' by małych, a przecież pięk­
nych.

Zajrzyjmy do kroniki ka- 
mienickiego klubu. Takiego 
repertuaru imprez, takiego 
programu nie powstydziłby 
się żaden klub wielkomiejski.. 
Z wielkiej rozmaitości form

CZARNA ziemia 10 buszli — $6.00;
20 buszli — $11.00. — 52L-2130.'

PANIENKĘ wyuczymy grafiki. —
Utrzymanie, mieszkanie. Studio: 
427-2541. Dom: 549-3746. Janusz.

TOWARZYSZKA do starszej pani, 
zamieszkać, na 2 lub 5 dni w ty­
godniu. Północna dzielnica. Tele­
fon: RAvenswood 8-1339.

w ich folklorze znajdziemy ce­
chy kulturowe obydwóch re­
gionów.

A sama Kamienica?
‘Jest to duża wieś (463 met­

ry nad poziomem morza) nad 
potokiem Kamienicą, w odleg­
łości 7—8 km od Donacja. Li­
czy sobie blisko 2300 miesz­
kańców. Założyła ją w 1297r. 
Gryfina, wdowa po Leszku 
Czarnym. W wieku XIX wieś 
była uprzemysłowiona. Znaj­
dowała się tutaj > huta szkła, 
huta żelaza i papiernia. W Ka­
mienicy osiadł w 1849r. po 
wyjściu z więzienia w Szpil- 
bergu jeden z przywódców 
powstania chochołowskiego — 
J an Kanty Andruszkiewicz, 
rodem ze Słopnic. Prochy jego 
spoczywają na cmentarzu w 
Kamienicy. Tutaj urodził się 
profesor Uniwersytetu Lwow­
skiego — Ludwik Kubala, au­
tor “Szkiców historycznych” z 
których korzystał H. Sienkie­
wicz, pisząc swoją “Trylogię”.

Tyle głosi kronika, spisana 
na ozdobnej w garbate korze­
nie tablicy, wiszącej na ścianie 
niewielkiej salki kamienickie- 
go Klubu Rolnika.

W drzwiach wita nas gos­
podyni klubu. Jej mąż, prze­
wodniczący rady klubu, zapra­
sza do środka.

Pod oknem, nieopodal stołu, 
na którym spoczywają brązo­
we kołacze — owoc ostatniego 
klubowego konkursu — stroi 
się do kameralnego występu 
reprezentacyjna grupa 36-o- 
sobowego zespołu regionalne­
go “Gorce”. Uśmiecha się zza 
basów Franciszek Wąchała 
(‘w cywilu” — przewodniczą­
cy Gminnej Spółdzielni) —

Cosmopolitan 
Driving School

NA PÓŁNOCNYM-ZACHODZIE 
5 bieżących akrów farmerskiej ziemi, 
ze strumykiem. 10 minut do sklepów 
i szkół. Dobra inwestycja. $10.950. Mo­
gą być długie spłaty.

231-1025

LAUNDROMAT DROP-OFF 
Established 15 years. 2 story brick, 
gas hot water heat. $135 income — 2nd 
floor: 4 rooms, 1st floor rear, front 
Laundromat. All storm windows, large 
sun-porch. Attached garage. Owner 
selling because of retirement.

Vic. 5700 S. ASHLAND 
All for $18,000 or make offer.

PR 8-7417

Dependable 
WOMAN WANTED

Gen. housework. One day week. 
Friday. , Steady. Exc. transp. 
Skokie. $15 plus cai- fare. Some 
Eng. nee. References.

675-8840

4501 N. Milwaukee Ave.
Uczymy również młodzież

16 i 17 letnią.

SKRADZIONO Paszport Polski
Seria PA nr. 181125 nr. rej. Eakr. 
36831 wystawiony przez MSW 
Warszawa dnia 29 maja 1970 na 
nazwisko ANDRZEJ GĄSIENICĄ.

Zróbcie Raz — A Dobrze !
Roboty ciesielskie, obicia, dachy, 
fugowanie, kanalizacja, cemento­
wanie, podpory, malowanie, rynny. 

KOMPLETNE PRZERÓBKI-! 
Reperacje, wewnątrz i zewnątrz.

Od kominów do piwnicy 1 
w mieście i poza miastem.

489-5000

Najstarsza Polska 
SZKOŁA JAZDY 

AUTEM W CHICAGO
ST. JAWORSKIEGO 

SKRÓCONY 
3-dniowy kurs jazdy autem 

i egzamin 
w języku polskim.

ZAPISY CODZIENNIE
od 9 rano do 8 wieczór 

Telefony:
685-3344 — 685-4326

TYPIST
Experienced. Full time opening. 

Congenial office. 
Good starting salary.

Northwest Mailing Service 
4835 VV. ARMITAGE AVE. 

237-2264

Kamienica jest wsią rozleg-1 wybieramy choćby konkursy 
łą, piękną, położoną u podnóża i rękodzielnictwa ludowego 
gór, które umiłował Orkan, (hafty, ceramika, Wycinanki, 
Mężczyźni noszą tu portki wy-I wypiek kołaczy). wieczory po­
puszczane na kierpce, na nich.....................
wyszywane czerwone lampasy 
i parzenice, pasy szerokie, 
zbójnickie. W strojach kobie­
cych przeważa czerwień, czerń 
i zieleń gorsetów i wzorzys­
tych spódnic. Duże pokrewień- szkoła zdrowia, wystawy pla- 
stwo folkloru kamienickich gó- styczne, popisy recytators- 
rali, zwanych ‘białymi górala- kie . . .
mi” — z folklorem skalnego: Sama salka klubowa mą 
Podhali wywodzi się stąd, że wygląd skarbca lokalnej sztu- 
całe pasmo gorczańskich wsi ki ludowej, którą reprezentują 
stanowi pomost między Pod- szopki z oryginalnymi lalka- 
halem i Sądecczyzną. Dlatego mi, korzenioplastyka i rzeźba nr » nlr ('aI Ir 1 m Ar.. ,, nr, i. — V r.-> n r.1 A

RUMMAGE SALE w First Edi­
son Park Church, "6675 N. Oketo 
(6700 północ-7400 zachód) w 
środę, 28 kwietnia od 9 rano-9 
■wieczorem. Ceuy zniżone . na 
wszystko po 6-ej po poł. W czwar-.- 
tek, 29 kwietnia od 9 rano do po­
łudnia. Odzież, przedmioty domo­
we i meble. __________
RUMMAGE SALE w kościele St. 
Tarcissius, 5859 N. Moody, w śr4- 
dę, 28 kwietnia, 7-9 wieczorem; 
w czwartek, 29 kwietnia, od 9 ra­
no - 4 po południu.

ZZ
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Komitet Proponuje 6 Kandydatów 
Na Członków Rady Szkolnej

Komitet Doradczy mayora 
Daley wybrał wczoraj sześciu 
kandydatów z ogółu 40-tu i 
zaproponował ich do nomi­
nacji na członków Rady Szkol­
nej. Nazwiska proponowa­
nych odesłane zostały do 
mayora Daley.

Komisja ma według in­
strukcji przedstawić Mayoro- 
wi po 3 nazwiska proponowa­
nych przez nich kandydatów 
na każde wakujące stanowis­
ko członka Rady Szkolnej. — 
Czynności tej komisja ma do­
konać stosownie do reguł w 
okresie do 30 dni, — jak o- 
świadczył przewodniczący ko­
misji Stanley Owens.

Owens powiedział, iż ko­
misja ma zaproponować dal­
szych trzech i zaapelował do 
osób mających warunki do no­
minacji, by zgłosiły swe kan­
dydatury i poddały się prze­
słuchom przez komisję. aMyor 
Daley nie jest związany, z 
propozycjami komisji, ale 
normalnie wybiera członków 
Rady Szkolnej, z proponowa­
nych.

W Radzie Szkolnej powsta­
ły trzy wakanse, — jeden po 
zgonie Thomasa Murray, — 
drugi z powodu wygaśnięcia 
kadencji pani Carey Preston, 
która jest wiceprzewodniczą- 
są Rady, a trzeci wakans z po­
wodu rezygnacji Johna Carey, 
który nie ubiega się ną po­
nowny wybór.

Pani Preśton jest prawie 
pewna ponownego wyboru,— 
również dobre szanse na wy­
bór do Rady posiada 50-letni 
Thomas Nayder, który jest 
przewodniczącym Chic. Build­
ing Trades Council urząd, któ­
ry swego czasu dzierżył Mur­
ray.

Świat pracy miał od 25 lat 
przywilej posiadania dwóch 
członków w Radzie Szkolnej, 
w składzie 11-tu członków Ra­
dy, obydwa miejsca są waku­
jące obecnie (Murray i Ca­
rey). Nayder jest także wice­
przewodniczącym stan. Fede­
racji Świata Pracy.

Nazwiska następnych osób 
przedstawionych przez komi­
sję doradczą: — dr James L. 
Buckner, lat 37, z zawodu den­
tysta i członek rady dyrekto­
rów stacji telewizyjnej WT- 
TW kanał 11; Arthur A. 
Cervinka, lat 35, koordynator 
dystryktu 15 Rady Edukacyj­
nej i były przewodniczący 

I Southwest Community Con­
gress, pani Pauline Pantios, 
lat 56, była przewodnicząca 
Stow. Rodziców i Nauczycie­
li na rejon Chicago; dr Leo­
nard Rieffel, lat 44, który jest 
przewodniczącym rady In­
structional Dynamics Co., pry­
watnej firmy edukacyjnej i 
były doradca NASA i Komi­
sji Energii Atomowej.

Z proponowanych 6-ciu, dr 
Buckner i pani Preston po­
chodzą z grupy murzyńskiej.

Częściowy Sprzeciw 3 Aldermanów 
Na Budowę Mieszkań Publicznych
Przy końcu ubiegłego tygo­

dnia odbyły się przesłuchy z 
mieszkańcami w ^prawie bu­
dowy mieszkań publicznych 
CHA w różnych częściach 
miasta, na terenach różnych 
ward.

W piątek odbyło się takie 
zebranie mieszkańców w sali 
paraf. Our Lady of Lourdes, 
pnr. 4620 N. Ashland ave., or­
ganizowane przez Komisję 
Konesrwatywną Ravenswood. 
Głos zabierało wielu mówców. 
Wśród nich trzej aldermani 
wyrazili częściowy sprzeciw 
nie tyle na samą budowę tych 
mieszkań, jak na selekcję 
miejsc.

Byli to aldermani Christo­
pher Cohen (46), John J. 
Hoellen (47) i Seymour Si­
mon (40). Najwięcej prote­
stów wywołała parcela pod 
budowę 36 apartamentowego 
skupiska w wairdzie aid. Hoel- 
lena. Hoellen określił, iż par­
cela znajduje się na dużej 
przestrzeni pustej między 4527 
a 4551 N. Paulina ave. Miej­
sce to przewidywane było 
według innych planów na bu­
dowę ośrodka młodzieżowego 
YMCA kosztem $1,8 milionów. 
Hoellen dowodził, iż ośrodek

Krytykują 
Nixona i Agnew
Chapel Hill, No. Car. (UPI) 

—Korespondenci Białego Do­
mu na zjeżdzie dziennikarzy 
w Chapel Hill, wystąpili z 
ostrą krytyką prez. Nixona i 
wiceprezydenta Agnew, twier­
dząc, że udzielają zbyt rzadko 
wywiadu dziennikarzom. He­
len Thomas, twierdziła, że ad­
ministracja udziela dzienni­
karzom zbyt mało informacji 
w nadziei, że nie będą docho­
dzić do sedna kwestii, a Hugh 
Sidey z tygodnia “Life” scha­
rakteryzował ' wiceprezydenta 
Agnew jako “nieskierowany 
pocisk”, który szuka dla siei 
bie własnych zwolenników.

Ronald Zeigler, sekretarz 
prasowy Białego Domu, w od­
powiedzi na stawiane przez 
dziennikarzy zarzuty, skryty­
kował dokumentarny film wy­
świetlony na sieci CBS o Pen­
tagonie; jako niezgodny z 
prawdą i jako przykład źle 
wykonanej przez sprawo­
zdawców pracy.

ten jest bardziej potrzebny 
dzielnicy, niż zamieszkanie 36 
więcej biednych rodzin.

“Nie potrzebujemy — mó­
wił Hoellen—stworzenia kon­
glomeratu wszystkich ras i 
klas socjalno-ekonomicznych, 
by stworzyć lepszą Amerykę. 
Konstytucja nie daje nikomu 
uprawnień do zamieszkania w 
każdym miejscu, z racji kolo­
ru jego skóry. '

Tematem tych przesłuchów 
było omówienie budowy 1.447 
jednostek mieszkalnych pla­
nowanych przez CHA dla ro­
dzin o niskich uposażeniach w 
dzielnicach zamieszkałych w 
większości przez białych. Pro­
ponowany plan został nakreś­
lony przez CHA na podstawie 
zarządzeń sędziego Richarda 
B. Austin z fed. sądu okręgo­
wego, w wyniku 4-letniego 
sporu prawnego nad sprawą 
wniesioną przez American Ci­
vil Liberties Union. Unia 
oskarżyła CHA, iż utrzymuje 
segregację, budując większą 
część mieszkań publicznych 
na terenach get lub o ludności 
murzyńskiej.

Aid. Cohen oświadczył, iż 
na terenie jego wardy jest 6 
miejsc wyznaczonych pod bu­
dowę, zgłasza sprzeciw na 2 
miesjsca, ponieważ są to tere­
ny rekreacyjne. Proponował 
13 innych miejsc by uchronić 
te dwa parki. Aid. Simon rów­
nież postawił sprzeciw na dwa 
z 5-ciu wyznaczonych w jego 
wardzie.

Kongr. Roman Puciński (D- 
11) zabierał głos i oświadczył, 
iż zarządzenie sędziego Austin 
wytworzyło więcej proble­
mów, niż udzielało odpowiedzi 
na palącą kwestię i że osobi­
ście nie zgadza się z tym 
punktem planu CHA który 
głosi, iż CHA ma zbudować 3 
jednostki mieszkalne dla ro­
dzin o niskich dochodach poza 
terenami get, na każdą jedno­
stkę zbudowaną w gecie.

Przewodniczący komisji, 
Vincent Lopez wysunął kilka 
zastrzeżeń odnośnie planu 
CHA m.in., iż na jednym miej­
scu nie może powstać więcej 
niż 6 takich mieszkań, iż do­
my mają być tego typu, by 
zachęcały do kupna mieszkań, 
iż w jednym miejscu nie mo­
że być więcej niż połowa ro­
dzin z jednej grapy mniejszo­
ściowej i że kontrola nad tymi 
domami ma należeć do Komi­
sji.

KUPCIE 1 CZYTAJCIE
Bardzo Interesującą Książkę p. t.

Dziesięć Opowieści
Osnutych na tle drugiej wojny światowej: Skowronek 
Łoza chce jeść — Pod arsenałem — Flying Control — 

, Ogień — W zaniku Białej Damy — Szpieg — Janowa
Załoga — Owczarek — Cocas de Polonia — Udany skok. 

Opowieści te napisane są przez różnych wybitnych 
pisarzy polskich.

Cena tej interesującej $4 00
Książki ....... ’

Doskonałe na Prezenty.
Zamówienia wraz z należytoścla nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 MILWAUKEE AVE. CHICAGO, ILL. 60622

(Na C. O. D. nie wysyłamy)

MMI

' W;, ■ 1

TO NIE SKUTKI TRZĘSIENIA ZIEMI lecz ultranowoczesna fontanna w San Fran­
cisco, której koszt budowy i artystycznego rozwiązania wyniósł $600,000. Waży ona 
710 ton. Twórcą fontanny jest rzeźbiarz z Montrealu, Armand Villancourt. Większość 
przechodniów po chwili refleksji nazywa jego dzieło “obrzydliwym potworem”.

J.E. Biskup A. Abramowicz Celebruje 
Uroczysta Sumę Obchodu 3-Majowego
Okolicznościowe Kazanie Wygłosi Ksiądz L. 

Furgoł, CSC. Uroczysta Suma Rozpocznie 
Się o 10:30 Rano, w Kość. Św. Trójcy

Mówcy i Goście złożą wieniec 
u stóp pomnika Gen. Tadeusza 
Kościuszki, a oddział z Pol. 
Legionu Am. Weteranów Wy­
kona salwę honorową i cap­
strzyk.

Wszystkie przygotowania do 
Obchodu wykonane są przez 
Komitet, na czele którego stoi 
Wiceprezeska ZNP I. Wallace, 
a do którego wchodzą Komi­
sarz 12 Okręgu ZNP, T. Pa­
czyński; Komisarka 12 Okr. 
ZNP., H. Orawiec; Komisarz 
13 Okręgu ZNP. Cz. Mikołaj­
czyk i Komisarka 13 Okręgu 
ZNP, Z. Buczkowska; nadto: 
Wiceprezes ZNP Fr. Prochot, 
Skarbnik ZNP E. Moskal, oraz 
Dyrektor T. Radosz, Dyrektor­
ka Kat. Dienes, Dyr dr. E. 
Różański i Dyr. Jan Ziemba.

Komitet Obchodu z Wice­
prezeską ZNP p. Ireną Wal­
lace na czele zwraca się z go­
rącym apelem do 700-tysięcz- 
nej rzeszy naszej Polonii w 
Chicago i okolicy, do wszyst­
kich organizacji polonijnych, 
weterańskich i szkół, o jak 
najliczniejsze wzięcie udziału 
tak w uroczystej sumie jak- i 
w Pochodzie i Programie Ma­
nifestacji w Parku Humbold­
ta. Wymaga tego prestyż Po­
lonii.

Brak pracy dla robotników, 
zarówno wykwalifikowanych 
jak nie posiadających żadnych 
kwalifikacji, stwarza coraz 
trudniejszy problem w stanie 
Illinois — powiedział James 
W. Cook, dyrektor Dept. Za­
trudnienia (Manpower Devel­
opment), wyznaczony przed 
15 miesiącami przez guberna­
tora Ogilvie na swe obecne 
stanowisko pośredniczącego w 
powyższych sprawach między 
rządem federalnym a stano­
wym Dept. Zatrudnienia.

Na przestrzeni szeregu lat 
— powiedział Cook szkolono 
kadry mężczyzn jako kucha­
rzy, spawaczy, ślusarzy i w 
innych zawodach, bez wzglę­
du na to czy była dla nich 
praca. Kierpwnik wydziału 
Bezrobocia i Zatrudnienia w 
Dept. Pracy Linton podał do 
wiadomości, że obecnie mógł­
by dostarczyć na rynek pracy 
3.000 wyszkolonych pracow­
ników. którzy są na utrzyma­
niu Opieki Społecznej, lecz 
pracę można znaleźć zaledwie 
dla 1/3 wymienionej liczby. 
Obecnie mamy w Illinois 4.8 
procent bezrobotnich — po­
wiedział Cook (240,000), jest 
to ciężka sytuacja dla ludzi 
którzy chcą pracować i poszu­
kują zatrudnienia, szczególnie 
ciężkie dla weteranów wojny 
wietnamskiej. Z n a 1 e ź liśmy

bitni przedstawiciele ze świa­
ta politycznego i działacze 
miejscowi i polonijni.

Program Manifestacji w 
parku rozpocznie się o 2:45 po 
południu. Zagai go Komisarz 
12 Okręgu ZNP Tomasz Pa­
czyński, Inwokację wygłosi 
JE Biskup PNKK Francis Ro­
wiński.

Prezes ZNP i Kongresu PA, 
mec -Alojzy A. Mazewski jest 
Przewodniczącym Programu.

Głównym Mówcą będzie 
Sen. E. Muskie ze stanu 
Maine, jeden z czołowych 
kandydatów na wybór Prezy­
denta Stanów Zjednoczonych 
w 1972 roku. Mowy wygłoszą 
również Gubernator Illinois 
R. Ogilvie, Mayor Daley i 
Prezes Mazewski.

Wiceprezeska /ZNP i prze­
wodnicząca Wydziału Oświa­
ty ZNP p. Irena Wallace, or­
ganizatorka Obchodów 3-Ma- 
jowych, odczyta Rezolucję. 
Ks. prałat Jan Kozioł, pro­
boszcz par. św. Józefa wygło- 
siź Benedykcję.

Zaraz po otwarciu progra­
mu delegacja ze Związku Na­
rodowego Polskiego, Dostojni

Już w tę niedzielę, dnia 2 
maja, Polonia z Chicago i o- 
kolicy wystąpi gremialnie by 
wziąć udział w Manifestacji i 
największym polskim święcie 
narodowym, Obchodzie 180-ej 
obecnie Rocznicy Konstytucji 
3 Maja 1791 roku.

Obchody te organizuje rok 
rocznie Wydział Oświaty ZNP 
wraz z Okręgami 12 i 13 ZNP 
na terenie Chicago, przy 
współudziale wszystkich or­
ganizacji polonijnych w na­
szym grodzie i Polonii z oko­
licy, organizacji weterańskich, 
szkół polskich i szkółek jęz. 
polskiego.

32 konie padły ofiarą ognia 
3 w stajni Royal Oak Farm, Inc. 
" 5N080. Pożar wybuchł w po­

niedziałek rano, z nieustalo-

pracę — mówił Cook — dla 
3,000 weteranów, ale tysiące 
powracających z wojny po­
szukuje pracy poraź pierwszy. 
Cook wyraził nadzieję, że sy­
tuacja na rynku pracy polep­
szy się jesienią, z początkiem 
października.

Zarówno Cook jak Linton 
Zgadzają się, że jednym z za­
sadniczych powodów trudno­
ści w znalezieniu pracy jest 
brak odpowiedniej praktyki. 
Kształcenie w jakimkolwiek 
zawodzie — powiedział Cook
— nie da pożądanych wyni­
ków, jeżeli przeszkoleni pra­
cownicy muszą czekać miesią­
ce a nieraz lata na zatrudnie­
nie. Na uwagę, że osoby które 
są na utrzymaniu Opieki Spo­
łecznej nie chcą pracować, 
Cook powiedział, że trzeba 
tym ludziom dać szansę. Nie 
wątpię, powiedział Cook, że 
wielu spośród tych osób weź­
mie się do pracy z chęcią i 
energią.

Cook poruszył także pro­
blem młodzieży, która po 
ukończeniu studiów, nie jest 
przygotowana do pracy. Pra­
codawcy narzekają na mło­
dzież, która jest leniwa a ma 
duże wymagania. Należy 
opracować w naszym systemie 
szkolnym specjalny program
— powiedział Cook, celem za­
znajomienia młodzieży z cało­
kształtem zagadnienia.

32 Konie Zginęły 
w Pożarze Stajni

noc zawsze wyłącza się w staj­
ni elektryczność 1 krótkie spię­
cie, jakie mogłoby spowodo­
wać pożar.1 nie wchodzi w ra­
chubę. Policja prowadzi ba­
dania, w celu ustalenia czy 
stajnia została podpalona. 28 

i koni, które były zamknięte w 
' stajni spaliły się, 4 inne do-

nia się Division i Milwaukee 
do Ashland, po Ashland na 
południe do Augusta blvd., 
skąd skręci na zachód i prze­
sunie się po Augusta do Ke- 
dzie ave., skąd potem skręci 
na północ do Humboldt Parku 
i przed pomnik Gen. Tadeu­
sza Kościuszki. •

Na trybunie znajdować się ! znały ciężkich poparzeń i, po 
będą Główny Mówca i Gość > stwierdzeniu weterynarza, że

Grove. Pracownicy usiłowali 
ugasić ogień, który zaczął się 
na drugim piętrze, co opóźniło 
wezwanie straży pożarnej, po­
wiedział zastępca szefa straży, 
Robert Hanlan. Ogień znisz­
czył 56 samochodów, kilka 
zostało poważnie uszkodzo­
nych. Szkody oblicza się na 
$100,000,

Krótkie spięcie było powo­
dem innego pożaru, w niedzie­
lę wieczorem w restauracji 
Robert Steak House, przy szo­
sie 56. w pobliżu West Chica­
go. 200 gości opuściło restau- 

______  ____ , „rację, blokując ruch kołowy 
Sen. Edward Muskie. Guber-1 nie można je uratować, zosta- na szosie 111/59 na przestrzeni 
nator stanu Illinois R. Ogil- ły zabite._________________ /siedmiu mil. Strażacy przy-
vie. Mayor Chicago R. Daley, Pożar wybuchł w poniedzia- byli na miejsce zdołali dopiero 
przedstawiciele władz stano- łek w garażu Quick Service po 8-miu godzinach zlikwido- 
wych i miejskich, czołowi wy-I Tire Shop, pnr. 8135 Cottage Iwać ogień.

Przeszkolenie Stanowe 
Nie Gwarantuje Zatrudnienia

Rok rocznie w Obchodzie 
Konstytucji 3 Maja udział 
bierze około 200,000 osób z 
polskiej grupy etnicznej, któ­
ra w Chicago liczy około 
700,000 osób. Obchód tego­
roczny przypada na niedzielę, 
2 maja.

Na Program Obchodu skła­
da się uroczysta suma o go­
dzinie 10:30 rano, którą w ko­
ściele św. Trójcy przy Divi­
sion i Noble celebruje J.E. ks. 
Biskup Alfred Abramowicz w 
asyście ks. Kaz. Czaplickiego, 
CSC., jako Diakona i ks. Jó­
zefa Rogusz, CSC, jako Sub- 
diakona.

Kazanie okolicznościowe 
wygłosi ks. Ludwik Furgoł, 
CSC.

W mszy św. biorą udział 
przedstawiciele na'szej Polonii 
w Chicago, reprezentanci i de­
legacje z organizacji polonij­
nych, wraz z pocztami sztan­
darowymi oraz rzesze wier­
nych. Podobnie, jak 180 lat 
temu Król, Sejm i rzesze 
wiernych tłumnie wypełniły 
nawy katedry w Warszawie, 
dzwony wszystkich kościołów 
w stolicy Polski głosiły chwa­
łę Najwyższemu i okazywały 
radość z ustanowienia Kon­
stytucji.

Po uroczystej sumie, posz­
czególne oddziały marszowe 
ustawiać się będą przed Do­
mem ZNP, 1514-1520 W. Divi­
sion ul. i w przyległych ulicz­
kach, formując barwny Po­
chód. Wymarsz oddziałów 
nastąpi o godz. 12:45. Pochód 
przesunie się trasą jak corocz­
nie do Parku Humboldta, [ 
gdzie przed pomnikiem Gen. 
T. Kościuszki odbędzie się 
Program Manifestacji.

Trasa Pochodu przebiega prżycTym’ RićC Gable, 
jak następuje, od skrzyzowa- zarząclzający, powiedział że na Min o i J-v I li Tri f i -ł A/I ll Trrn i i !• nn

J. E. Biskupa Sufragan 
Alfred Abramowicz

Groźba Podwyżki Podatku 
Realnościowego o 42 Procent

Federacja Obywatelska — 
przedłożyła w poniedziałek — 
Generalnemu Zgromadzeniu 
Stanu Illinois żądanie ustale­
nia nowego źródła podatko­
wego na uzupełnienie indywi­
dualnego stan, podatku od 
własności oraz podatku od 
korporacji, które mają ulec 
zniesieniu.

Federacja ostrzegła Zgro­
madzenie, iż jeśli źródła tego 
nie ustali, podatki realnościo- 
we w Chicago wzrosną o po­
nad 50 procent, w celu uzu­
pełnienia wynikłej straty 
wspomnianych dwóch podat­
ków. '

Federacja Obywatelska jest 
organizacją kontrolną, działa­
jącą na korzyść podatników i 
zajmującą się alarmowaniem 
stanowych ustawodawców i 
innych przedstawicieli pub­
licznych o potrzebie natych­
miastowej akcji dotyczącej lo­
kalnych podatków.

Brak akcji ze strony stano­
wej legislatury lub władz lo­
kalnych zrzuciłby cały ciężar 
uzupełnienia strat, na płacą­
cych podatki realnościowe. — 

Mogłoby t a k że anulować 
przyrzeczoną ulgę przez oba­
lenie podatków od własności 
osobistej i nałożyć duże po­

datki na mocno nadwyrężone 
już barki osób płacących po­
datki realnościowe.

Dopóki nie zostaną znale­
zione zastępcze źródła na po­
krycie tych strat, rachunki za 
podatek realnościowy jaki ma 
być zbierany w 1972 roku, 
będzie znacznie wyższy' z po­
wodu zniesienia poda)tku od 
własności osobistej. Zniesie­
nie tego podatku uchwalone 
zostało przez referendum w 
dniu 3 listopada.

Dyr. wykonawaczy Ci v i c 
Federation, Norman J. Beatty 
przytoczył również, iż w o- 
parciu o ostatnią decyzję sę­
dziego Waltera Dahl, — na 
wspomniany termin może u- 
lec zniesieniu również poda­
tek od własności korporacji. 
Apelacja w sprawie podatku 
od korporacji znajduje się o- 
becnie w Stan. Sądzie Naj­
wyższym.

Oświadczenie Federacji po- 
daje również, iż stawka po­
datku realnościowego za rok 
1970 w Chicago, która ma o- 
bowiązywać przy płaceniu w 
tym roku będzie wyższa od 
stawki za 1969 rok o około 
9.3 proc., czyli yniesie $7,19 
od każdych $100 oszacowanej 
wartości realności.

Gub. Ogilvie w Obronie Budżetu 
Stanowego Przed Obcięciami

Podczas konferencji praso­
wej w biurze Gubernatora w 
Chicago, gub. Ogilvie powie­
dział, że obciął już budżet sta­
nowy “do kości” i użył każ­
dego centa z dochodów stano­
wych.

Następnie Gubernator 
ostrzegł, że Demokraci nie do­
staną żądanych “extra $23 mi­
lionów” na szkolnictwo pu­
bliczne w Chicago, jeśli nie 
upłynnią pieniędzy na opiekę 
społeczną i Zakłady dla Cho­
rych Umysłowo.

Gubernator zwróci się do 
Izby Reprezentantów Legisla­
tury stanowej, kontrolowanej 
przez Republikanów, aby 
zniosła obcięcia dokonane 
przez Demokratów w Senacie 
stanowym w jego $200 milio­
nowym programie na kontro-

Przed Nową 
Podwyżką 
Cen Mleka

Ceny za mleko i produkty 
mleczne mogą ulec w Chicago 
ponownej podwyżce a to w re­
zultacie nowego kontraktu 3- 
letniego diła ponad 1,500 pra­
cowników mleczarń, podwyż­
szającego płacę tygodniową i 
benefisy o $45 tygodniowo.

Rzecznik prawny Associat­
ed Milk Dealers, William 
Hanley oświadczył, iż trudno 
mu jest określić, ile wyniesie 
podwyżka cen za mleko, jed­
nakże wyższe płace dla praco­
wników muszą znalęźć w 
czymś swoje odbicie.

Członkowie unii pracowni­
ków mleczarskich nr 754 
uchwalili w niedzielę jedno- 
gołsnie ratyfikację nowego 
kontraktu, który domaga się 
podwyżki płacy tygodniowej 
o 30 doi. i zwiększenia benefi- 
sów o dalszych 15 doi., na na­
stępny 3-letni okres.

Pracownicy zatrudnieni o- 
becnie w pasteryzacji mleka i 
przy ładowaniu mleka w mle­
czarniach w Chicago pobiera­
ją płacę tygodniową w wys. 
$175.50. Mleczarnie związane z 
uchwałą unii zaopatrują w 
mleko i produkty mleczne w 
79 procentach i normalnie u- 
chwały tej unii używane są za 
wzór dla innych lokalnych 
unii mleczarskich. Nowe żą­
danie unii Lokal 754, podwyż­
sza stawkę godzinną dla pra­
cowników mleczarskich o $1 
12 centów.

lę skażenia wód.
Gub. Ogilvie oznajmił, że 

dąży do kompromisu w spra­
wie stanowej pomocy dla 
Chicagoskiej Władzy Trans­
portowej (CTA), ale jest prze­
ciwny żądaniu Demokratów, 
żeby ta pomoc była obrócona 
na koszta operacyjni CTA. W 
ubiegłym tygodniu Demokraci 
w Senacie stanowym obcięli 
sumę $22 milionów w budże­
cie gub. Ogilvie w jego pro­
gramie kontroli skażenia wód 
w stanie Illinois. Nazywając 
to “wielkim błędem” guberna­
tor Ogilvie powiedział, że ob­
cięcie zmusiłoby do tak dra­
stycznych redukcji pomocy fi­
nansowej dla lokalnych pro­
gramów walki ze skażeniem 
wód. że właściwie te lokalne 
programy byłyby niewyko­
nalne. Wobec tego Guberna­
tor zapowiedział, że będzie 
się domagał od Izby Reprezen­
tantów, aby te obcięcia w Se­
nacie zniosła i budżet na wal­
kę ze skażeniem wód w stanie 
przyjęła w wysokości przez 
niego proponowanej.

Na koniec Gubernator 
oznajmił, że poszukuje odpo­
wiedniego zajęcia dla Rich­
arda Friedmana, pobitego 
oponenta mayora Daley w 
wyborach na stanowisko ma­
yora Chicago.

Suchy Kwiecień
Tegoroczny kwiecień jest 

jednym z najsuchszych w hi­
storii rejonu chicagoskiego. W 
kwietniu “bieżącego roku opad 
deszczowy wyniósł dotąd .29 
cala, gdy przeciętna na kwie­
cień wynosi 3.05 cali. Istnieje 
jednak możliwość, iż po spo­
dziewanych dziś deszczach, 
opad za kwiecień ulegnie 
znacznemu podwyższeniu się.

Kpt. Urbańczyk 
Komendantem

San Diego, Calif. (PAJ)— 
Kpt. Louis Urban Urbańczyk, 
były komendant nuklearnej 
łodzi podwodnej “USS Jack” 
został powołany na komen­
danta flotyli amerykańskich 
łodzi podwodnych na Paryfi- 
ku. Załogi dziesięciu łodzi 
podwodnych znajdą się pod 
komendą kpt. Urbańczyka.

■ Urbańczyk, pochodzący z 
Buffalo, N. Y. ostatnie trzy 
lata zatrudniony był w Pen­
tagonie.

Zmiana Funduszu Pensyjnego 
Zwiększy Zadłużenie CTA o $4 Min.

Chicagoska władza trans­
portowa CTA zwiększyła swe 
zadłużenie o dalsze $4 milio­
ny, gdy jej Zarząd uchwalił 
podwyżkę" pensji o 33 centy 
dla swych 12,488 pracowni­
ków unijnych.

Za r z ą d CTA uchwalił — 
zwiększyć minimum renty 
starczej i minimum świad­
czeń chorobowych i za zra­
nienia ze $150 do $175 mie­
sięcznie.

Według zmienionego pro­
gramu pensyjnego pracowni­
cy CTA będą mogli przecho­
dzić wcześniej na emeryturę 
oraz wybrać zmniejszoną ren-, 
tę wzamian za co ich żony, po 
ich śmierci, będą pobierać do­
żywotnią rentę.

"Ta podwyżka i ulepszenia 
systemu pensyjnego die pra­
cowników będzie kosztowała

CTA kwotę $4 miliony rocz­
nie.

Oprócz tego deficytu CTA 
brakuje dalsze $2 miliony na 
podwyżkę wypłaconą wstecz 
do 1 stycznia 1971 roku i $2.5 
miliona na fundusz zadłuże­
nia.

Spodziewane jest też, że ro­
snące koszty utrzymania pod­
wyższą automatycznie zarob­
ki pracowników CTA i w ten 
sposób zadłużenie CTA wzro­
śnie w tym roku do około $10 
milionów. Do końca ubiegłe­
go roku zadłużenie CTA wy­
nosiło $25 milionów. A zatem 
na koniec 1971 roku to zadłu­
żenie CTA może wynosić su­
mę $35 milionów. CTA ma w 
zapasie gotówkę na cele ope­
racyjne w sumie $2,4 miliona, 
co starczy do połowy lipca te­
go roku.


